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Sroda, £8 Października 1888. 


Wychodzi eodziennie o godzinie 5 po pożvdziu | 


» wyjątkiem doi poświątecznych. 
Numer pojedyńczy kosztuje w miejscu 5 cen- 


tów, pocztą 8 centów. — Biuro Redakcyi i Admini- 
stracyi uliea Qzarnieckiego 1. 3. — Listy należy 
frankować. 


naklamacye otwżrie wolme od opfaly. 


Telefos Pedntori zc. 23. 


4 zł, miesięcznie 1 zł. 35 et 


Prenumerata z przesyłką pocztową wynosi rocznie 16 zł, półrocznie 6 zł, kwartalnie 
W miejsen: rocznie i2 zł. 
3 zł, miesięcznie 1 zł. Prenumerata zagraniczna: W Niemczech i zł. 60 ct. miesięcznie, 
We wszystkich innych państwach 1 zł, 90 et. miesięcznie, 

„Przewodnik naukowy i literacki“, dodatek miesięczny do „Gazety Lwowskiej", otrzymają 
eało- i półroczni abonenei bezpłatnie jedrakże ci tylko, którzy prenumernją od ! stycznia do końca 
czerwca lub od 1 lipca do końteR gradnia, ówierćroczni i mienięszni za dopłatą pierwsi 75 
30 at. — Przewodnik prerzacterowanp osobno Kosztuje 4 zł. 


półrocznie Ś zł, kwartalnie 


ct, drudzy 


Jednorazowe inseraty obliczają sig po 7 cen- 
tów, kilkorazówe po 6 centów od miejsca 1 wiersza, 
Ogłoszenia osób i zakładów prywatnych przyj- 
muje wyłącznie biuro dzienników Ludwika Plohna, 


, ulica Karola Ludwika l. 9; wa Francyi, w Paryżu 


wyłącznie ageneya papa Adams, Boulevard Raspail 


Nr. 105 Lis a 


Zaproszenie Ć 


Przedpłata na Gazetę Lio0te- 
sica wynosi ża czwarte świerćrucze, 


w miejscu 3 wł. pocztą 4 zł; 
za miesiąc październik: w miejscu I 


zł, pocztą A zd. 86 ct. Z Frze- 
wodaikiem za trzecie świeróre- 
cze w miejseu Ż zł. 75 ci., po- 
Csata 1 zł. 75 etu; za miesiąc paździer- 
nik w miejseu iaf. 30 ci, pocztą 
1 zł 65 at. Pronumiersię miesięczną 


KE 18 ksż- 
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OR 
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W celu ustalenia nakładu prosimy 
6 wczesne nadsyłanie prenumeraty. 


Z prawdziwą radością spieszymy donieść 
czytelnikom naszym, że w grudniu b. r. roz- 
poczniemy druk nowej powieści oby- 
czajowej 


Henryka Sienkiewicza 


Pti,” NAD RIVIERY* 


Po jej ukończeniu nastąpi zapowiedzia- 
na jwż historyczna powieść Sienkiewicza : 


KRZYŻACY" 
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TEODOR JESKE-CHOIŃSKI. 


OSTATNI RZYMIANIE. 


BOWTIEŻEĆ 
% GZASÓW PEODOZYUSZA WIELKIEGO. 


IX. 
(Ciąg dalszy). 

I Teodoryk , chociaż był nieraz świad- 
kiem takich „grubiaństw.* miał na dziś do- 
syć towarzystwa „patrycyuszów” cechu zbro- 
dniarskiego. Umówiwszy Się © Kalpurniuszem 
o czas i miejsce spotkania, opuścił szynk Wul- 
kana, i l 

Kiedy płacił w pierwszej izbie za wino, 
skarżył się Wulkan: Ró. i 

— Wartoż to się za tych. łajdakow po- 
święcać? Karmi się ich i pasie, jak senatorów, 
broni przed wyżłami prefekta miasta, a onl 
zapłaciliby swojemu dobrodziejowi nożem, gdy 
by nie.miał sam szybkiej ręki. To najmłodsze 
pokolenie nie szanuje już lat i zasługi. | 

Na ulicy rzekł Simonides do Teodo- 
ryka: | i s 
— Zamiast udawać chytrego lisa, ao 
czego nie masz żadnych zdolności, mógłbyś 
mnie przypuścić do spółki. Za dobre pienią- 
dze dostarczą ci tylu zuchów, ile ich będziesz 
potrzebował. 

— Widzisz, że umiem. sobie sam ra- 
dzić — odpowiedział Teodoryk. 

— Nie bardzo to widzę. 

— Nie lubię się z nikim dzielić zarob- 
kiem. 

— Żebyś swojej chciwości nie pożało- 


"a 


p TT r a: 


CZĘŚĆ URZĘDOWA 


C. k. Ministerstwo rolnictwa zamiano- 
wało kalkulanta rachunkowego w c. k. kasie 
prowentowej w Krynicy Włodzimierza Gi- 
zowskiego ce. k. asystentem tej kasy. 


Obwieszczenia 


c. k. Namiestnietwa z dnia 26 października b. r. 
do 1. 91.889 w sprawie zakazu przywozu do 
Czech odżuwaczy i świń z niektórych powia- 
tów Galicji ; 

tudzież z dnia 26 października b. r. do 
l. 91.892 w sprawie ograniczenia przywozu 
zwierząt racicowych z Galicyi do Austryi dol- 
nej; — zamieszczone są w „Dzienniku u- 
rzędowym“ dzisiejszego numeru Gazety Lwow- 
skiej. 


VTEURZĘDOWA 


Lwów, 27 października, 


W kołaeh entuzyastów bismarkowskich 
stało się prawdziwą manią rozgłaszanie, że 
za kanelerstwaą ks. Bismarcka panował nie- 
przerwanie pomiędzy Niemcami i Rossją sto- 
sunek idyliczny i że dopiero hr. Caprivi, po- 
wodowany niechęcią do swojego poprzednika 
w urzędzie, a zarazem dając posłuch szkodli- 
wym podszeptom, pochodzącym z centrum 
katoliekiego i od sprzymierzonych z niem Po- 
laków był tyle zaślepionym, iż przerwał drut, 
łączący Berlin z Petersburgiem. Na ten te- 
mat rozpisują się odbierające z Friedrichsruh 
natchnienie i materyał do polemiki Hamb. 


jącego rzekomo aż do roku 1890 ścisłego ros- | ks. Bismarek w parlamencie i wygłosił mowę, 


syjsko-niemieckiego porozumienia. Aż do tego 
czasu, t. j. do ustąpienia żelaznego kanclerza miał 
obowiązywać tajny układ, mocą którego w ra- 
zie zaczepienia jednego z tych mocarstw, dru- 
gie miało zachować bezwarunkowo życzliwą 
neutralność. „To porozumienie — pisze do- 
słownie dalej przytoczony organ bismarkow- 
ski — nie zostało odnowione przez hr. Ca- 
priviego. co więcej hr. Caprivi był tym wła- 
Śnie, który odmówił stanowczo przedłużenia 
tyle korzystnej dla stron obu wzajemnej ase- 
kuracyi, pomimo, że Rossya była ku temu 
gotową“. To „odkrycie“ przyjmuje cała pra- 
wie prasa niemiecka z wielkiem niedowie- 
rzaniem, a nawet stawia je wprost w rzędzie 
niezręcznie skomponowanych bajek. I bardzo 
slusznie. Wszak to za ks. Bismareka i za jego 
głównem współudziałem uchwalił powolny mu 
parlament szereg przedłożeń wojskowych, 
przedewszystkiem zaś w r. 1887, t. zw. sep- 
tenat, (wedle którego przyjęta ustawa o zna- 
cznem podwyższeniu sił zbrojnych miała o- 
bowiązywać przez siedia lat z rzędu), a kan- 
elerz nagląe do uchwalenia owej ustawy wy- 
raźnie powiedział, że Niemcom grozi woj- 
na z dwóch stron: ze strony Francyi i Ros- 
syi. W świeżej dalej są jeszcze pamięci u- 
rzędowe «nuncyacye księcia o posuwaniu ku 
granicom niemieckim wojsk rossyjskich, jego 
kampania przeciw rossyjskim papierom war- 
tościowym i zakaz lombardowania ich w ban- 
zach niemieckich, A czy ks. Bismarck mnie- 
ma, iż zapomniano już całkowicie o słowach 
wyrzeczonych przez niego, gdy car Aleksan- 
der III w listopadzie r. 1887 miał przybyć 
4 wizytą do Berlina? „Nie spieszno mi — 
powiedział on — opuszezać Friedrichsruh, sko- 
ro jednak mój pan i cesarz rozkazuje — przy- 
bede“, 

Wszak w okresie, w którym miało ist- 
nieć wziankowane porozumienie co do „WZa- 
jemnej aseknracyi*, stosunki pomiędzy Niem- 
cami i Rossyą kilkakrotnie tak się naprężay, 
i4 głośno mówiono o bliskiej wojnie. W tym 


Nachrichten, wyjawiając światu treść istnie- | okresie, bo dnia 6 lutego 1888 pojawił się 


wał. Powinieneś już wiedzieć, że jestem bar- 
dzo ciekawy, 

|,  — A ty powinieneś wiedzieć, że na 
niewygodną ciekawość istnieją środki skute- 
czne. 


X. 

Ciemna, pochmurna noc stała nad ogro- 
dem westalek. Od czasu do czasu wypadał 
z po za Kapitolu wicher północny, wstrząsał 
konarami drzew, chwytał resztki zwiędłych 
liści i gnał Je przed Sobą, zimieszawszy z ku- 
rzem ulicy. 

W okrągłej świątyni, w celi środkowej, 
na niskim, marmurowym ołtarzu. palił się 
w glinianych naczyniach święty ogień, Nie 
iskra, wywabiona z kamienia ręką ludzką go 
roznieciła, lecz promienie słoneczne. Z nieba 
pochodził. 

.  Btrzegł go z jednej strony posąg bogi- 
ni a z drugiej Fausta Anzonia, spoczywająca 
na złoconem krześle, podobnem do kurul- 
nych. 

, Do kolan kapłanki tuliła się ezternasto- 
letnia dziewczyna. Złożywszy głowę na Ħa- 
nie Fausty, łkała zcicha. I ona miała na so- 
bie suknię dziewie Westy, lecz bez welonu i 
opaski. Była nowicyuszką, *) 

— Świadomość spelnionego obowiązku 
stłumi w sercu twojem wkrótce ten żal pier- 
wszej młodości, który ei przypomina, iż przy- 
szłać na świat z prawami kobiety — mówiła 
Fausta Auzonia głosem miękkim. -- Szybko 
przemija życie na ziemi, lecz kara bogów trwa 
wiecznie. 

Nowicyuszka podniosła do kapłanki twarz, 
zroszoną łzami 


*) Do służby Westy wybierano dziewczęta 
między szóstym a dziesiątym rokiem zycia. Przez 
pierwsze lat dziesięć były nowicyuszkami, przeź 
drugie kapłankami, przez trzecie nauczycielkami 
nowicyuszek, 


— Mojaż wina, że mnie ten żal ściga 
w dzień i niepokoi nocą? — skarżyła się. — 
Naokoło mnie, na ulicy, w teatrach, wszę- 
dzie wyciąga do mnie życie ramiona kuszące. 
Szezęsliwy uśmiech moich sióstr, gdy piesz- 
czą dziatwę, dumny błysk ich oczu, gdy 
styszą pochwałę swoich mężów, cichy szepł 
narzeczonych, posągi i malowidła, elegie na- 
szych poetów, słodkie pieśni doryckie, roz- 
zoszny taniec aleksandryjski i wszystko i 
wszystko przypomina mi prawa młodości i ko- 
biety. Daremnie powtarzara sobie twoje mą- 
dre rady, piję je, chłonę w siebie, by wsiąkły 
w krew i ostudziły jej płomień. [a krew go- 
rąca ciągnie mnie pomiędzy ludzi, do ich 
radości I smutków, do ich szaleństw i rozcza- 
rowań. Pomóż mi zwalczyć te straszne po- 
kusy, Fausto. ly byłaś dla mnie zawsze taka. 
dobra t pobłażliwa. Przed tobą jedną nie le- 
kam sią otworzyć serca grzesznego. 

I objęła kolana kaplanki i prosiła : 

— Pomóż mi, pomóż !... 

Fausta gładziła jej włosy ręką pieszczo- 
tliwą. 

— Ofiara nie byłaby ofiarą -— odrzekła 
iym samym miękkim głosem — gdyby nie 
zabierała człowiekowi szczęścia. Dla dobra ca- 
łego narodu musimy my, stróżki jego Palla- 
dium, przejść przez życie bez uwykłych ra- 
dości ludzkich. 

-— Potrzebaż narodowi koniecznie ofiary 
z łez niemocnego dziecka? Tylu męzów do- 
świadczonych poświęca myśli swoje ojczyźnie... 
Cóż Rzymowi po rozpaczy drobnej, szarej 
ptaszyny, tłukącej główką o ściany klatki? 
Ofiara przymuszona nie może być miłą bo- 
gini, a mnie nie pytał nikt o moją wolę, 
gdy mnie zamykano w tym grobowcu złoco- 
nym. W szóstej wiośnie życia oddał mnie 
okrutny rodzic w służbę Westy. Dlaczegoż 
wybrał arcykapłan właśnie mnie, której du- 
sza nie znosi samolności i załamuje się pod 
brzemieniem ofiary ? 


w której opowiadał, jak to Niemcy są napa- 
stowane przez Rossyę pogróżkami wojenne- 
mi i obrzucane przez prasę rossyjską ka- 
lumniami, co wszystko wywołuje w kraju 
coraz większe a zupełnie usprawiedliwione 
rozdraźnienie, które może wzrość do takich roz- 
miarów, iż Niemcy obaczą się w konieczno- 
ści rozprawienia się bardzo poważnie z nien- 
miarkowanym w słowach i czynach sąsiadem. 
Niemcy bowiem, które tak łatwo dają się u- 
kołysać pochlebstwami i przymilaniem się do 
nich, nieulękną się pogróżek. Mową swoją, 
która dawała zupełnie przedsmak wiszącej w 
powietrzu katastrofy, zakończył książę słowa- 
mi: „My Niemcy boimy się tylko Boga —- 
zresztą nikogo* a schodząc z trybuny dorzu- 
cit „Bóg będzie z nami!“ Siowa te uważano ogól- 
nie jako skierowane wyłącznie przeciw Rossy!, 
tem więcej, że książę powiedział przedtem 
„Saldo wdzięczności, jakie miała Rossya na 
koncie pruskiem ~- juź umorzone“. « 


I wobec tego wszystkiego chcą organa 
bismarekowskie, aby świat uwierzył, że aż do 
strącenia ks. Bismareka istniało najpiękniejsze 
porozumienie Niemiec z Rossyą i rodzaj wza: 
jemnej aseknracyi na wypadek zawieruchy 
wojennej! Ale prawda, dzisiaj ks. Bismarek 
skazany jest na bezezynność, nikt nie pyta 
się o rady i zdanie pustelnika z Friedrichs- 
ruh, więe wszystko w państwie, w którem 
niegdyś był wszechwładnym, idzie na opak. 
Za niego lepiej się działo, a dla udowodnie- 
nia tej „prawdy“, niewahbają się wielbiciele 
hyłego kanelerza przechodzić nad faktami hi- 
storycznymi do porządku dziennego i insynuo- 
wać opinii publicznej, że ta zatarła w swej 
pamięci te mowy twórcy jedności niemieckiej, 
które w swoim czasie tyle wywołały wrzawy 
w całym świecie. 


i Zakryte są dla oczu ludzkich za 
miary bogów. Godność dziewicy Westy przy- 
niosłaś z sobą na świat, skoro wybór arcy- 
kapłana padł na ciebie. 

. — Uzemże mogłam zasłużyć na łaskę 
hogini, ja, której serce wyrywa się do roz- 
koszy i swobody? Jeśli Westa upodobała so- 
bie mnie z pośród tłumu dziewcząt, to dla- 
czego nie zgasiła we krwi mojej ludzkich 
pożądań ? Ten żar trawi mnie, dusi, pożera. 
Nie czuję w sobie ducha świątobliwości.... 

„Nowiejuszka rozwiązała u szyi tasmy 
tuniki, jak gdyby ją rzeczywiście coś dnsiło, 
i wyhuchnęła głośnym płaczem. 

— Nie wytrzymam w tem więzieniu, 
nie wytrzymam! — wołała, 

Fausta objęła jej głowę ramieniem i przy- 
garnęia ją do siebie. Przez pewien czas mil- 
czała, pozwalając płynąć łzom dziewczyny 
bez przeszkody. Potem schyliła się nad pła- 
czącą i mówiła szeptem: 

— łez nie cofaj, gdy będą się toczyły 
gorzkie i gorące do oczu twoich, albowiem 
łzy gorzkie i gorące oczyszczają duszę. Kiedy 
cie młodość będzie kusiła obietnicami złudne- 
mi, zamknij się w swojej celi i płacz dopóty, 
dopóki ci znużenie sił nie odbierze. Ale niech 
nikt nie widzi twojej rozpaczy. Ona jedna 
ulituje się nad tobą i wynagrodzi cię za płacz 
samotny spokojem. Z gorącemi i gorzkiemi 
izami spłyną powoli wszelkie pożądania lat 
wiosennych i odstąpi} cię pokusy grzeszne. 
Smutkom swoim nie złorzecz, tylko bowiem 
wielkie, głębokie cierpienie zwaleza skutecznie 
złych demonów, którzy mieszkają w każdym 
ezłowieku. 

— Prawdaż to, Fausto? — pytała no- 
wicynszka, podnosząc znów bladą twarz do 
kapłanki. — Dożyjęż ja tej chwili, w której 
złe demony nie będą miały do mnie przy- 
stępu ? M 
(Ciąg dalszy nastąpi). 


KORESPONDENCYE 


Budapeszt, 27 października. 


(U schyłku wystawy i uroczystości jubileuszo- 

wych. — Gorżkie zawody. — Bilans finansowy 

wystawowy. — Międzynarodowy kongres histo- 
ryków sztuki. — Pomniki jubileuszowe). 


Dni wystawy jubileuszowej i połączo- 
nych z nią uroczystości oraz zjazdów, kon- 
gresów i t. d. dobiegają już do kresu i temu 
też niezawodnie a także pięknej pogodzie na- 
leży zawdzięczać, iż wystawa w ostatnich ty- 
godniach była stosunkowo bardzo licznie 
zwiedzaną nie tylko przez publiczność miej- 
scową, leez i prowincyonalną. Zagranica na- 
tomiast i kraje z tamtej strony Litawy po 
dawnemu niedopisywały i w tym względzie 
urządzający wystawę doznali w ogóle wiel- 
kiego i nieprzewidywanego przez nich wcale 
zawodu. Liczono na pewno na ogromny przy- 
pływ cudzoziemców, przedewszystkiem na tu- 
rystów z Anglii i Ameryki, tymczasem po- 
siadacze szterlingów i dolarów formalnie 
zasztrejkowali. Nie wielu z nich tylko poku- 
siło się zwiedzić piękną stolicę Węgier i zło- 
tem swojem zasilić kieszenie rojących górno- 
lotne nadzieje hotelistów, kupeów, restaura 
torów i rozmaitego rodzaju przedsiębiorców 
wystawowych. Wystawa co prawda przynio- 
sła Węgrom znakomite moralne zwycięztwo, 
ale pod względem materyalnym ogromne straty. 
Choć wystawy zamykają zazwyczaj swój bi- 
lans większym lub mniejszym niedoborem, 
to tutaj niedobór będzie, jak to można powie- 
dzieć już dzisiaj na pewno, przerażająco wiel- 
ki. Nie można temu się dziwić, frekwen- 
cya publiczności była w ogóle słabą — sama 
zaś wystawa urządzona z nadmiernym prze- 
pychem iz zupełnie niepotrzebnym zbytkiem — 
wszystkie zaś uroczystości jubileuszowe obmy- 
ślane i wykonywane na niezmiernie szeroką 
skalę. 

Jako wyborną ilustracyę stosunków, wy- 
wołanych nadmiernymi kosztami urządzeń i 
brakiem wogóle wszelkiej miary i obliezenia, 
stanowi ogłoszenie konkursu preedsiębiorstwa 
zabawowego „Konstantynopol w Budapeszcie“. 
Olbrzymie wysiłki, celem ratowania upadają- 
„cego przedsiębiorstwa, nie przydały się na 
nic; stan bierny wynosi około pół miliona 
zł. Podobno po ukończeniu wystawy będzie 
tam urządzony tor łyżwiarski. 

W szeregu mnóstwa międzynarodowych 
kongresów, jakie się odbyły w stolicy z o- 
kazyi wystawy jubileuszowej, zajął wybitne 
miejsce kongres historyków, który zgromadził 
znakomitości całego świata. Dość przytoczyć 
takie nazwiska, jak prof. v. Lützow z Wie- 
dnia, prof. dr. Lemcke ze Sztutgśrtu, dr. 
Frimmel z Wiednia, prof. dr. Sehlie ze Szwe- 


rynu, prof. dr. Richl z Monachium, dr. Karol 
Cornelius z Drezna, Józef Ronai z Paryża, dr. 
Cook z Londynu. Z Polaków brali udział w 
kongresie prof. dr. Julian Zacharyewicz i 
Władysław Rybczyński ze Lwowa. Uczeni hi- 
storycy zwiedzali szczegółowo wystawę, a 
zwłaszcza jej dział historyczny, tudzież różne 
pamiątki dziejowe Węgier, odbyli także wy- 
cieczki do Koszyc i do Siedmiogrodu. Z od- 
czytów wymienić należy zajmującą opowieść 
dr. Neuwirth'a z Pragi o zabytkach średnio- 
wiecznej sztuki w Czechach, pełną ciekawych 
spostrzeżeń pracę dr. Stiassny'ego z Wie 
dnia o stylu w sztuce okolie podalpejskich, 
wyczerpujący zarys rozmaitych poglądów w hi- 
storyi sztuki, wygłoszony przez dr. Frimmla 
z Wiednia. 

W tych dniach odbyła się na dwóch 
przeciwnych krańcach Węgier, na wschodnim, 
w Kronstadzie (Brasso), na zachodzie w De- 
wenach, uroczystość odsłonięcia ostatnich z 
siedmiu pomników, wystawionych z powodu 
jubileuszu tysiącletniego istnienia państwa 
węgierskiego. Pierwszy z tych pomników sta- 
nął w Pustoszerza w pobliżu Szegedynu nad 
Cisą, gdzie według podania, Arpad z wodza- 
mi swego wojska nadał zdobytemu krajowi 
organizacyę; drugi na wzgórzu w Munkaczu, 
gdzie według podania, Arpad od północno- 
wschodniej strony wkroczył do Węgier; 
trzeci na wzgórzu w pobliżu Nitry; czwarty 
w Zemlinie, na miejscu, gdzie stał niegdyś 
zamek Jana Hunyadego, pogromcy Turków ; 
piąty w Panonhalmie, gdzie (według legen- 
dy już za czasów św. Szczepana) powstało 
najstarsze, sławne dotąd i najbogatsze na Wę- 
grzech opactwo Benedyktynów. 

Pomniki, wystawione w Kronsztadzie, 
tudzież na wzgórzu, na ktorem niegdyś stał 
zamek Dewen na lewym brzegu Dunaju, na 
granicy austryacko-węgierskiej, składają się 
z wysokiej kolumny, której wierzchołek zdobi 
postać wojownika” węgierskiego z czasów Ar- 
pada. Kolumna deweńska, na postumencie o- 
krągłym, 21 metrów wysoka, oglądana z pa- 
rowca, płynącego z Wiednia na wschód, 
przedstawia się bardzo okazale i stanowić bę- 
dzie niepospolitą ozdobę tak zwanej bramy 
węgierskiej. (Porta hungarica). 

Uroczystemu odsłonięciu każdego z sie- 
dmiu pomników przewodniczył jeden z mini- 
strów węgierskich. W Kronsztadzie wypełnił 
to zadanie minister spraw wewnętrznych Per- 
czel, w Dewenach minister à latere baron 
Josika. 


Minister Perczel przypomniał uprzej- 
mość, z jaką Węgry przyjęły tam kolonistów 
niemieckich i dodał, że wielkiem szczęściem 
było dla królestwa węgierskiego, ża jego kró- 
lowie, domyślając się zawczasu niebezpiecznych 
zamysłów zakonu teutońskiego, któremu przed 
jego osiedleniem się nad ujściem Wisły, ofia- 
rowali przytułek w Siedmiogrodzie, niebawem 
pozbyli się tych gości. 
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Minister Josika podniósł lojalnie histo- 
ryczne, uporządkowane ugodą r. 1867, zwią- 
zki Węgier z Austryą. 


Sprawy parlamentarne. 


(Z Koła polskiego. — Budżet Ministerstwa 
sprawiedliwości w komisyi). 

Krótkie nasze sprawozdanie z ostatnie- 
go posiedzenia Koła polskiego, na którem 
roztrząsano między innemi budżet Minister- 
stwa sprawiedliwości uzupełnić należy tem, 
iż referent dr. Piętak przedstawił, że w bu- 
dżecie na rok 1897 projektowano powiększe- 
nie liczby posad sądowych w Galicyi, miano- 
wicie we wschodniej części Galieyi o 102 po- 
sady sądowe, w zachodniej zaś części Galicyi 
o 62 posady, oraz powiększenie liczby sług 
sądowych we wschodniej części Galicyi o 48 
a w zachodniej części o 44. W budżecie na 
rok 1897 powiększono z tego powodu sumę 
na utrzymanie sądów w Galieyi o blisko 300 
tysięcy zł. W preliminarzu zwykłego budżetu 
na rok 1897, wyznaczono dalej przeszło 200 
tysięcy zl. na postawienie lub wykończenie 
budynków dla pomieszczenia sądów w Gali- 
cyi; oprócz tego umieszczono w projekcie bu- 
dżetu inwestycyjnego na rok 1697, znacznie 
większą sumę na budynki dla pomieszczenia 
władz rządowych w Galicyi. Przedstawił wre- 
szcie sprawozdawca, że po obradach, jakie to- 
ezyły się już w Kole nad budżetem wyda- 
tków na inwestycye, które w dawniejszych 
iatach ciągle odraczano, choć je uznawano za 
bardzo pożyteczne, a ktore to wydatki mają 
być pokryte zaciągnięciem jednej nisko opro- 
centowanej pożyczki, nie potrzebuje wykazy- 
wać użyteczności tego budżetu inwestycyjne- 
go i potrzeby głosowania za wydatkami na 
postawienie budynków, nieodzownych na po- 
mieszczenie sądów. Często czynsze, płacone za 
najem budynków, nieodpowiednich dla po- 
mieszczenia sądów lub władz rządowych, by- 
ły większe, niż będą procenta od pożyczki, 
zaciągniętej na postawienie budynków, zupeł- 
nie odpowiednich celowi. 

Obrady w komisyi budżetowej nad 
etatem Ministerstwa sprawiedliwości zagaił 
referent dr. Piętak, podnosząc, iż preliminarz 
przedstawia się pomyślnie. Większy wydatek 
w porównaniu z rokiem ubiegłym wynosi 
1,972.109 zł., z tego 1,200.000 zł. z powodu 
zaprowadzenia nowej procedury, a 370.947 
zł., z powodu pomnożenia personalu. Referent 
zapytuje P. Ministra sprawiedliwości, jaki jest 
stan prae co do reformy postępowania w spra- 
wach niespornych. 

Deput. Pacak; zapytywał, czy i kiedy 
wniesie Pan Minister przyrzeczoną nowelę re- 
formy ustawy prasowej. Mowca żąda reformy 
procesu karnego w tym duchu, aby przy są- 
dach przysięgłych resumć przewodniczącego 


odpadło i aby wprowadzono odwołanie przy 
zbrodniach także co do kwestyi winy. Wresz- 
cie zapytuje, czy Pan Minister przedłoży Izbie 
projekt ustawy co do zaprowadzenia równou- 
prawnienia językowego przy Najwyższym try- 
bunale. Po przemówieniach dep. Hallwicha i 
Kaizla, którzy poruszyli kwestyę językową w 
sądach w Czechach, zabrał głos P. Minister 
sprawiedliwości Gleispach. 

P. Minister zaznacza, iż przy zaprowa- 
dzeniu nowej procedury cywilnej muszą być 
wzięte na uwagę dwa względy: pomnożenie 
personala i utworzenie nowych sądów. Pierw- 
szy wzgląd jest najważniejszy, a w tej mje- 
rze zajdą stanowcze zmiany. — Utworzonych 
będzie w ogóle 1290 nowych posad, a mia- 
nowicie: 35 wiceprezydentów VI rangi; 387 
radców sądów powiatowych, 237 adjunktów 
bez oznaczonego miejsca służby, 60 auskul- 
tantów. — W związku z tem idzie zmiana w 
stosunkach rang przez pomnożenie posad 
wyższych, a mianowicie 26 prezydentów przej- 
dzie z VI do V rangi. 187 sędziów powiato- 
wych z VIII do VII rangi, 352 adjunktów 
trybunałów z IX do VIII rangi. Temu odpo- 
wiada postanowienie wypracowanej właśnie 
ustawy organizacyjnej, która upoważnia Pana 
Ministra do przenoszenia do wyższej rangi pre- 
zydentów sądów obwodowych, sędziów powia- 
towych i adjunktów. 

(o do sądu obwodowego w Trutnowie, 
uważa P. Minister jego utworzenie za potrze- 
bne. Projekt ten przedłożony będzie Sej- 
mowi czeskiemu a P. Minister ufa, iż zado- 
wolni on w zupełności Niemców, a nie da 
powodu do opozycyi ze strony Czechów. Przy 
rozwiązaniu kwestyi językowej najważniejszym 
musi być wzgląd na judykaturę i na prawi- 
dłowe wykonywanie sądownictwa. Pan Mini- 
ster trzyma się tej zasady, iż w swoim kraju 
ojczystym każdy w swoim języku winien być 
przesłuchany i w tym języku otrzymać rezo- 
lucyę  Kwestya językowa w ogóle nie jest 
kwestyą jednego wydziału ministeryalnego, 
jest to kwestya wysokiej polityki, a do roz- 
wiązania powołany jest cały Rząd, gdyż obej- 
muje ona wszystkie gałęzie administracyi. Co 
do reformy ustawy karnej, zawiadamia Pan 
Minister, iż utworzoną została pod jego prze- 
wodnictwem osobna komisya, złożona z prof. 
Stoosa i Lammascha, oraz z szefów sekcyi 
Kralla i Rubera i z radcy ministeryalnego 
Gertschera, która z całą gorliwością przystą- 
piła do pracy. Gotowe są już projekty co do 
części ogólnej. Przedłożenia projektu nowej 
ustawy karnej zaraz przy otwarciu nowej Ra- 
dy państwa jest niemożliwem. Dzieło takiej 
doniosłości nie może być wypracowane w kil- 
ku miesiącach. Reformę postępowania w spra- 
wach niespornych Pan Minister ma bezustan - 
nie na oku, powierzył ją znakomitemu refe- 
rentowi, który nad nią sumiennie pracuje. 
W obec uwagi, iż wydany przez Pana Mini- 
stra w roku ubiegłym reskrypt o spoczynku 
niedzielnym w sądach, nie jest przestrzega 
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Czeski Beethowen — jak go zwą wdzię- 
czni ziomkowie — ujrzał światło dzienne w 
dniu drugim marca 1824 roku wśród zamo- 
żnej rodziny mieszczańskiej. Ojciec widząc 
w chłopięciu niezwykłe zdolności muzyczne, 
dał mu dobrego nauczyciela w osobie nieja- 
kiego Ohmelika, pod którego kierunkiem mały 
Bedrych — czeskie brzmienie imienia: Fry- 
deryk — doszedł w krótkim stosunkowo cza- 
sie do nadzwyczajnej wprawy w grze forte- 
pianowej i na skrzypcach, tak, iż już w sió- 
dmym roku życia popisywał się na publi- 
cznym koncercie jako pianista. W szkołach 
niższych, do których Smetana uczęszczał w 
Hradcu, w Igławie i w niemieckim  Brodzie, 
udzielaną była muzyka jako przedmiot nado- 
bowiązkowy, z czego młodziuchny gimnazya- 
sta nie omieszkał korzystać, poświęcając ulu- 
bionym studyom każdą wolną chwilę a odda- 
ny do gimnazyum w Pradze rzucił nawet na 
czas jakiś ławkę szkolną, by wyłącznie oddać 
się muzyce. Wola ojecowska pokierowała nim 
wszakże inaczej. Rad nie rad, musiał zbiegły 
szkolarz powrócić do łaciny i greki, któremi 
napychano mu głowę jeszcze przez trzy lata 
w gimnazyum pilzneńskiem i dopiero po u- 
pływie tego czasu pozwolili mu rodzice po- 
wrócić do Pragi, celem poświęcenia się karye- 
rze artystycznej. 

Nastały teraz dla Smetany ciężkie lata 
próby, gdyż rodzina odmówiła mu wszelkiej 
pomocy materyalnej. Wstąpiwszy do konser- 
watoryum pracował wszakże niezmordowanie 
nad poznaniem teoryi muzycznej a równocze- 
śnie począł tworzyć jako kompozytor. Wystę- 
py utalentowanego artysty w miejscowej „Con- 
cordii* dały w nim poznać pierwszorzędną 
siłę wykonawczą, drobne zaś jego utwory, 
wydane za protekcyą Liszta pod zbiorowym 
tytułem Morceaux caractéristiques zjednały 
Smetanie pewny rozgłos w świecie muzykal- 
nym. Źwrócił też na niego uwagę dyrektor 


instytutu Kittl, który zalecił obiecującego kon- 
serwatorzystę hrabiemu Thunowi w charakte- 
rze nauczyciela muzyki i w ten sposób zape- 
wnił mu środki potrzebne, celem dalszego 
kształcenia się. (Oztery lata pracował Smeta- 
na w kompozycyi pod przewodem znakomite- 
go profesora Prokscha i w roku 1848 oże- 
niwszy się z Katarzyną Kollar, założył wła- 
sną szkołę muzyczną. Czynny zrazu jako nau- 
czyciel, stworzył w owym czasie jedyną kom- 
pozycyę większych rozmiarów, wspaniałe Trio 
na fortepian , skrzypce i wiolonezelę. Dzieło 
to powstalo pod wpływem bolesnej straty, ja- 
kiej doznał Smetana w roku 1855 skutkiem 
śmierci ukochanej córeczki, zapowiadającej 
niezwykły talent muzyczny. W roku następnym 
opuścił artysta kraj rodzinny, powołany na 
stanowisko dyrektora Towarzystwa filharmo 
nicznego do (óterborgu, w Szwecji, gdzie 
przebywał aż do roku 1862 dawszy się po- 
znać nietylko jako znakomity wykonawea, ale 
jako wyborny dyrygent i kompozytor w dzie- 
dzinie muzyki kameralnej, salonowej lub sym- 
fonieznei, które mimo wysokiej wartości ar- 
tystycznej nie miały żadnego związku z tra- 
dyeyami narodowemi. A jednak ruch w kie- 
runku wewnętrznego odrodzenia narodu wrzał 
już w Czechach od roku 1848, lecz artysta 
odczuł go dopiero ma obczyźnie. Wycho- 
wany i kształcony w duchu niemieckim na 
dalekiej północy, pod wrażeniem tęsknoty do 
stron rodzinnych, uczuł się Smetana Czechem. 
Przykład Szwecji, popierającej z taką usilno- 
ścią rozwój narodowej sztuki i literatury, roz- 
budził w nim szlachetne pragnienie służenia 
na polu artyzmu sprawie ojczystej a miano- 
wicie w kierunku zaniedbanej do tej pory 
opery swojskiej. 

Powróciwszy do kraju, założył więc po- 
nownie prywatną szkołę a objąwszy kierowni- 
etwo stowarzyszenia muzycznego „Hlahol“ tu- 
dzież dyrekcyę sekcyi muzycznej w „Umele- 
ckiej besedzie*, zabrał się z młodzieńczym 
iście zapałem do pracy kompozytorskiej, czer- 
piąc do niej motywy z dziejów i z życia na- 
rodowego. Tak więc w roku 1865 powstała 
pierwsza historyczna opera Smetany „Bran- 
deburczycy w Czechach*. Dzieło to wywołało 
olbrzymie wrażenie i wyjednało jego twórcy 


stanowisko dyrektora opery czeskiej. Drugą z 
kolei kompozycyą mistrza była „Sprzedana 
narzeczona*, osnuta na temacie obyczajowym. 
Rzecz ta, prócz skromnej nagrody pieniężnej 
(600 zł ), przyniosła kompozytorowi zasłużony 
rozgłos w kraju iza granicą, na eo w zupeł- 
ności zasłużyła z powodu prawdziwej piękno- 
ści, w jaką obfituje. Zachęcony powodzeniem, 
tworzył Smetana niezmordowanie. I tak uka- 
zały się: W roku 1868 na scenie „Dalibor“, 
w roku 1874: „Dwie wdowy*, w dwa lata 
później „Całus“, w roku 1877 „Tajemnica“. 
W roku 1881 powstała „Libusza*, przedsta- 
wiona na otwarcia nowego gmachu teatru na- 
rodowego ostatnią zaś pracą seeniczną Sme- 
tany była „Dyabelska ściana*. Nadto nie ma- 
łem powodzeniem cieszy się cykl jego poema- 
tów symfonicznych, noszący tytuł ogólny 
„Moja Ojczyzna*, nie licząc drobniejszych u- 
tworów ojea czeskiej opery jak kwartet p. t. 
„Z mego życia“ lub tańce narodowe zażywa- 
jące niemniejszej popularności. 

U szczytu sławy, w kwiecie niemal wie- 
ku dotknęło Smetanę straszliwe nieszczęście : 
głuchota, Starania najbieglejszych lekarzy nie 
mogły zażegnać katastrofy, zbliżającej się z 
nadzwyczajną szybkością. W roku 1874 mistrz 
ogłuchł zupełnie. Kalectwo to zmusiło go do 
porzucenia zajmowanego w operze stanowiska, 
lecz nie przerwało twórczej jego działalności. 
W dniu czwartym stycznia 1880 roku Sme- 
tana pożegnał się na zawsze z publicznością 
urządziwszy koncert, złożony z własnych wy- 
łącznie utworów i wykonawszy na nim, mi- 
mo swej choroby, nokturn Chopina. Usunąw- 
szy śię w zacisze wiejskie, pracował w niem 
dalej dla sceny ojezystej, choć dzieł swych 
urokiem już poić się nie mógł. Ciągła wszak- 
że walka zmysłu twórczego, rozwijającego się 
pod wpływem natchnienia, kwitnącego w ca- 
łej pełni, ze zmysłem słuchu, który od lat 
dziesięciu odmawiał kompozytorowi posłuszeń- 
stwa, skończyć się musiała straszliwą trage- 
dyą, jakiej akt ostatni rozegrał się w mu- 
rach praskiego domu obłąkanych. W dniu 
trzynastym maja 1884 roku zgasł w nich 
nieszczęśliwy muzyk, w pomięszaniu zmysłów. 
Nagły obłęd, który zmusił rodzinę do odda- 
nia chluby narodu czeskiego do domu zdro- 


wia, trwał dni dziesięć i nie odzyskawszy 
przytomności przed zgonem zmarł Smetana, 
we ony żalem i szacunkiem wszystkich ziom- 
ów. 

. „Ze spuścizny kompozytorskiej Smetany 
największy uzyskała rozgłos „Sprzedana na- 
rzeczona" tudzież „Libusza“, w których zna- 
jomość techniki łączy się nader szczęśliwie z 
prawdziwem natchnieniem. Biegły harmoni- 
sta oraz zręczny instrumentator, zdołał Sme- 
tana wyzyskać w sposób nader pomyślny lu- 
dowe motywy, wszedł w ducha pieśni cze- 
skiej, więc choć zwolennicy subtelnych w 
muzyce wrażeń zarzucą mu niekiedy pomysły 
zbyt może rubaszne, zwłaszcza w tańcach, 
to najsurowsza krytyka nie zdoła temu mi- 
strzowi odmówić niepospolitej siły i pomy- 
słowości, wspartych droblazgowem opracowa- 
niem całości, właściwem czeskim kompozyto- 
rom, przywykłym do ścisłych studyów kon- 
trapunktycznych tudzież instrumentacyjnych. 

Tekst „Sprzedanej narzeczonej“, osnuty, 
jak wiadomo, na temacie obyczajowym — od- 
znacza się treścią humorystyczną. Biedny 
chłopak wiejski, Janek, potrzebując gwałtow- 
nie kilkuset talarów sprzedaje swe rzekome 
prawa do narzeczonej z tym podstępnym wa- 
runkiem, że ręka Marynki dostanie się syno- 
wi... jego ojca, gdyż mkt nie wie w całej 
okolicy, iż on właśnie jest potomkiem zamoż- 
nego kmiecia Michała z pierwszego małżeń- 
stwa, wydziedziczonym, skutkiem poswarów 2 
macochą. Na tem tle rozwija się kolizya dra- 
matyczna, spotęgowana rozpaczą nieszczęśli- 
wej narzeczonej, poczem następują porozumie- 
nie się i zgoda kochanków. Całość kompozy- 
cyi, utrzymanej w stylu szlachetnym urozmai- 
cił Smetana komicznymi epizodami i tańcami 
wielce charakterystycznymi, nie zatracając 
przytem prostoty, iście mozartowskiej. 

„Sprzedana narzeczona”, która już na 
wystawie teatralnej w Wiedniu cieszyła się 
niepodzielnym sukcesem, przyswojoną została 
scenie polskiej w Warszawie w lipcu 1895 
roku, dzisiaj ujrzy światło kinkietów w tea- 
trze tutejszym. 

5. P. 
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ny, oświadcza, iż zarządzi pod tym względem 
dochodzenia i ewentualnie reskrypt raz jeszcze 
sądom przypomni. 

Na zapytanie dep. Pacaka co do refor- 
my ustawy prasowej odpowiada P. Minister, 
iż rzeczywiście reformę zapowiedział, Prawdą 
też jest, iż nowela. obejmująca jednak tylko 
najnaglejsze punkty reformy, jest gotową, a 
Jeżeli jej dotąd nie przedłożył, to dlatego, 
gdyż uważa, że chwilowe stosunki nienadają się 
do podjęcia tej reformy. Obecnie z pracy tej 
nie przyobiecuje sobie rezultatu i jest zresztą 
przeciwnikiem wszelkiej łataniny. Należy ra- 
czej przeprowadzić reformę całej ustawy pra- 
sowej, któraby nowym potrzebom prasy od- 
powiadała. 

Z kolei dep. Piniński omawiał potrzebne 
administracyjne przygotowania w celu prze- 
prowadzenia reformy procesu cywilnego. Jako 
najpliższe najważniejsze zadanie na polu u- 
stawodawstwa uważa mowca reformę postę- 
powania w sprawach niespornych i spadko- 
wych. 

Na tem przerwano obrady. Następne 
posiedzenie komisyi odbędzie się dzisiaj, we 
wtorek. 


Wypadki w Turcyi. 


Wedle dzienników zagranicznych, mo- 
carstwa, miały się już porozumieć ostatecznie 
co do zasady, na której ma sie opierać dal- 
sze ich postępowanie w kwestyi wschodniej. 

Zasadą tą jest: utrzymanie praw mo- 
narszych sułtana i terytoryalnej całości Tur- 
cyi, a niezależnie od tego zaprowadzenie upo- 
rządkowanych stosunków w państwie i zape- 
wnienie bezpieczeństwa chrześcian. Mocarstwa 
same wystąpić mają z niezbędnymi projekta- 
mi reform i ustanowić kontrolę, poręczającą 
ich wykonanie. 

Oczywiście, wszystko zależy od tego, ja- 
kie środki egzekucyjne dane będą owej kon- 
troli do rozporządzenia. Jak dotąd, słychać, 
że wszelki nacisk czynny ma być wykluczony 
z góry. 4 

W kołach dyplomatycznych utrzymują 
także, iż niewątpliwie ambasador rossyjski 
Nelidow wystąpi w Konstantynopolu imie- 
niem zjednoczonej Europy i zażąda od sułta- 
na w sposób kategoryczny reform, postawiwszy 
jeszcze na widoku kwestyę kongresu. Daily 
News zapewniają, iż pomiędzy Anglią, Fran- 
cyą a Rossyą przyszło już do stanowczego po- 
rozumienia co do sposobu kwestyi armenskiej. 
* reszcie dzienniki niemieckie utrzymują, że 
Niemey, w związku z faktami dni ostatnich, 
również dążą do porozumienia, Avstrya zaś 
porozumiała się z Rossyą jeszeze poprzednio. 

Sprawozdania konsulów stwierdzają je- 
dnomyślnie, że z powodu braku gotówki w 
kasach prowincyonalnych, a wreszcie wsku- 
tek wysłanego do prowincyonalnych naczel- 
ników rozporządzenia rządu tureckiego, do- 
magającego się pieniędzy -- ściąganie po- 
datków odbywa się z wielką energią. W oko- 
licach armeńskich, wskutek osobnych zarzą- 
dzeń pobory postępują z całą bezwzględnością. 
W niektórych okolicach dopuszezano się na- 
wet gwałtów. 

Times umieszcza z tego powodu napi- 
sany w bardzo ostrym tonie artykuł, który 
się kończy uwagą, że zanim nastąpi ostate- 
czne porozumienie mocarstw, należałoby prze- 
słać sułtanowi nie ofcyalne, ale surowe o- 
strzeżenie, w któremby zawarte były zapatry- 
wania i ogólne zamiary mocarstw. 


a E A 


Challemel-Lacour. 


Francya straciła znakomitego męża sta- 
nu, pierwszorzędnego pisarza, myśliciela i 
mowcę. Challemel-Lacour umarł wczoraj po 
dłuższej chorobie. Challemel urodził się roku 
1817, ukończywszy świetnie szkołę Normalną, 
rozpoczął zawód nauczycielski; wmieszany w 
spiski republikańskie, opuścił Francyę pod- 
czas napoleońskiego zamachu stanu i udał 
się do Belgii, Niemiec i Włoeh gdzie odda- 
wał się studyom historycznym i literackiem; 
W roku 1856 został profesorem literatury w 
Zurichu w szkole politechnicznej. Wróciwszy 
do Francyi wskutek amnestyi poświęcił się 
dziennikarstwu, został _ współpracownikiem 
dzienników Temps, Revue des deux Mondes 
it. d, a artykuły pochodzące z pod jego 
pióra pełne erudycyi a przytem odznaczające 
się niezwykłą formą zwracały powszechną uwa- 
ge. Po upadku cesarstwa rozpoczął karyerę 
polityczną; podezas wojny niemieckiej jako 
prefekt w Lugdunie, zwalczał z niesłychaną 
energią tamtejsze rozruchy, nie mógł on je- 
dnak przeszkodzić rozlewowi krwi 1 gwałto- 
wnym scenom mordów. które wydarzyły się 
W Lugdunie. Gdy pokój został zawarty Ohal- 
lemel-Lacour wszedł do Izby deputowanych, 
gdzie od razu zajął wybitne stanowisko jako 
polityk śmiały i niepospolity mowea; brał ou 
udział w najważniejszych dyskusyach. W r. 
1879 opuścił Challemel-Lacour arenę swoich 
tryumfów a przyjął ambasadę w Bornie a 


następnie w Londynie, gdzie jednak nie dłu- ! 


go pozostał; nie był to dyplomata, sucha pe- 
dantyczna jego natura nie nadawała się do 
tego zawodu, opuścił go też po kilku latach 
i powrócił do parla:ientu, którego zawsze był 
ozdobą. Tym razem wybrano go do senatu, 
który po śmierci J. Ferry' ego wybrał go swo- 
im prezesem; z wielką godnością piastował 
ten wysoki urząd, z którego niedawno ustą- 
pił z powodu nadwątlonego zdrowia. Challe- 
mel-Lacour, który był także przez krótki czas 
ministrem spraw zewnętrznych, pozostawia 
wielką i bogatą spuściznę, składającą się prze- 
ważnie z rozpraw historycznych i filozoficznych. 
Był on członkiem Akademii francuskiej, wy- 
brany na miejsce Renana, wygłosił świetną 
mowę poświęconą podług zwyczaju swemu 
poprzednikowi. 


KRONIKA 


Lwów, 27 października. 


— © pobycie Najd. Cesarzewiezo- 
wej-Wdowy Areyksiężnej Stefanii w Łań- 
cucie donoszą ztamtąd Przeglądowi. 

W sobotę dnia 24 wyjechała Najd. Arcy- 
księżna w towarzystwie Romanów Potockich, 
Augustowej Potockiej, Zygmunta i Adama Za- 
moyskich, Adama Tarnowskiego, hr. Solma i 
Jana Koziebrodzkiego na polowanie z powłoką, 
Wszyscy dosiedli koni ze stajni Łańcuckiej. 
„Meet* rozpoczął się za folwarkiem Krzemienie- 
ckim o godzinie 11, gdzie oczekiwali Dostojne- 
go Gościa pp. oficerowie 18 p. dragonów z puł- 
kownikiem Loeffierem w dwadzieścia koni. 

Reszta gości wyjechala czterma  powoza- 
mi, aby przypatrzeć się polowaniu. © godzinie 
121, nastąpiło „Hallali“ koło Albigowej, a więc 
galop szedł 15 kilometrów i trwał godziną. Po- 
między wielu przeszkodami była jedna szezegól- 
nie trudną, nawet dla bardzo rutynowanych 
jeźdźców, jednakże przeszkody wszystkie zostały 
wzięte bez wypadku i umiejętnie. Konie szły 
doskonale i skakały wybornie, ale nie można się 
temu dziwić, gdyż stajnia Lańcucka ze swoimi 
końmi myśliwskimi może iść śmiało w zawody 
z najlepszemi stajniami w Anglii. 

O godzinie 1'/, odbyło się Śniadanie w 
zamku Łańcuckim na 24 osób. po śniadaniu o 
godzinie pół do 4 pomimo deszczu wyjechała 
Najd. Arcyksiężna coach-braekiem na spacer, 
powożąc sama czterema pięknymi kasztanami, 
inni goście wyjechali trzema czwórkami. 

Obiad odbył się o godzinie pół do 8; za- 
siadło do niego osób 28 a z gości oprócz da- 
wniej wymienionych, przybyli hr. August i An- 
drzej Potoccy i p. Ambroziewicz. Podczas obiadu 
przygrywała znakomita kapela 40 p. p. pod ba- 
tuta kapelmistrza p. Kuhna. O godzinie 10 roz- 
poczęły się tańce w dziesięć par. Najd. Arcy- 
księżna wzięła udział w mazurze i ku zdziwie- 
niu wszystkich doskonale i z prawdziwą werwą 
go tańczyła, nie uchylając się od Żadnej figury. 
Po skończonych tańcach przywołała Najd. Arey- 
księżna kapelmistrza p. Kuhna i w bardzo ła- 
skawych słowach wyraziła mu Najwyższe uzna- 
nie za znakomicie wykonane utwory muzyczne. 

W niedzielę wysłuchała Najd. Areyksiężna 
iwszyscy goście Mszy św. w kaplicy zamkowej, 
którą odprawił ks. kanonik Zauderer, następnie 
udała się Najd. Arcyksiężna do stajni zamkowej, 
aby jeszcze raz obejrzeć piękne konie i przy tej 
sposobności sama zdjęła fotografię z dwóch sli- 
cznych irlandzkich klaczy, na których jeździła 
podczas polowania. 

O godzinie 1 odbyło się śniadanie na 24 
osób, a po śniadaniu grano w lawn-tennis, w 
czem Najd. Areyksiężna żywy udział wzięła. 

O godzinie 6 odjechała Najd. Arcyksiężna 
kuryerskim pociągiem do Wiednia, odprowadzana 
i żegnana z żalem przez gospodarstwo i wszyst- 
kich zebranych gości, obiecując, że da Bóg na 
rok przyszły zawita znowu do Łańcuta. 

~ — Żaślubiny księcia Filipa Orleań- 
skiego z Najd. Areyksiężniczką Maryą Dorotą 
odbędą się w Schónbrunnie dnia 3 listopada. 
Zgromadzą one na Najw. Dworze liczny zastęp 
przedstawicieli najwyższych królewskich gości i 
arystokracyi francuskiej; książę Filip orleański 
jest jak wiadomo pretendentem do tronu fran- 
cuskiego. „Po ceremonii kościelnej odbędzie się 
w wielkiej galeryi zamku w Schónbrunnie obiad, 
w którym wezmą udział król portugalski z mał- 
żonką (siostrą ks, Filipa) książę i księżna Ao 
sty, „która, Jest drngą siostrą nowożeńca, dalej 
księżna d Alençon (najmłodsza siostra Naji. Ce 
sarzowej Austryackiej). Między zaproszonymi są 
również książęta Witold i Adam Czartoryscy. 
Jako najstarsza z członków rodziny księcia obe- 
cng będzie księżna Klementyna Koburska, która 
w czerwcu r. 1897 skończy 80 rok życia. Uro- 
czystości weselne miały się odbyć początkowo w 
Budapeszcie, lecz od tego zamiaru odstąpiono, 
aby nowożeńcy nie potrzebowali brać ślubu cy- 
wilnegó obowiązkowego na Węgrzech. Gdyby 
slub odbył się w Budapeszcie, raiał przybyć na 
uroczystości liczny zastęp legitymistów francu- 
skich; — z powodu zaś, że ślub będzie w 
Schónbrunnie i że prawo zaproszenia służy tu- 
taj tylko Najj. Panu, liczbę zaproszeń ograni- 
ozono. Mimo to reprezentowane będą na zjeździe 
w Schónbrunnie najpierwsze domy urystokracyi 
rodowej francuskiej; między innemi: księżna 


„Gazela Lwowska“ « duia 23 października 1896, 


Uzés, księżna Luynes, księstwo de la. Tremouille, 


Na czele pochodu szli prebendaryusze do. 


księstwo Brissac, Rohan, Doudeauville, Noailles, | mu ubogich, dziatwa Zakładu sierót i liczny 


Audiffret-Pasquier, ks. de Broglie, hr. d'Haus- 
sonville, margr. de Voguć i t. d. 


— W sprawie ulg w eenach jazdy 
kolejami, przyznanych emerytowanym urzę- 
dnikom państwowym , wydało e. k. Namiestni- 
ctwo następujący okólnik do pp. e. k. starostów 
i dyrektorów policyi we Lwowie i Krakowie: 

Uwzględniając czynione od dłuższego czasu 
starania mające na celu przyznanie ulg w ce- 
nach jazdy kolejami żelaznemi także dla emery- 
towanych urzędników państwowych, postanowiło 
e. k. Ministerstwo kolei żelaznych zgodnie z ©. k. 
Ministerstwem skarbu przyznać emerytowanym 
e. k. urzędnikom i słngom Państwa i c. i k. 
Dworu taki sam opust w cenach jazdy kolejami 
żelaznemi na liniach 6. k. austryackich kolei 
państwowych jaki służy czynnym urzędnikom i 
sługom Państwa i c. i k. Dworu, jedynie z tą 
różnicą, że opusty w cena h jazdy będą przy- 
zwałane nie trwale za pomocą urzędowych legi- 
tymacyi, lecz od wypadku do wypadku. na u- 
motywowane podania , za pomocą wystawianych 
przez c. k. Dyrekcye kolei żelaznych, a opłacie 
za wystawienie podlegających przekazów. 

Te prośby mają być wizowane* przez ten 
urząd, który petentowi emeryturę wypłaca i 
wnoszone do tej Dyrekcyi kolei żelaznych, w któ- 
rej okręgu petent mieszka, lub do tej, która jest 
najbliższą jego miejsca zamieszkania, wraz z 
przypadającą za każdy przekaz i w danym cza- 
sie przepisaną opłatą za wystawienie tudzież 
z listową kopertą ofrankowaną i zaopatrzoną w 
adres petenta. 

Celem wykazania tożsamości osoby należy 
analogicznie, jak to przepisane jest dla czynnych 
urzędników i sług Państwa i e. i k. Dworu, 
używających w podróżach urzędowych legityma- 
cyj jednorazowych, okazywać organom rewizyj- 
nym równocześnie ze zniżoną kartą kolejową i 
przekazem na zniżenie, także kartę tożsamości, 
która ma być naklejona na odwrotnej stronie fo- 
tografii podróżującego eineryta i zawierać imię i 
charakter jego, pieczęć urzędową i podpis prze- 
łożonego władzy wystawiającej tę kartę. Blan- 
kiety ma te karty tożsamości w formacie karty 
tożsamości, przepisanej dla czynnych urzędników 
i sług Państwa i e. k. Dworu w artykule IV. 
Normy o ulgach przy jazdach kolejami, a róż- 
niącej się od niej tekstem i kolorem w tekście 
niebieskim, mogą być nabywane w c. i k, na- 
dwornej i państwowej Drukarni. 

Tych opustów w cenach jazdy kolejami 
mogą żądać emeryci cywilni Państwa i e. i k. 
Dworu pod powyższemi warunkami począwszy 
od doia 1 października 1896 na wszystkich lı 
niach e. k, amstryackich kolei państwowych i 
w zarządzie Państwa zostających prywatnych 
kolei lokalnych z wyjątkiem kolei lokalnych bu- 
kowińskich i kołomyjskich, tudzież kolei Lwów- 
Belzec, kolei Lwów (Kleparów) Janów í kolei 
Unzmark-Manterndor(, których zarządy zastrze- 
gły sobie kontraktami przyzwalanie na zniżenia 
cen jazdy i przewozów. 

Pod wzgledem używania klasy wozu obo- 
wiązują emerytów c. k. Państwa i Dworu te 
same postanowienia, które wydane zostały dla 
czynnych urzędników e, k, Państwa i Dworu w 
artykule 1. ustępie 2. I-go dodatku do Normy 
PS przy podróżach kolejami z grudnia 


— Nowy urząd pocztowy. Z dniem 
1 listopada b. r., wejdzie w życie ce. k. urząd 
pocztowy ze zwykłym zakresem czynności W 
miejscowości Laszki zawiązane, powiatu rude- 
«kiego. Urząd ten będzie połączonym za pomocą 
dziennie jednerazowego posłańca pieszego między 
Krukienicami a Laszkami zawiązanymi. s 

Okręg doręczeń: gmina i obszar dworski 
Laszki zawiązane, tudzież gminy Kropielniki, 
Knihynieze i Nihowice. 


— Z Uniwersytetu. P. Karol Dawido- 
wiez. e. k. adjunkt sądowy, rodem z Błażowa, 
otrzymał na Uniwersytecie lwowskim stopień 
doktora praw. 


— Zwłoki ś. p. Zygmunta Dem- 
bowskiego, prezesa gal. Towarzystwa kredyto- 
wego ziemskiego, przewieziono dziś o godzinie 
pół do 4 popołudniu z domu żałoby przy ulicy 
Kościuszki na dworzee kolei państwowej, skąd 
odwiezione zostaną do Kosienie pod Przemyślem, 
gdzie jutro nastąpią właściwe ceremonie pogrze- 
bowe i złożenie zwłok do grobowca rodzinnego. 

Na smutnym obrzędzie eksportacyjnym 
zgromadzili się najwybitniejsi przedstawiciele 
władz i sfer urzędowych, towarzyskich oraz 
członkowie tudzież urzędniey instytueyj i korpo- 
racyj, w których ś. p. Dembowski za życia brał 
udział, niemniej bardzo liezna publiczność. 

Przed rydwanem żałobnym złożono na o- 
sobnym wozie liczne wieńce, między którymi cd 
rodziny, od Wydziału krajowego, gal. Towarzy- 
stwa kredytowego ziemskiego, Krakowskiego To- 
warzystwa wzajeranych ubezpieczeń, od Banku 
kredytowego, od Kasyna narodowego, od Ban- 
ku hipotecznego, Banku zaliezkowego w Prze- 
myślu od gminy Kosienice i mnóstwo innych. 

Po odprawieniu modłów i poświęceniu 
awłok przez Najprzew. ks. Arcybiskupa Moraw- 
skiego, w obeeności ks. Arcybiskupa Issakowi- 
cza, ks. Areybiskupa Hryniewieckiego i księdza 
biskupa Webera, ruszył kondukt żałobny, pro- 
wadzony przez wszystkich czterech Książąt Ko- 
ścioła w asystencyi licznego duchowieństwa. 


kler zakonny, oraz włościanie z dóbr zmarłego 
z wieńcami. Za czworokonnym rydwanem, na 
którym spoczęły zwłoki w czarnej metalowej 
trumnie, postępowała osierocona rodzina, dalej 
w orszaku JE. Marszałek krajowy Stan. hr. Ba- 
deni, JE. Filip Zaleski, JE. Adam ks. Sapieha, 
JW. Wiceprezydent Namiestnietwa p. Jan Lidl, 
radca Dworu Włodz. hr. łoś, Wiceprezydent 
krajowej Rady szkolnej dr. Bobrzyński, Wice- 
prezydent krajowej Dyrekeyi skarbu dr. Kory- 
towski, członkowie Wydziału krajowego, grono 
wybitnych posłów, członkowie i urzędnicy roz- 
licznych instytucyj finansowych i kilkutysięczna 
publiczność. 

Wśród pięknej pogody ruszył orszak z 
ulicy Kościuszki, przez ul. Trzeciego Maja, po przed 
pałac sejmowy, a dalej ulicą Mickiewicza ku 
dworcowi kolei. 

— Ruch wyborczy we Lwowie. Wczo- 
raj wieczorem odbyły się dwa zgromadzenia w 
sprawie wyborów dwóch posłów do Sejmu kra- 
jowego. Jedno z nich, w „Czytelni katolickiej* 
pod przewodnictwem ks. Grorazdowskiego i prof. 
Thulliego, odznaczało się spokojnym i przedmio- 
towym przebiegiem dyskusyi, po której zgroma- 
dzenie oświadczyło się większością głosów za 
kandydaturami: dr. Małachowskiego, prezydenta 
miasta i p. Stanisława Ciuchcińskiego, radnego, 
jako reprezentanta rękadzielnictwa. 

Równocześnie odbyło się w sali ratuszowej 
zgromadzenie socyalistyczne, na które zaproszono 
wszystkich kandydatów poselskich, aby wygło- 
sili swe wyznanie wiary politycznej. Zaprosił 
ich mianowicie „komitet przedwyborezy robotni- 
czy“, który postanowił krytykować czynności i 
kandydatów inaych komitetów. Dwaj kandydaci, 
prof. dr. Balasits i prof. dr. Ciesielski uczynili 
temu wezwaniu zadość i wygłosili swoje pro- 
gramy. 

Prof. dr. Balasits zaznaczając swe stano- 
wisko wobee socyalnej demokracyi, oświadczył, 
że zgadza się Da zasady, ażeby wszyscy ludzie 
żyli z własnej pracy; natomiast nie godzi się 
na rozmaite środki i sposoby, jakimi socyaliświ 
dążą do urzeczywistnienia swego programu. 
Kandydat jako Polak, sprzeciwia się propagowa- 
niu walki klas, zgubnej dla organizmu narodo- 
wago. Zresztą wskazał mowca, że rozwiązanie 
kwestyj socyalnych nie zależy od Sejmu krajo- 
wego, który pod tym względem nie ma żadnej 
ingerencji. 

Drugi kandydat prof. dr. Ciesielski, oświad- 
czył się za bezpośrednimi tajnymi wyborami. 
Co do zasad wynagradzania pracy, wyłożył kan- 
dydat obszerny traktat o rozdziale pracy społe- 
cznej, zmierzający do wykazania, że każda praca 
winna mieć pewną maksymalną taksę opłaty. 

Zarówno mowy programowe, jak i odpo- 
wiedzi kandydatów na interpelacye, nie zadowo- 
liły zgromadzenia, którego główni mowcy oświad- 
czyli, że nie przyjmą od nikogo lekeyi patryo- 
tyzmu i że pp. Balasis i Ciesielski, nia mogą 
być kandydatami socyalistów. 

— Wybór. W biurach lwowskiej Rady 
powiatowej odbył się dziś wybór jednego człon- 
ka do Rady nadzorczej krakowskiego Towarzy- 
stwa wzajemnych ubezpieczeń. Wybrany został 
jednogłośnie Jan Bertemilian Breuer, właściciel 
dóbr Suchowoli. 

— VII zgromadzenie delegatów po 
wiatowych kas dla chorych, odbędzie się dnia 
6 grudnia b.r. o godziaie 10 przed południem 
w sali obrad Zakładu ubezpieczenia robotników 
ad wypadków dla Galicyi i Bukowiny we Lwo- 
wie (ul. Brajerowska 16). Na porządku dzien- 
nym między innemi: Sprawozdanie za rok 1895; 
oznaczenie wysokości wkładki związkowej na 
rok bieżący; projekt statutu założyć się mającego 
funduszu pensyjnego dla funkcyonaryuszów pow. 
kas dla chorych. 

— Zwłoki s. p. Mieczysława Kamiń- 
skiego, artysty-spiewaka, odprowadziło wczoraj 
liczne grono artystów teatru naszego na miejsce 
wiecznego spoczynku. Przed domem żałoby wy- 
konał chór teatralny „Are Maria“ Troszla, nad 
grobem zaś odspieweno żałobną pieśń Guniewi- 
cza: „/egnaj człowiecze”. 

— Dr. Stanislaw Szachowski, pro- 
fesor Uniwersytetu lwowskiego, przystąpił do 
Towarzystwa „Czytelni akademickiej“, jako czło- 
nek założyciel. 

— Obchód unii brzeskiej odbył się 
w dniu 22 b. m. w Zaleszezykach, za inicya- 
tywą gr. kat. duchowieństwa tamtejszego deka- 
natu, ze współudziałem miejscowego duchowień- 
stwa obrządku rz. kat. W nabożeństwie wzięli 
udział urzędnicy państwowi wszelkich dykaste- 
ryj i autonomiczni, c.k. źandarmerya, straż po- 
żarna i liczny zastęp ludności z różnych okolic 
powiatu, oraz z sąsiedniej Bukowiny. Po nabo- 
żeństwie i procesyi odbył się obiad u miejsco- 
wego proboszcza ks. Knihynickiego na 6() osób, 
na którym wzniesiono toasty na cześć Ojca św. 
i Najj. Pana. 

— Konkurs. Towarzystwo politechniczne 
we Lwowie ogłasza konkurs na zaprojektowanie 
nagłówka dla czasopisma technicznego. Trzy na- 
gredy w złocie. Bliższe warunki wysyła Tow. 
pelitechniczne pocztą za zgłoszeniem. Lwów, 
Rynek 30. 

— Stypendyum im. Z. Dembow- 
skiego. Zjednoczone gal. Towarzystwo dla o- 
grodnictwa i pszezelnictwa we Lwowle, pragnąc 


uczcić pamięć zmarłego swojego prezesa š. p. 
Zygmunta Dembowskiego, postanowiło utworzyć 
fundusz wieczysty jego imienia, przeznaczony na 
premiowanie wzorowych szkółek drzew owoco- 
wych przy szkołach ludowych i przez gminy 
wiejskie zakładanych. Ze szczupłych swoich do- 
chodów przeznaczyło Towarzystwo na zawiązek 
tego funduszu na razie 100 zł. 

Zanim dokonane zostaną formalności w 
celu uzyskania pozwolenia na zbieranie składek 
publicznych na powyższą fundacyę — uprasza 
zarząd Towarzystwa każdego, ktoby się chciał 
przyczynić do zwiększenia tego funduszu, ażeby 
datek swój przysłać raczył pod adresem czaso- 
pisma Bartnik postępowy ulica Łyczakowska 98. 


F Zmarli w ostatnich dniach: W Siedli- 
skach małych obok Halicza, Łudwik Skirliński, 
emer. c.k. starszy inspektor urzędów ceechowni- 
ezych, przeżywszy lat 75. 

W Tarnopolu, Marya Trzeieniecka, wdowa 
po b. prezydencie kraj. Dyrekcyi skarbu na Bu- 
kowinie. 

W Oskrzesińcach, Emilia Tustanowska, prze- 
żywszy lat 65. 

W Poznaniu, Władysław Moszczeński, jeden 
z wybitnych i zasłużonych obywateli W. Ks. 
Poznańskiego, w 71 roku życia. 


— Z Obserwatorynm c. k. Szkoły po- 
litechnicznej we Lwowie. Dnia 27 października 
godz. 10 rano 1896. 
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Najwyższa temperatura od 12 w południe 
dnia 26 października do 7 rano dnia 27 października 
b. r. była -|-11:790., najniższa --10'090. 

Opad deszczu wynosił 2:6 

Barometr stoi w mierze. 


*) Podane stany barometru są zreduko- 
wane do poziomu morza i przy temperaturze 
000. Chcąc oznaczyć stan barometru dla pewnej 


wysokości n metrów, należy w ogólności 
g m. odjąć. 
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**) 10 eałkiem zachmurzone. 


— Zabójstwo. Rządcę dóbr Kazimierza 
Obmińskiego w Zatwarnicy (w pow. liskim), 
pobili jego parobkowie w dniu 19 b. m. tak 
silnie, że w trzy godziny po pobiciu umarł. 
Sprawców w liczbie 5 oddano sądowi w Luto- 
wiskach. 


-— Przed sądem przysięgłych w Zgo- 
rzelicach stawał w tych dniach powtórnie nie- 
jaki Ernest Pufe z Horki, na którego padło po- 
dejrzenie, że przed 16 laty zamordował swoją 
narzeczoną. Pufe już raz stawał przed sądem, 
ale winy jego nie można było wówczas udowo- 
dnić, dlatego został uwolnionym. Ponieważ je- 
dnak wszelkie poszlaki przemawiały za tem, że 
to on był mordercą, uwięziono go więc powtór- 
nie. Po dwudniowych rozprawach, sąd przysię- 
głych uznał go winnym i zasądził na karę 
śmierci. 


Policya wiedeńska aresztowała 
wczoraj niejakiego Zudgę, byłego skontystę wie- 
deńskiego kantoru wymiany. Zudga, przebywa- 
jąc w sierpniu w więzieniu śledczem sądu kra- 
jowego, przekonywał swych towarzyszy 0 mo- 
liwości dokonania oszustwa w urzędzie poczto- 
wych kas oszczędności i to w ten sam sposób, 
w jaki niedawno oszustwa tegu się dopuszezono. 
Później, gdy został z więzienia wypuszczony, 
wykładał także dyurnistom z magistratu podo- 
bng oszukańczą manipnlacyę. Przy eresztowa- 
nym znaleziono papiery wartościowe i pieniądze, 
co do których nie umiał dać dostatacznych wy- 
jaśnień. Aresztowano również żonę Zudgy. Ma 
on być tym sprawcą, który niedawne wyłudził 
na podstawie sfałszowanego przekazu kwotę 
12.000 zł. z pocztowej kasy oszczędności. 


— Spadek po Czarneekiej. Kraj pe- 
tersburski donosi: W głośnej sprawie o spadek 
po Czarneckiej, ogłoszony został wyrok tutejszej 
Izby sądowej, następującej treści: Ignacego Mos- 
sakowskiego i czterech braci Korewickiech z ich 
żądaniem utwierdzenia ich w porządku ochron- 
nym w prawach sukcesyi oddalić i w tej części 
znieść postanowienie petersburskiego sądu okrę- 
gowego z dnia 19 grudnia 1895, w innych zaś 
częściach utrzymać go w swej mocy. Jednocze- 
śnie oddalono skargi zarówno skarbu, jak i po- 
zostałych pretendentów. 


— Powódź w Krainie. Wskutek ober- 
wanią się chmury i ulewnych deszezów, wezbrała 
Sawa i wystąpiła gdzieniegdzie z brzegów. Za- 
grożonych jest wiele mostów i domów. Gościńce 
są silnie uszkodzone. Organizuje się pomoc dla 
okolic dotkniętych powodzią. 


-- Pod Maciejowicami w Królestwie 
spłonęła przed kilku dniami do szezętu wieś 


= 


Podzamcze, licząca 1000 osadników; spłonęło 
150 domów i 200 budynków gospodarczych. 


— Moxrderstwa w Berlinie są obecnie 
na porządku dziennym. Po głośnym fakcie za- 
mordowania adwokata Levy'ego, dzienniki ber- 
lińskie notują znów zamordowanie dozorcy do- 
mu, niejakiego Edwarda Kargego, którego zna: 
leziono na ulicy z rozbitą głową i obrabowane- 
go z gotówki około 21 marek. Sprawey dotąd 
nie wykryto. 

Dzisiejszy telegram z Berlina donosi o no- 
wym fakcie. Niejaka wdowa Limberg powiesiła 
swoje trzy córeczki i sobie odebrała życie. Gdy 
policya weszła do jej mieszkania, zastała tylko 
cztery trupy. Przyczyną morderstwa i samobój- 
stwa były niesnaski Łimbergowej z jej narze- 
czonym. 

— Wielkie śniegi spadły w tych dniach 
w całej niemal Szwajcaryi. W niektórych miej- 
scach leży Śnieg na metr wysoko. Komunikacya 
telegraficzna i telefoniczna w wielu miejscowo- 
ściach przerwana. Donoszą nadto z różnych stron 
o powodziach. 


Total Utgracko-artystyczn. 
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Repertoar teatru hr. Skarbka pod dy- 
rekcyą dr. Juliusza Bandrowskiego i Ludwika 
Hellera. 

Dziś we wtorek po raz pierwszy „Sprzedana 
narzeczona“ opera komiczna w 3 aktach, Fry- 
deryka Smetany. Z udziałem pp. Kasprowiczo- 
wej, Bohussówny, Skalskiej i Radwan, — Je- 
rzyny, Orzelskiego, Boguckiego i Kiczmana w 
głównych partyach. Nowe kostyumy i deko- 
racye. 

We środę po raz drugi „Sprzedana narze- 
czona* opera komiczna w 8 aktach Fryderyka 
Smetany. 

We czwartek po, raz trzeci „Sprzedana 
narzeczona“. 

W piątek po raz pierwszy „Miliony“, ko- 
medya w 3 aktach Henryka Meilhaca. Z panią 
Stachowicz w głównej i popisowej roli. 

W sobotę o 8 popołudniu dla młodzieży 
szkolnej „Majster i czeladnik*, komedya w 2 
aktach J. Korzeniowskiego, oraz „Paziowie kró- 
lowej Marysieńki“. 

W Przemyślu w sali „Sokoła“, „Uriel 
Akosta“, tragedya w 5 aktach Karola Gutzkowa 
z p. Zelazowskim w roli tytułowej. 


Z teatrów warszawskich. Po „Szan- 
tażu" Zglińskiego, reżyserya teatru Rozmaitości 
wystawió ma „Miłostki* Śchnitzleru z panną 
Marczello w roli głównej. Najbliższemi orygi- 
nalnemi nowościami będą: jednoaktówka p. t. 
„Kto to?“ Edwarda Lubowskiegoi nowy utwór 
spektaklowy Alfreda Konara, autora „Gąsienie*. 


Diorama „Branki polskie w jasyrze*. 
Jak niesłusznym jest zarzut bezczynnej ospało- 
ści, często niebacznie wypowiadany pod adresem 
naszych artystów, dowodzi okoliczność, iż zale- 
dwie panorama „Golgoty* zamknęła swoje pod- 
woje dla widzów, możemy podzielić się miłą 
wiadomością o nowym wielkim obrazie już na 
ukończeniu będącym, a mogącym zainteresować 
bardzo szerokie sfery naszej publiozności. Dwaj 
artyści- malarze Tadeusz Popiel i Zygmunt Roz- 
wadowski, obaj zaszozytnie znani ze swoich dzie? 
ijako współpracownicy „Racławic“ i „Golgoty“, 
przygotowują już od dłuższego czasu obraz, który 
jako diorama wkrótce wystawiony będzie wc 
Lwowie. Treść obrazu zaczerpnięta z naszej prze- 
szłości dziejowej, przedstawia branki polskie w 
tatarskim iasyrze. Jak już dziś sądzić można, 
wykonanie obrazu powiodło się pod każdym 
względem szczęśliwie. Nie zdradzające wysoce in 
teresujących szczegółów, donieść jednak możemy, 
iż obraz w ogóle wywiera silne wrażenie i jakby 
żywesza przenosi widza w czasy najazdów ta- 
tarskich na ziemia polskie. Lit. 


„Bum-Bura*, najnowsza operetka a mu- 
zyką Sterna, doznała powodzenia w Karlteatrze; 
bohaterem wieczcru był Girardi, który opuściw- 
szy teatr na Wiedeniu, pierwszy raz wystąpił 
na deskach sceny Karola. Witano go kwiatami 
i oklaskami. sq 

Sienkiewicza „Quo vadis“ wydaje w 
przekładzie angielskim firma Mass. Little, Brown 
et Comp. w Bostonie. 


Klub Sienkie'wvieza, Że dzieła Hen- 
ryka Sienkiewicza zjednały sobie wielbicieli na 
całej kuli ziemskiej, po której rozchodzą się w 
tłómaczeniach na różne języki, wiedzieliśmy od- 
dawna. Ale p. Karol Chłapowski w jednym z 
listów prywatnych donosi o nowości, o której 
dotąd nikt u nas nie wiedział. Oto p. Karol 
Genung, krytyk literacki pism Nation i Eve- 
ning Post, docent Uniwersytetu Columba w Bo- 
stonie, zakłada i już założył klub Sienkiewicza 
(Sienkiewicz club). Zadaniem klubu jest natu- 
ralnie czytanie i komentowanie dzieł naszego 
znakomitego pisarza. 


Tadeusz Ajdukiewicz, znany artysta- 
malarz, ukończył wielkie płótno p. t. „Porwa- 
nie*, Jest to scena z historyi bułgarskiej. Świt 
szarzeje nad szerokim krajobrazem; w głębi 
wioska w płomieniach. Na pierwszym planie 
baszybożuk z jataganem w zębach, za sobą cią- 
gnie konia za uździenicę, a przed sobą trzyma 
na siodłe brankę. W figurach wiele życia i wy- 
razu. Konie rysowane doskonale, 


Trzydziestolecie działalności scenicznej 
obchodził dnia 6 b. m. w Pradze członek cze- 
skiego „Narodnego Divadla“, znakomity artysta 
dramatyczny Jerzy Bittner. Acz z tej strony nie- 
znany społeczeństwu polskiemu, zasługuje dziś 
na wspomnienie jako wierny jego przyjaciel od 
ław szkolnych, z których uciekł, by wziąć udział 
w powstaniu 1868 r. Węzły przyjaźni, wtedy 
zadzierżgnięte, utrzymywał i nadal i jak sam 
zajmował się sprawami naszemi, tak też starał 
się o wprowadzenie utworów polskich na scenę 
czeską. Między insemi przekładał komedye młod- 
szego Fredry i powieści Orzeszkowej. Teraz, 
gdy w sile wieku obchodzi tak piękny jubileusz, 
i my mu ślemy życzenie: Ad multos annos! 


34) 


Wspomnienia z martwego dom. 


Powieść 


Teodora Dostojewskiego 
przełożył z rossyjskiego 
Tómef Tretiak. 


IX. 
Przedstawienie amatorskie. 


(Ciąg dalszy). 


mma 


Zresztą trzeba przyznać, że i w tym 
względzie aresztanci umieli zachować pozory 
i strzedz swej godności. Wyskokami Bakłu- 
szyna i opowiadaniami o przyszłym teatrze 
zachwycali się tylko albo młokosi, nie umie- 
jący utrzymać się w aresztanckiej powadze, 
albo najznakomitsi z aresztantów, których po- 
waga była niewzruszoną, tak, że mogli się 
nie krępować w wynurzaniu wrażeń jak naj- 
bardziej naiwnych (co w ostrogu uchodziło 
za nieprzyzwoitość). Wszyscy inni słuchali 
wieści i rozpraw o teatrze w milczeniu; nie 
ganili wprawdzie, nie przeczyli, ale ze wszyst- 
kich sił starali się okazać obojętność dla tea- 
tru, a nawet z góry nań spoglądać. Dopiero 
w ostatniej chwili, w sam dzień przedsta- 
wienia wszyscy zaczęli się interesować : co ta 
będzie? Jakże tam nast? Cóż plac-major? 
Czy uda się tak jak w zaprzeszłym roku? 
it. d. Bakłuszyn zapewniał mię, że wszy- 
scy aktorzy dobrani wspaniale, że nawet kur- 
tyna będzie, że narzeczonę Filatki będzie 
grał Sirotkin i — no, sami zobaczycie, jak 
to on w kobiecym ubiorze wygląda, mówił, 
mrużąc oczy i przymlaskując językiem. Do- 
broczynna pomiesgczyca (obywatelka wiejska) 
będzie miała suknię z falbanę i pelerynką i 
parasolkę w ręce, a dabroczynny pomiesscsyk 
(właściciel dóbr) wyjdzie w oficerskim surdu- 
cie z akselbantami i z laseczką, 

Druga sztuka, którą miano grać, nazy- 
wała się: „Kiedrył-obżora* (Kiedrył-żarłok). 
Nazwa zaciekawiła mię, ale choć dopytywałom 
się o treść sztuki, nie się o tem naprzód nie 
mogłcia dowiedzieć. Dowiedziałem się tylko, 
że nie z książki wzięta, ale z rękopisu, że do- 
stano ją od jakiegoś podoficera na przedmie- 
ściu, który prawdopodobnie sam kiedyś brał 
udział wjej przedstawieniu na scenie żołnier- 
skiej. W istocie są u nas, w odległych mia- 
stach i guberniach takie teatralne sztuki, 
która nikomu nieznane, nigdy może nie dru- 
kowane, skądściś jednak przybyły i stanowią 
niezaprzeczoną własność każdego ludowego 
teatru w pewnym pasie Rossyi. Nawiasem 
dodam, że byłoby bardzo a bardzo dobrze, 
gdyby który z naszych badaczy podjął nowe 
i bardziej staranne niż dotąd poszukiwania w 
dziedzinie ludowego teatru, który jest, istnie- 
je i może nawet ma nie małą wartość. Nie 
chce mi się wierzyć, ażeby wszystko, Go po- 
tem widziałem na naszym teatrze w ostrogu 
było dziełem naszych aresztantów. Trzeba się 
koniecznie domyślać tradycyjnego przechodze- 
nia z pokolenia w pokolenie ustalonych spo- 
sobów i pojęć, a należy ich szukać wśród 
Żołnierzy, robotników fabrycznych, w miastach 
przemysłowych a nawet w pewnych niezna- 
nych ubogich miasteczkach u mieszczan. Za- 
chowały się one także po wioskach i miastach 
gubernialnych wśród służby dworskiej bogat- 
szych właścicieli ziemskieh. Sądzę nawet, że 
stare sztuki teatralne w Rossyi nie inaczej 
się rozpłodziły w licznych kopiach pisanych, 
jak za pośrednietwem służby dworskiej. U da- 
wnych pomieszczyków i moskiewskich panów 
były własne teatry, które się składały z ar- 
tystów-poddanych. I w tych to teatrach trze- 
ba szukać początku naszej ludowej sztuki dra- 
matycznej, której cechy są niewątpliwe. 

Co się tyczy „Kiedryła-żarłoka*, to po- 
mimo wszelkich} usiłowań, nie mogłem się 


dowiedzieć uprzednio o nim nie więcej nad 
to, że na scenie zjawiają się złe duchy i cią- 
gną Kiedryła do piekła. Ale co znaczy ten 
Kiedrył? i dlaczego Kiedrył, a nie Kirył (Cy- 
ryl)? Czy to ma być rossyjskie zdarzenie, ezy 
cudzoziemskie? — nie mogłem się tego do- 
pytać. W końcu, jak ogłaszano, miała być 
„pantomina z muzyką*. Niewątpliwie, wszyst- 
ko to było rzeczą bardzo ciekawą. Aktorów 
było piętnastu, wszystko lud żwawy i dziel- 
ny. Krzątali się, odbywali próby niekiedy, za 
kazarmami chowali się, otaczali tajemnicą. 
Jednem słowem chcieli nas olśnić ezemś nie- 
zwyczajnem i niespodziewanem. 
dzień powszedni ostróg zamykano 

wcześnie, jak tylko noe nadeszła. W święto 
Bożego Narodzenia wyjątkowo nie zamykał 
się aż do wieczornego capstrzyka. Ulgę tę 
robiono właściwie dla teatru. W ciągu świąt 
codziennie przed wieczorem posyłano do ka- 
raulnego oficera z najpokorniejszą prośbą: „ze- 
zwolić na teatr i nie zamykać wcześnie ostro- 
gu* i z dodatkową uwagą, że i wczoraj było 
przedstawienie i ostróg długo pozostawał nie- 
zamknięty a nieporządków nie było. Oficer 
karaulny tak rozumował: nieporządków w isto- 
cie nie było wczoraj; a skoro sami dają przy- 
rzeczenie, że i dziś ich nie będzie, więc sami 
będą siebie pilnować, a takie bezpieczeństwo 
najlepsze. A jeśli się nie pozwoli na teatr, to 
kto ich wie! wszak lud katorżny, mogą u- 
myślnie coś zabroić i nawarzyć karaulnym 
piwa. A nareszeie i to coś znaczy: na straży 
stać nudno, a tymczasem teatr i to nie zwy- 
kły sołdacki, ale aresztaneki, a aresztanci lu- 
dzie ciekawi: wesoło będzie popatrzeć. A pa- 
trzeć karaulnemu oficerowi zawsze wolno. 

Przyjedzie dyżurny: „Gdzie karaulny 
oficer?“ — „Poszedł do ostrogu obliczać are- 
sztantów i zamykać kazarmy* — odpowiedź 
prosta i usprawiedliwienie naturalne. Tym 
sposobem oficerowie karaulni co wieczór w cią- 
gu świąt zezwalali na teatr i nie zamykali 
kazarmów aż do wieczornego capstrzyka. Are- 
sztanci z góry wiedzieli, że straż wojskowa 
nie będzie stawiała przeszkód i byli spokojni. 

O godzinie siódmej przyszedł po mnie 
Pietrow i razem udaliśmy się na przedstawie- 
nie. Z naszej kazarmy poszli prawie wszyscy 
z wyjątkiem ozernihowskiego starowierca i 
Polaków. Polacy dopiero na ostatnie przed- 
stawienie, czwartego stycznia, zdecydowali się 
pójść do teatru i to po wielu upewnieniach, 
że tam i dobrze i wesoło i bezpiecznie. Wy- 
bredność Polaków bynajmniej nie rozdrażnia- 
ła aresztantów i czwartego stycznia bardzo 
grzecznie ich przyjęto, a nawet ustąpiono 
miejsc lepszych. Ce się tyczy Czerkiesów i 
leka, to im nasz teatr sprawiał prawdziwą 
rozkosz. Icek ga każdym razem dawał trzy 
kopiejki, a ostatniego razu położył aż dziesięć 
kopiejek na talerzu i uszczęśliwienie malowa- 
ło się na jego twarzy. Aktorowia postanowili 
zbierać składkę od obecnych, kto eo da, na 
rozchody teatralne a także i na własne „po- 
krzepienie*. Pietrow zapewniał mię, że choć- 
by teatr był najbardziej nabity, to jednak 
mnie puszczą na jedno z pierwszych miejse 
dla tego naprzód, że jako bogatszy od innych, 
zapewne dam więcej, a powtóre, że się więcej 
od nich znam na rzeczy. Tak się też i stało. 
Ale opiszę naprzód salę i urządzenie teatru. 

Wojenna kazarma nasza, w której urzą- 
dzono teatr, miała piętnaście kroków długo- 
ści. Z dziedzińca wehodziło się na ganek, 
z ganku do sieni, z sieni do kazarmy. Ta 
długa izba, jak to już powiedziałem przed- 
tem, miała szczególne urządzenie: pod scia- 
nami ciągnęły się nary, środek zaś kazarmy 
byl wolny. Połowa izby, bliższa wejściu z gan- 
ku, oddana była widzom; druga połowa, 
z której było przejścia do innej kazarmy, 
przeznaczoną była na scenę. Przedewszystkiem 
uderzyła mię kurtyna. Ciągnęła się wpo- 
przek całej kazarmy na kroków dziesięć. Kur- 
tyna była zbytkowym przedmiotem, że było 
się czemu przypatrzeć. Malowana była olejno : 
wyobrażone były na niej drzewa, altanki, 
sadzawki, gwiazdy. Zrobiono ją z płótna sta- 
rago i nowego, ile kto dał i zaofiarował; ze 
starych aresztanckich onnczek i koszul, byle 
jak zszytych w jedną wielką płachtę, a wre- 
szcie część jej, na którą zabrakło płótna skła- 
dała się już tylko z papieru, który wy- 
proszono po arkuszu w różnych kance- 
laryach i urzędach. Nasi zaś malarze, mię- 
dzy którymi odznaczał się aresztaneki Briu- 
szłow, A-w, postarali się o zamalowa- 
nie tej kurtyny. Taki przepych rozradował 
nawet najbardziej ponurych i z wszystkiego 
niezadowolonych aresztantów i wszyscy oni, 
gdy doszło do przedstawienia, okazali się ta- 
kiemiż dziećmi, jak i ci, eo byli najgorętsi 
i najniecierpliwsi. Wszyscy byli mocno zado- 
woleni, nawet chełpliwia zadowoleni. 

(Ciąg dalszy nastąpi.) 


GOSPODARSTWO I HANDEL 


„. Z kolei państwowych. Na wszystkich 
liniach kolei pais wych i zarządzanych 
przez Państwo kolei prywatnych, sprawozda- 
nie za miesiąc wrzesień 1896 roku przedsta- 


wia się jak następuje: Ruch osobowy był | drugiej strony zażarta walka, w której wiele 
osób poraniono. W Matyasfalva zabito dwóch 
W Tyrnau w walce 


mniejszy, bo wynosił 411.979 osób i przy- 
niósł 410.631 zł. Natomiast przewóz towarów 
był znaczniejszy i wzrósł do 300.071 ton, da- 
jąc dochodu 780.777 zł. Ogólna przeto nad- 
wyżka przedstawia się w kwocie 870.146 zł. 

Od 1 stycznia do końca września 1896 
roku, ogólny stan finansowy przedstawia nad- 
wyżkę w kwocie 8,951.191 zł. 


Giełda zbożewa: Cukier surowy loco 
Aussig 1215 do 1220, loce Ołomuniec 
11:20 do 1130. loco Berno- Wiedeń 
11:25 do 11:35, na grudzień loco Aussig 
12:25 do 1280, cukier w kostkach pri- 
ma 35:50 do 35'75, secunda —'— do = 
Spirytus kotyngentowany loco Wiedeń 15:30 
do 15.50 Nafta kaukszka transito Tryest 5— 
do 520, galicyjska przeźroczysta 1960 do 
20 —. 


Wiedeń, 27 paździenika. (Telegram Gaz. 
Lwowskiej z urzędowego sprawozdania magi- 
stratu wiedeńskiego). 

Na poniedziałkowy targ zwieziono bydła 
rogatego na rzeź ogółem 6554 sztuk; w tej su- 
mie było z Galicyi 465, z Bukowiny 369 
sztuk. , 

Przebiəg targu był słabo ożywiony. 

Ceny spadły w porównaniu z zeszłoty- 
godniowemi o 2 zł. 

Z całego spędu pozostało niesprzedanych 
233 sztuki. 

Wołow z Galicyi i Bukowiny sprze- 
dano: 101 sztuk po 26 do 29 zł., 216 sztuk 
po 80 do 32zł, 206 sztuk po 88 do 86 zł, 
67 sztuk po 87 do 40 zł. za centnar me- 
tryczny żywej wagi. Buhaje podtuczone 
bez różnicy pochodzenia kupowano po 22 do 
29 Æ; krowy podtuczone po 22 do 28 zł.; 
bydło chude dla masarzy po 15 do 28 zł. 
także za centnar metryczny żywej wagi. 


OSTATNIA POCZTA 


Najd. Arcyksiążęę Ludwik Wiktor 
powrócił przedwczoraj do Wiednia z podróży 
inspekcyjnei „Czerwonego Krzyża“ we Lwo- 
wie, Pradze i Bernie. 


Dotychczasowy ambasador angielski przy 
Najw. Dworze sir Monson odjechał wczoraj 
rano do Paryża, celem objęcia nowego swego 
stanowiska. Na dworcu kolei pożegnał go re- 
prezentant Ministerstwa spraw zewnętrznych 
i wszyscy członkowie ciała dyplomatycznego. 


W Wiedniu zebrał się przedwczoraj 
wielki wiec przemysłowców, w którym wzięło 
udział 800 wybitnych przemysłowców, przed: 
stawiciele kilku Izb handlowych i Stowarzy- 
szeń rałynarskich. Wiec przyjął rezolucję, 
żądającą reformy ustawy o ubezpieczeniach w 
razie nieszczęśliwych wypadków, a mianowi- 
cie rozciągnięcia ubezpieczenia na robotników 
rolnych i robotników wszystkich gałęzi prze- 
mysłu. Rezolucya żąda dalej, aby państwo 
przyczyniało się do ubezpieczeń w razie wy- 
padku 


Odbyte wczoraj na Morawie wybory do 
sejmu z kuryi gmin wiejskich nie sprowa- 
dziły wprawdzie żadnych zmian w stosunku 
Niemców i Czechów, natomiast znaczne zmia- 
ny w łonie obu tych stronnietw narodewych. 

Młodoczesi stracili sześć mandatów, któ- 
re zdobyło stronnictwo czesko-katolickie lu- 
dowe. Niemiecko-liberalni straciii trzy man- 
daty, z których dwa zyskali niarniecko-naro- 
dowi, a jeden frakcya chrześciar:sko-socyalna. 


Zomitei wykonawczy niemieckich mę- 
żów zaufania z Czech odbył w niedzielę dłuż- 
szą naradę. Obiegają pogłoski, że dalsze za- 
chowanie stę lewicy uczyniono zależnera 0d 
oświadczeń Rządn. Przed posiedzeniem miały 
miejsce konferencyc z przedstawicielami wier- 
nokonstytueyjnej większej posiadłości. 


W uzupełnieniu podanej wezoraj w te- 
legraficznem streszczeniu mowy, którą wygło- 
sił w Temoszwarze węgierski minister hon- 
wedów, generał Fejervary, ubiegając się 0 man” 
dat poselski, należy nadmienić, iż oświadezył 
on, że Najj. Pan zgadza się na ułożenie nowej. 
duchowi czasu odpowiadającej wojskowej u- 
stawy karnej, która przedłożona będzie no- 
wemu parlamentowi. 

Na całym obszarze Węgier wre tak 
zaciegła wslka wyborcza, iż dla położenia ta- 
my zaburzeniom i rozłewowi krwi musiały 
władze wysłać do bardzo wielu okręgów siły 
zbrojne. Według ostatnich biuletynów w 0- 
kręgu Lublau wywiązała się między zwolen 
nikami stronnictwa liberalnego z jednej a 
partyj ludowej i stronnictwa narodowego z 


liberalnych wyborców. 
wyborczej zabito również dwóch ludzi. 


Prasa niemiecka długo i szeroko zajmu- 
je się najnowszem wykryciem bismarekow- 
skich Hamb. Nachr. o istnieniu do r. 1890 
osobnego między Rossyą i Niemcami porozu- 
mienie, o ezem piszemy dzisiaj na innem 
miejscu. Dzienniki, utrzymujące stosunki z ko- 
łami rządowemi, powątpiewają, czy owa enun- 
cyacya wyszła od ks. Bismareka, pisma zaś 
uważają tę wiadomość za 


bismarekowskie 
prawdziwą. 


W ambasadzie niemieckiej w Wiedniu 
zapew niają, że to wszystko, €o popisały Hamb. 


Nachr. o traktacie wzajemnej neutralności 


między Rossyą a Niemeami, jest nieprawdzi- 


wem. 


Stronnictwo narodowo-liberalne w Niem- 
czech traci coraz bardziej grunt pod nogami. 


Świeżo dokonano wybory do sejmu w Hessyi. 


Po roku 1870 narodowo-liberalni w sejmie 
tym olbrzymią mieli większość, która zdołała 


utrzymać się przez długie lata. Stopniowo 
zmniejszały się jednak szeregi tej większości, 
a po ostatnich wyborach do Izby heskiej wej- 
dzie 26 uarodowo-liberałów i 24 członków 
innych stronnietw. Dzienniki narodowo-libe- 
ralne | inne mocno biadają nad tym rezulta- 
tem i wyszukują rozmaite powody obecnej 
klęski. Głównym powodem zaś chyba jest to, 
że tradycye bismarekowskie, w stronnietwie 
narodewo-liberalnem najsilniej reprezentowa- 


ne, przeżyły się, więc też stronnictwo topnie- 


je i traei dawne znaczenie. 


Według dzienników petersburskich po- 
twierdza się wiadomość, że z polecenia mini- 
sterstwa Spraw wewnętrznych w miastach gu- 
bernialnych kraju Zachodniego utworzono już 
pod przewodnietwem gubernatorów oddzielne 
komisye w sprawie zaprowadzenia w tych gu- 
berniach samorządu ziemskiego. Przy tej spo- 
sobności ŅNowoje Wremia wyraża życzenie, 
aby nie same tylko gubernie, wchodzące w 
skład generał gubernator -twa kijowskiego i 
wileńskiego pozyskały samorząd ziemski. W nie- 
mniejszym stopniu pragną tego inne również 
gubernie Rossyi; toć niedawno i w radzie 
państwa stwierdzono, iż nadeszła sposobna już 
chwiła do rozpatrzenia kwestyi powszechnego 
zaprowadzenia urządzeń ziemskich. 

W połowie grudnia odbędzie się w Pe- 
tershurgu zjazd, mający zastanowić się nad 
sposobami zwalezania chorób zaraźliwych w 
Rossyi. Komisya organ'zująca zjazd jest już 
w posiadaniu obszernego materyału. Zjazd 
potrwa ośm dni. Uczestników będzie ckoło 
300; w tej liczbie stu delegatów różnych in- 
stytucyj administracyjnych i przeszło stu 
czterdziestu delegatów ziemstw i miast. Po- 
trzebę zwołania takiego zjazdu ilustrują mię- 
dzy innemi dane, zebrane przez departament 
lekarski. Tak n. p. w roku 1894 w szpitalach 
cywilnych Rossyi europejskiej leczyło się 
1,285 388 osób dotkniętych zaraźliwemi cho- 
robami. Jest to olbrzymia cyfra, przyczem na- 
leży zważyć, że z pośród chorych tej katego- 
+ zaledwie trzecia część zgłasza się do szpi- 
ala. 


„ Z Sofii donoszą, że prezes ministrów 
Stoiłow odbędzie podróż po kraju i przy tej 
sposobności rozwinie program rządu. W tym 
samym celu udadzą się do różnych miast pro- 
wineyonalnych także inni ministrowie. 


i Ambasadorowie w Konstantynopolu wrę- 
czyli W. Porcie notę zbiorową, w której po- 
ruszają wiadomość, wedle której rząd turecki 
projektuje jakieś nadzwyczajne zarządzenia 
wojskowe i nowe podatki. 


. We środę otwarty został w Rems trze- 
ci w tym roku kongres katolicki. Obecny 
kongres ma charakter polityczny i uczestni- 
czł w nim zarówno księża, jak i ludzie świec- 
cy, należący do stronnictwa katolickiego. 
Przewodniczący kongresu, generalny wika- 
ryusz arcybiskupi w Reims, megr. Pechenard, 
otworzył kongres dłuższą mową o religijnem 
i polityeznem odrodzeniu Franeyi. Wielu 
przedstawicieli wojującego katolicyzmu we 
Francyi wypowiedziało mowy polityczne, zmie- 
rzające ku rozszerzeniu politycznej akeyi par- 
tyi katolickiej, Najbardziej interesująca była 
mowa jezuity Gandeau, wypowiedziana nie na 
pełnem posiedzeniu kongresu, lecz w sekcji, 
obradującej nad kwestyami, dotyczącemi sto- 
sunku kościoła do państwa i społeczności 
świeckiej. Mowca przeciwstawił kościół pań- 
stwu, jako równouprawnioną, a nawet prze- 
ważającą potęgę i zachęcał katolików francu- 
skich do oporu przeciwko świeckiej republice. 
W zapale mowca doszedł do Śmiałego para- 
doksu, że „sprzeciwiać się państwu jest obo- 
wiązkiem, a być mu posłusznym — zbrodnią”, 
i dowodził, że katolicy francuscy powinni ko- 
rzystać z obecnej sytuacyi i skupić wszystkie 
swe siły do walki z państwem świeckiem, 
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które powinno być zburzonem, a w jego miej- 
sce powstać powinno we Francyi państwo 
chrześciańskie, w któremby kościół miał pier- 
wszeństwo. Dzienniki radykalne są na to o- 
burzone i zapowiadają interpelacyę z powodu 
kongresu z Reims, a Figaro, omawiając kon- 
gres w Reims, kończy słowami: za wiele 
kongresów, a może za mało uczynków chrze- 
ściańskich. | f 

W sprawie egipskiej podnoszą pisma 
paryskie, że gdyby gabinety austryacki, fran- 
cuski, rossyjski i niemiecki porozumiały się 
z sobą, musiałby Salisbury poprzestać na nie- 
pewnem poparciu Włoch. Rozwiązanie tej 
sprawy zależy tylko od usunięcia wpływu an- 
gielskiego z państwa khedywa. 

Figaro zapewnia, że przejście księżni- 
czki Heleny czarnogórskiej na katolicyzm 
wywołało w sferach dworskich i politycznych 
w Petersburgu bardzo niekorzystne wrażenie. 
Tutejsze koła dyplomatyczne są zdania, że 
małżeństwo księcia Neapolu wpłynie znacznie 
na położenie polityczne Włoch. 


Z Rzymu donoszą do Poł. Corr., że mi- 
sya Msgr. Macarri do Menelika spełzła na 
niczem; zdaje się, że negus pragnie trakto- 
wać o zawarciu pokoju bezpośrednio z przed- 
stawicielem króla włoskiego. 


Z Madrytu donoszą, że minister-prezy- 
dent Canovas w dwugodzinnej audyencji 
przedstawił królowej regentee położenie na 
Kubie i wyraził nadzieję, że do marca pow- 
stanie tamże zostanie pokonane w razie, jeżeli 
generałowi Weyler powiedzie się operacya 
wojenna, którą obecnie przedsięwziął na czele 
40 tysięcy wojska. Następnie omawiał Cano- 
vas położenie finansowe, rząd zaciągnie poży- 
czkę 300 milionów u hiszpańskich bankierów. 


TELEGRAANY GAZETY LWOWSKIEJ 


Rada państwa. 


wnan 


Wiedeń, 27 października. Na wozoraj- 
szem posiedzeniu Izba dep. prowadziła dalej 
dyskusyę szczegółową nad ustawą o swoj- 
szezyznie. 

Dep. Noske, Marchet i Posch stawiają 
wniosek wykreślenia $. 5 ustawy o swoj- 
szczyznie. Dep. Posch wnosi nadto, aby we- 
zwać Rząd, iżby w sprawie wzajemności wdro- 
żył układy z Węgrami. 

Reprezentant rządu oświadczył się prze- 
ciw wykreśleniu $. 5, albowiem należy dać 
obcym poddanym, którzy pragną zostać au- 
stryackimi obywatelami, możność osiągnięcia 
tego obywatelstwa. W razie wykreślenia pa- 
ragrafu nicby się nie zyskało, albowiem w 
wypadkach słusznych i sprawiedliwych prawo 
obywatelstwa byłoby udzielane wprost bez 
żadnych rękojmi. A stosunki takie lepiej jest 
regulować ustawą, niż praktyką. 

Po tem oświadczeniu Izba przyjęła pa- 
ragraf 5. 

Przy paragrafie 6, komisarz rządowy 
radca sekeyi Schwartzenau przemawiał go- 
rąco za wnioskiem większości komisyi, wedle 
którego orzeczenie w razie sporu o prawo 
swojszozyzny ma przysługiwać nie władzom 
autonomicznym, lecz politycznym. Izba przyj- 
muje ten wniosek a odrzuaa wniosek mniej- 
szości, który uzasadniał dep. Adamek. 

Następnie przyjęto bez zmiany paragrafy 7 
i8. Przy paragrafie 9 przyjęła Izba polecony 
gorąco przez komisarza rządowego wniosek dep. 
Adamka, aby za nadanie prawa swojszczyzny 
nie pobierać żadnej opłaty. 

Dep. Schneider interpelował P. Mini- 
stra kolei żelaznych w sprawie polepszenia 
płac urzędników kolejowych. 

Dep. Pernerstorfer wniósł do P. Mini- 
stra sprawiedliwosci izterpelacyę w sprawie 
konfiskaty ctwartego ‘istu krakowskich stu- 
dentów do rektora z powodu jego mowy inau- 
guracyjnej. 

Następne posiedzenie we środę. 

Wiedeń, 27 pażdziernika. Na wczoraj- 
szem posiedzeniu podkomitetu komisyi budże- 
towej uchwalono ściągnąć : finansową ustawę 
i ustawę o preliminarzu inwestycyjnym na r. 
1897 w jedną ustawę przyczem zatrzymano 
w całości pierwotny tekst owych ustaw. W ten 
sposób sformułowana ustawa ma się składać. 
z dwóch rozdziałów. Dalej uchwalono na 
wniosek dr. Mengera zaproponować rezolu- 
cyę wzywającą Rząd, aby w przyszłości u- 
widocznił należycie w przedłożeniu o preli- 
minarzu państwowym pojedyncze pozycye 
inwestycyjne przy każdem z osobna Mini- 
sterstwie. Podkomitet po dyskusyi nad rodza- 
jem papieru inwestycyjnego uchwalił zgodnie 
z wnioskiem rządowym zaproponować komi- 
syi emisyę papieru | nieamortyzacyjnego. 
O wszystkich tych uchwałach podkomitetu 
będzie referował w komisyi dep. Szazena- 
nowski. 7 

. _Komisya budżetowa przyjęła cały, etat 
Ministerstwa sprawiedliwości. 


Wiedeń, 27 października Wiener Zig. 
donosi: Najj. Pan Najw. pismem odręcznem 
z dnia 22 b. m. zamianował ks, Ludwika 
Filipa Orleańskiego kawalerem orderu Złotego 
runa. 

Wiedeń, 27 października. Fremdenblatt 
dowiaduje się, że ustawy o bezpośrednich oso- 
bistych podatkach otrzymały Najw. sankcyę. 

Wiedeń, 27 października. Neue freie 
Presse, pisząc o znanej enuncyacyi Hambur- 
ger Nachrichten oświadcza, że nie wątpi ani 
na chwilę, że cesarz Wilhelm i jego najbliżsi 
doradey, oraz niemieccy mężowie stanu speł- 
nią godziwie i uczciwie swoje obowiązki wo- 
bec Austryi. Owa enuncyacya niewywrze ża- 
dnego bezpośredniego skutku. Neue freie 
Presse nie sądzi wcale, aby pocisk, rzucony 
przez księcia Bismarcka przeciw irójprzymie- 
rzu, który w Austryi nie wyrządził szkody, 
mógł w Niemczech sprawić zamięszanie i pod- 
minować dobry stosunek pomiędzy Niemcami 
i Austro- Węgrami. 

N. Wiener Tagblatt pisze: Wykrycia 
księcia Bismarcka nie potrafią z pewnością 
dokonać zmiany w silnym stosunku trójprzy- 
mierza. Inne także dzienniki odmawiają enun- 
cyacyl organu bismarekowskiego wszelkiego 
aktualnego politycznego znaczenia. 

Wiedeń, 27 października. (Zel. pryw. 
Neue fr. Presse twierdzi, że ko Ni 
z Rossyą względem wzajemnej na wypadek 
wojny neutralności, zawartą została przez ks. 
Bismareka pisemnie nie zakomunikowano jej 
jednak żadnemu innemu państwu. Umowę za- 
warto w r. 1884 na 6 lat. Miała być odno- 
wiona w r. 1890; tymczasem ks. Bismarck 
upadł, a jego następca hr. Caprivi jej nie 
przedłużył. 

Berno, 27 października. Wczoraj od- 
były się wybory do sejmu morawskiego z 
kury: gmin wiejskich. Wybrano 13 kandrda- 
tów czeskiego stronnictwa kompromisowego 
3 młodoczechów, 5 czesko-klerykalnych, 3 
staroczechów, 1 kandydata niemieckiej par- 
tyi kompromisowej, 8 niemieckich narodow- 
ców, 2 niemieckich postępowców, 1 z nie- 
mieckiej partyi chłopskiej i | z chrześciańsko- 
socyalnej. 

. Arco, 27 października, Przybył tu Cri- 
spi w odwiedziny do byłego generała Bara- 
tieri ego. 

Budapeszt, 27 października. Z Tirnau 
donoszą, iż tam z powodu wybryków wybor- 
czych musiał interweniować szwadron huza- 
rów. Tłum obrzucił żołnierzy kamieniami przy- 
czem jeden huzar padł trupem. Teraz szwa- 
dron uderzył ua tłum i rozpędził go pała- 
szami, raniąc ciężko dwóch ekscedentów. 

Berlin, 27 października. (Tel. pryw. 
Część dzienników, między tymi nin? 
tung i Volkszeitung, powatpiewa o prawdziwo- 
ści doniesienia Hamb. Nachr. jakoby książę 
Bismarek zawarł równocześnie z trójprzymie- 
rzem osobny układ z Rossyą, zapewniający 
temu państwu neutralność Niemiec na wypa- 
dek wojny z któremś z mocarstw. Inne dzien- 
niki oświadczają, że rząd niemiecki musi obe% 
cnie wystąpić z przedstawieniem istotnego sta- 
nu rzeczy. 

, Gmunden, 27 października, Król gre- 
cki przybył tu wezoraj. 

Paryż, 27 października. Wczoraj zmarł 
tu były prezes senatu Challemel - Lacour. 
(Patrz artykuł, Przyp. Red.). 

Londyn, 27 października. Według de- 
peszy Towarzystwa żeglugi „Lloyda“ z Co- 
lombo, zatonął w dniu 24 b. m. parowiec an- 
gielski „Taif“ na pełnem morzu w drodze z 
wyspy św. Maurycego do Bombayu. Siedmna- 
ście osób z załogi i podróżnych utonęło; oca- 
leni zaś wylądowali w Colombo. 


Telegrafowany Kurs wiedeński. 


Wiedeń, 27 października 1896 r. godz. 2 
minut 5. Alpejskie Towarzystwo górnirzę 
65'20, Węgierskie akcye kredytowe 406:25, 
Akcye angio-austryackie 154:50, Akcye ban- 
ku Union 293-—. Akcya kolei południowej 
10125, Losy iureckie 4660, Akcye kolei 
państwowej 364—. Akcye kolei Lwowsko- 
Czerniowieckiej 28750. 4-procentowe galie. 
obligacye propinacyjna z IBR% r. 97—, 
Akcye tytoniowe 158:50. Wegierskie obliga. 
cye indemnizacyjne 97%—. Akeve kolei 
Elbetal 377-—. Akeye hankn dla krajów ko- 
ronnych 24750. 4-proceatowa węgierska ren- 
ta złota 1231:70, Akeye banku związkowego 
260 —, Rubel papierowy 1 28 —, Węgierska 
renta papierowa 9915 Kredytowe ziemskia 
447 —, Kredyty 368 75 Rimamurania 245-—., 
Usposobieuie słabsze 

Telegramy zbożowe z dnia 26 paźdz. 
1898 r. Wiedeń: okowita per 10.000 
liter prompt 12:20 do 1240 złr. Buda- 
peszt: Pszenica na jesień 750 do 7:60 
xł Berlin: przenica na wrzesień 167'25 zł. 


Odpowiedzialny redzktor Adam Rręchowieckj, 


Nadeałatu. 


Ruch pociągów kolejowych | 


obowiązujący z dniem 1 maja 1896. i 


(czas środkowo-europejski). 


Lekarz chorób kobiecych i akuszer 
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zegara lwowskiego, 


Cennik Twowskiej Izby handlowej 


Lwów, dn. 27 października 1896. 
1. Akeye za sztukę. 


| przeńtystowej 
płacą żądają 
walutą austr. 

zł. ct. zł. et 


Kol. g. Kar. Lud. po 200 zł. mk. [15 50 219 £0 
Kol. lwow.-czer.-ja8. po 200 zł. wa. 385 — 491 — 
Banku hip. gal. po 200 zł. w. a. 
emisyi. . . . . . . [830 — 390 — 
Banku kred. gal. po 200 zł. w. a. {210 — — — 
Ako. paan Rzeszów po 200 zł. |200 — 203 — 
Akc. fabr. Lipińskiego po 500 kr. [250 — 257 — 
3. List. zast. za 100 zł. 
Banku h.g.50/,a.w.wyl.z 10%/,pr. {110 10 110 80 
A AW E WEO by 99 90 100 50 
a » nåla n»n „w 60 L.po200K. S | 96 70 97 40 
Banku kr. ihs pre. w.a. los. w511. s {100 30 101 — 
e „4% pre. w. a. „wll © 99750 9820 
Tow, kred. gal. ziem. & pre. w. a. Z 
I. emis. of 9780 28 50 
Tow. kred. gal. ziem. 4 pre. w. a. = 
los. w 431, lat 97 60 83 30 
4 pro. w. à. log, w B6 1. pl 97 40 38 10 
© 
4. Obligi za 100 zł. a 
Gal. funduszu propin. 4 pre. w. m.” [19720 97 90 
Bukow. fund. propin. 5 pre. w. a. $ [10% 50 — 
Komunalne Banku my L em. 2 Eh — 15 p 
n n n apró.o n "a 
Pożyczki kr. 6 pre. w. a. . „ 105 — — - 
5 „ A, pre. w. a. 9% z RA % 
n » 4% pro koronowej 37 20 97 90 
» „ 4%, gm. m. Lwowa 97 — 9770 
Losy miasta Krakowa . . . . 26 50 28 5ú 
m i Stanisławowa 8 —  — 
5. Monety. 
Dukat cesarski . 5 63 5 7J 
Napoleondor . , 9 50 9 60 
Półimperiał . . . . . 3 55. m m 
Rubel rossyjski srebrny + 20 — 1 35.— 
+ x papierowy . ! 27.60 1 28.60) 
100 marek niemieckich. . . . 58 60 59 


MB Z H EZ 


Licytacye. 


L. 4486 


przewozowy::h. 


| Kurs giełdy wiedeńskiej. 
Dnia 24 października 1896 
1. Dilag państwa. płacą żądają 


Jednolity aug państwa w banknot. 


maj-listopa 101.10 104 10 
luty-sierpień . . . . . . . 101.lv 101.10 
Jednolity dług państwa w srebrze 
styczeń-lipiee aoo a E OEN 
kwiecioń-październik . . . . 10105 101.25 
Losy z roku 1854 po 250 zł. mk, 4 pr. 143.-- 145-- 
» n 1860 po 500 zł. wa. 5 pr. 144.30 145.— 
tk: »  1ls60 po 100zł. 5 pr. . 155.25 156.25 
i n 1864 po 100ał. . 190.50 191.50 


1-650 181.50 


5 n»n 1664 po 50zł . . 
Renty (om. po 42 litr. austr. . 
Listy zast, domen. pańsiw. po 120 
złaD.dico 0. kaka ma. 
Austr. renta zł, wolna od pedat. 4 pr. 
Renta koronna 4 pr. za 200 k. 


IG >= 
12185 123.05 
101.236 101 40 


2. Ublgzeze indem. 5 pre. (za zł. m. x.) 


Bukowiny m 0233 

Galieyi . . . = == 
Niższej Austryi =  —A 
Siedmiogrodu . . . . . . . <=" 
Węgier za 100 gł. w. a. 4 pro 8510 08— 

4. Akcje. 

Bank Anglo aust. 200 zł. emit. zł. 15425 155.25 
Inst. kredyt. dla handlu po 160 zł. 367.25 867.75 
Niższo-austr. Tow. eskont. po 500 zł. 770.— 180,-— 
Gal. banku hip. po 200 zł. . . . —— —.— 
Gal. ban. d. h.i prz. á zł. 200 wpl.ś0pr. — —  —— 
Gal. zakł. kred, ziem. á 800 zł. . ——  —— 
Bank dla krajów koron. & 200 zł. 247.25 247.75 
Bank austro-węgierski 4 600 zł. 940.— 94% — 


Eol. Albrechta 200 zł. w srebrze . ; 
Austr. Tow.żegi.sar.dun.po 500 zł. mk, 510.— 12 — 
Koi. Casarz. Eiżkiety po 200 zł. mk. 
Kol. Rzeszów Tarn. (w. a.) & 200 zł. 


NW RA H Ba. 


wynosi 1750 zł. 


Wadyura 175 zł. 


Resztę warunków, protokół opisania 


(7754 2—3) | przynal. i wyciąg tabularny można przeglą- 


W e. k. Sądzie powiatowym w Busku | dnąć w tut. registraturze. 


odbędzie się o godz. 10 przed południem 


Dla niezaanych z miejsca pobytu wis- 


dnia 1 grudnia 1896 tylko powyżej ceny |rzycieli i tych którzy po dniu 15 grudnia 


szacunkowej i dnia 12 stycznia 1897 także 


1895 na tych realnościach prawo rzeczowe 


poniżej tej ceny licytacya realności według uzyskali ustanawia się kuratorem Karola 
wyk. hip. | 328 i 415 ks. gr. gm. kat. No- Jabłońskiego, jego zastępcą Jana Reichera 
wosiółki do dłużników Iwana Dworzanina, | w Busku. 


masy spadkowej ś. p. Mikołaja Dworzanina 
i Iwana Zuka syna Iwana należących celem 
zaspokojenia pretensyi Banku krajowego 
królestwa Galicyi w kwotach 7 zł. 51 ct., 
34 zł. 18 ct., 34 zł. 9 ct' i 424 zł. 2 et. 
z przynależytościami. 


(ena wywołania obu tych realności | dwóch terminach to jest dnia 30 listopada | sprawie egzekucyjnej 


Busk, dnia 28 lipca 1896. 


L. 6339 (8005 2—3) 

W sprawie egzekucyjnej Artura Pem- 
pera przeciw Honoracie Chachlowskiej pto 
50 zł. z pn. odbędzie się w tut. Sądzie w 


W E 


lod godziny 11 do 3. Wstęp wolny. 


"_ płacą żądają 


Północna kolej po 1000 zł. m. k. 3395— 3405 — 
iiol. Kar. Ludw. po 209 zł. m. k. Z — 
Jerów-Czer. kol. I. po 200 zł. a. w. 2€9.— 390, -— 
Tow. kol. żel państw. po 300 zł. aw. 363 — 36350 
Tke węg. gal. A 300 zt. w srebrze 207.50 207.75 
4. Llaty zastawne losowane. 

Ogólny rolniezo-kredytowy Zakład 

dla Gal. i Bukowiny w151.6 pr. — —  -——— 
Powsz. austr. zakł, kr. ziems. 4 pr. 

WIZICCIE WARORI | a r == -—,— 
Powsż. ausir, zakł. kr. ziems, 4 pr. 

AW OOOUWI 005 00 m. -. 99.45 100.46 

a wo 5 252 a IWGŻ UW 

n e © 3. pr. em, 1889 ii, 25 118. 
G. zakr. Br. zieras. krak. los. w 18 L6 pr. ---—  —— 

n non n G „w20 L Ypr. —-.-> == 

n o» nm » n nV 36 l. 6 pr. Gzy SER 
Gal. Tow. kred. w. a. po kp. . . —— SSJ 

ade n r „pośpr.śil.wyl.97.40 37.90 

» n n n n FI Gb pr. w 

6% latach zwrotne . Ja. EG 045 
Banku Eraj.ś'ją pr. wą. los w 21%, 1. 100.— 100.75 
Gbligi komunalne Banku krajowego 

B pr. w. 2, L emisgi . . |. . —— —— 
Gal. banku hip. 5 pr. w 40 1. wyl. 99.35 99.50 
Banku austr. węg. śp pr. 100.50 101.30 
Weg. Zakł, kred. ziaja. ake. w 381. 

wyl po 5 pr., 2004. 100.-—- 100.50 

= z ~ „ wyl die pr 89.-— 98.25 

m s s „Wwśl l wył. 

po % pr. a Mo o 2 8870 150.20 


5. Ohligacyc z prawem pierwszeństwa (za 10 2.) 


Kolej Albrechta a 300 zł. 5 pr. aw. 
Tow. kol. żel. Rzeszów-Tarnów (w. 8x) 


„a 800 zł. 5 pr. w srebrze . . . 110.- Ill — 
Kol. półn. po 100 zł. om. 1886 4*/, 101.15 102 15 
m _D bdwe „ ISB x em=> == 


Kol. gal. Kar. Lud. em. z r. 1861 
DO ŚLU ek CHh DRoraT o e d oe 
doits {Jarostaw-Sokal) . 


1896 i dnia 30 grudnia 1896 zawsze o go-; przeciw masie spadkowej 


» 2% BĘ BB GB 


ERN 
M płacą żądają 
Kol. gal. ILwów-Czern-Jas. em. a 300 


zł. $ pr. w srebrze z r. 188% 9350 9380 
z r. 1884 93.90  9y.606 

z r. 1806 —— —- 

ur. 1872 . —— -— 

Weg. zał. kol. a 260 zł. 5 pr.w sr. —— —— 
Wzg. regulacya Cisy po 100 zł. 4pr. 138— 1534 — 


6, Losy. 
Inst. kr. dla han.i pr. po. 100 zł. aw. 197.— 198 -.. 


Clarego po 45 zł m., k. . . . . 57.—  58—- 
Tow. żegł. na Dunaju po 100 zł. mk. 140.— 142 --. 
Pożyczka m. Insbruku ; oe ZES ŻY GU 
Losy miasta Krakowa po 20 zł. aw. 27.25 2325 
Pożyczka miasta Lublany po 20 zł. 22.75 28.50 
Pożyczka miasta Budy po 40 zł. aw 58--  59— 
Palfiego po 40 zł. m. k. . . . . 5075 5875 
Jserwon, kryła aust. Tow. po 10zł. 176) 16.60 
b, » „m „weg. „ po 5 zł. 10.— 10.60 
Fundacya szpitala Arcyke. Rudolfa 
posiezzisjwiwwa E E 06— 
Salma po £0 zt m, k... 10.—  71.— 
St. Genois po 40 zł. xa. k. s . 485 71.50 
Poż, m. Stanisławowa (po Z0zł.aw.) 43,— KE 
Pożyczki Tryssiu pa 100 zł. m. k.. 145-- 150- 
> 3 UCI 4 ZALE 
Waldsłemma po BA g9- 2,- 
Wisdiachgrktca ! BOW a. — ek 
1. Nowazle (va $ mlesiąn 
Augsburg ze 100 w. em... . == 22 
Berlin za 106 marek w. p. n. . mm MM 
Frankfurt za 100 marak w. p. m. —— ~ 
Hamburg za 100 mersk w. p. a. am m 
Londyn ża 1e M. szi. 11985 123005 
Pewi « ARA 6147. 47.55. 
Burs słożna. 
Dmkat cesarski men. . 5.69.—  5.71— 
„ pełnej wagi. RJG— 5.68, — 


Korona. . . 
20-frankówka. . . . 
Rosyjski półiwperymł . 
Talar związkowy 
Brebro 


bł. p. Salomona 


dzinia 10 rano przymusowa sprzedaż poło-; Fanigera i sp. pto 105 zł. z pn. przeprowadzi 
wy realności pod łwh. 80 i całej realno- | dnia 27 listopada i dnia 31 grudnia 1896 


ści Iwh. 226 w Piaskach wielkich. 


1o godzinie 10 rano przymusową publiczną 


Cena szacunkowa wynosi eo do połowy | sprzedaż realności lwh. 63 gm. Wiśniez dłaż- 
realnoś:i lwh, 80, 46 zł 50 ct., zaś eo do | ników masy spadkowej bł. p. Salomona Fe- 


realaości lwh. 226, 300 zł. 
Wadywn 4 zł. 65 ct. i 30 zł. 


Warunki: licytacyjae można przejrzeć | 


w Sądzie. 

Kuratorem niewiadomych 
jest p. adw. dr. Wojciechowski 
| 0. k. Sąd powiatowy. 
| Podgórze, dnia 23 czerwca 1896. 


L. 2731 


wierzycieli 


(8012 2—3) 


C. k Sad powiatowy w Wisniezu w 


Ohsskla 


Nebonuzahla 


nigera, Chany Rywy 2 im. Fenigerowej wła- 
snościa będącej. 
Cora wywołania wynosi 150 zł, wadyum 


| 15 zł. 

,  Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
hipotecznych, ustanowiony został Alfred Josse 
kandydat notaryatu w Wiśniczu. 

Resztę warunków licytacyjnych, akt osza- 
cowania i wyciąg hipot., przejrzeć można w 
tut. sądowej registraturze. 

Wiśnicz, dia 22 września 1996. 


L. 16396 
C. k. Sąd powiatowy w Żabłotowie w 


sprawie Zakładu kredytowego i oszczędności į stępstwem adw. dr. Tadeusza Goreckiego 
Union w Kutach przeciw Abrahamewi Kizi- | ustanowionego kuratora. 


kowi Rosenheck pio 479 zł. 37 et. z pn. 
ogłasza przymusową licytacyę realności dłuż- 
nika w Nowosielicy pod lk. 86 wyk. hip. 
154 i 524 objętych na 1250 zł. i 200 zł. osza- 
cowanych w dniach 26 listopada 1896 i 
dnia 28 grudnia 1896 każdym razem w są- 
dzie o godz. 10 przedpołudniem odbyć się 
mającą a to na pierwszym terminie tylko 
wyżej lub za cenę szacunkową, na drugim 
także niżej ceny szacunkowej. 

Akt opisania oszacowania i bliższe wa- 
runki są w tut. registraturze do przejrzenia. 

Wadyum wynosi 125 zł. i 20 zł. wa. 

Zabłotów, 30 września 1896. 


L. 11645 (8006 3—3) 

W sprawie egzekucyjnej Stowarzysze- 
nia pożyczkowego i oszczędności „Wzajemna 
pomoc“ w Podgórzu przeciw Franciszkowi 
i Annie Ladrom w Piaskach wielkich pto 
150 zł. s. w. odbędzie się w tut. Sądzie w 
dwóch terminach t. j. dnia 30 listopadz 1896 
i dnia 30 grudnia 1896 zawsze o godz. 10 
rano przymusowa sprzedaż realności pod lwh. 
44 w Piaskach wielkich położonej. 

Cena szacunkowa wynosi 186 zł. 

Wadyum 19 zł. w. a. 

Warunki licytacyjne; można przejrzeć 
w Sądzie. 

Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
jest p. adw. dr. Peiper tu. 

C. k. Sąd powiatowy 
Podgórze, 19 września 1896. 


L. 9739 (8017 3—8) 

C. k. Sąd powiatowy miej. del. w Brze- 
żanach podaje do wiadomości, że w celu za- 
spokojenia wierzytelności w resztojącej kwocie 
11 zł. 25 et. z 50 odsetkami od dnia 1 maja 
1895 z pn. odbędzie się w zabudowaniu tegoż 
sądu w sali Nr. 3 w dniach 1% listopada 
1896 i 14 grudnia 1896 każdym razem o 
godzinie 9 przed południem, publiezna przy- 
musowa sprzedaż realneści składającej się z 
2/3 części ciała hipot. whl. 118 i całego ciała 
hip. whl. 322 ks. gr. gm. Buszcze w powiecie 
Brzeżańskim położonych wedle wykazu hi- 
potecznego 1. 322 ks. gr. gm. Buszcze wła- 
Sność Kaśki Worona stanowiącej. 

Cena wywołania wynosi 150 zł., niżej 
której sprzedaż na pierwszym terminie nie 
nastąpi. À 

Wadyum ustanowiono na kwotę 15 zł. 

Nabywea obowiązany będzie te wierzy- 
telności, których zapłatę wierzyciele przed 


terminem zapłaty lub umówionem wypowie- | 


dzeniem przyjąćby nie chcieli, przyjąć do 
zapłaty z hipoteki za potrąceniem z ceny 
kupna, o ileby z takowej wedle porządku ta- 
bularnego do zapłaty przypadały. 

Resztę warunków lieytacyjnych wolno 
przejrzeć w sądzie tutejszym, 

O rozpisaniu licytacyi uwiadawmia się 
strony interesowane, a tych wierzycieli, któ- 
rzyby dopiero po dniu 7 lutego 1896 jako 
dniu wystawienia extraktu tabularnego, hipo- 
tekę uzyskali, lub kiórymby uchwała niniej- 
sza lub późniejsze, w tej sprawie zapaść 
mające, z jakiegokolwiek powodu nie mogły 
być doręczone, niemniej wierzycieli z miejsca 
pobytu niewiadomych do rąk ustanowionego 
niniejszem kuratora w osobie p. adw. dr. 
Juliusza Pohla ze substytueyą p. adw. dr. 
Adolfa Schitssla jakoteż zapomocą niniejszego 
edyktu. 

Brzeżany, 13 września 1896. 


L. 3639 (8013 3—3) 

C. k. Sąd powiatowy w Wiśniczu za- 
wiadamia, iż celem zaspokojenia sumy 272 
zł. z pn. odbędzie się na rzecz powiat. kasy 
oszczędności w Bochni w tutejszym sądzie 
powiatowym sprzedaż posiadłości lwh. 
gm. kat. Leksandrowa objętej dłużników 
Kaspra i Maryanny Łsenych własnej w dwóch 
terminach, mianowicie dnia 26 listopada 1896 
i dnia 7 stycznia 1897 roku każdym razem 
o godzinie 10 przed południem. 

Wyciąg hipoteczny i resztę warunków 
licytacyjnych, przejrzeć można w registraturza 
sądowej. Pa: F 

Kuratorem wierzycieli, ustanowiony ©. k. 
notaryusz Aleksander Runge zZ substytucyą 
Alfreda Jossego kandydata notaryatu w Wi- 
śniczu. Wadyum wynosi 96 zł. 50 et. 

Wiśniez, 29 września 1896. 


— (8018 3—3) 

C. k. Sąd krajowy we Lwowie wiado- 

mo czyni, iż w skutek wniesionej przez c. k. 
uprzyw. Bank hipoteczny we Lwowie prosby 
de praes 24 lipca 1896 1. 48218 w sprawie 
tegoż przeciw Maryi z hr. Tarnowskich Sar- 
neckiej pto 24.000 zł. i 2550 z. z pn. zo- 
stała tus. uchwałą z 22 sierpnia 1896 l. 
48213 rozpisauą licytacya sumy 88.000 zł. 
(z większej 94.000 zł.) na majętności Turyn- 
ka na rzecz dłużniezki zahipotekowanej a 
to na dzień 5 listopada 1896 i 10 grudnia 
1896. i 
Powyższa uchwała doręcza się z Życia 

i miejsca pobytu niewiadomej Maryi z hr. 
Tarnowskich Sarneckiej do rąk uchwałą z 17 


L. 65441 


59 | 


4 


takowej sprzedaną. 

Wadyum wynosi 1100 zł. 

O tem zawiadamia się wierzycieli, któ- 
rzy po dniu 8 sierpnia 1895 prawa rzeczo- 
we do powyższej realności nabyli lub którzy- 
by o licytacyi uwiadomieni nie zostali, do 
rąk kuratora adw. dr. Falka w Stryju. 

C. k. Sąd powiatowy. 

Stryj, 20 września 1896. 


dr. Augusta Łozinskiego we Lwowie z a 


Wzywamy niniejszem edyktem niewia- 
domą z miejsca pobytu Maryę z hr. Tarno- 
wskich Sarnecką, aby w należytym czasie 
u ustąnowionego kuratora lub też w sądzie 
osobiście albo przez innego zastępcę się 
zgłosiła i celem przestrzegania swoich praw 
stosowaych środków użyła, ile że z zaniecha- 
nia wyniknąć mogące niekorzystne skutki 
sama sobie przypisza. 

Lwów, dnia 1% października 1896. 


L. 8145 (8034 3—3) 
©. k. Sąd powiatowy w Bełzie rozpisuje 
celem ściągnięcia na rzecz Towarzystwa za- 


l 


IL 16887 (8008 3—3) 
C. k. Sąd powiatowy w Róża cach | t 
ogłasza, że na zaspokojenie wierzytelności | jów objętej, na dzień 17 listopada 1896 i na 
Stanisława Bochenka w Kwocie 47 zł. 62 ct. | dzień 17 grudnia 1896 zawsze o godzinie 10 
| odbędzie się w dniu 20 listopada 1896 i w | rano, w biurze II tut. Sądu. 
dniu 21 grudnia 1896 każdym razem o go- Cena wywołania 100 zł. aw. 
dzinie 10 rano egzekucyjna sprzedaż połowy Wadyum 10 zł. 
realności lwh. 38 gm. Ruda objętej dłużni- I Na pierwszym terminie realność tę 
ka Józefa Fereta własnej. |nabyć można za lub wyżej ceny wywołania, 
Cenę wywołania stanowi wartość sza- {na drugim i poniżej. 
szacunkowa 375 zł. i Resztę warunków, protokół ocenienia, 
Wadyum 37 zł. 50 et. tudzież wyciąg hip. przejrzeć można w tus. 
Kuratorem niewiadomych wierzycieli | Registraturze. 
ustanowiony został adwokat dr. Ujejski w | Kurator niewiademych wierzycieli p. 
Ropczycach. | Dr. Jan Kuryś w Bełzie. 
| Ropczyce 30 marca 1896. | C. k. Sąd powiatowy 
Ą i Bełz, dnia 3 września 1896. 
PẸ (7997 3—3) i = M a 
W celu ściągnięcia dla Rebeki Herzo- | L. 8726 (8036 2—3) 
gowej sumy 716 zł. 52 et. z 80/, odsetek od W dniach 19 listopada i 17 grudnia 
17 czerwca 1894. bieżących kosztów 8 zł. 50 | 1896 każdym razem o godzinie 3 popołudniu 
et, 10 zł. 08 et. 1 5 zł. 62 et. zostanie w | odbędzie się w tut. Sądzie publiczna sprze- 
tutejszym sądzie dnia 26 listopada 1896 tylko | daż realności w Dorze pod lk, 354 położonej 
za cenę szacunkową 2086 zł. 27!/, ct. lub jwyk. hip. l. 481 księgi gruntowej gminy 
wyżej niej, na drugim kregie 23 grudnia 1896 Dora objętej na zaspokojenie pretensyi Lei- 
i niżej ceny w biórze Nr. 19 I piętro zawsze | by Habera w kwocie 2 zł. 60 et. aw. z pn. 
z początkiem o godzinie 10 rano sprzedaną | Cena wywołania 180 zł, wadyum 18 zł. 
realność pod l. 706e w Tarnopolu położona | przy drugim terminie zestanie powyższa re- 
wh. 566 ks. grunt. miasta Tarnopola objęta | alność także niżej ceny szacunkowej sprze- 
do Scheindli z Ochsów Schwerdfingerowej, | daną. Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
Eliasza, Sosi i Serki Ochsów własna. | ustanowiono e. k. notaryusza Franciszka 
Poręczne 209 zł. Reszta warunków do ' Gruińskiego. i 
przejrzenia W registraturze. | Protokół oszacowania i wyciąg hipote- 
W Tarnopolu, 10 października 1896. |czny oraz bliższe warunki liaytacyjne przej- 
rzeć można w tusądowej registraturze. 
186 (8015 3—3) 


C. k. Sąd powiatowy. 
C. k. Sąd powiatowy w Wieliczce za- | Delatyn, 16 września 1896. 
| wiadamia, że w celu zaspokojenia wierzytel- 
ności kasy oszczędności w Wieliczce w kwocie | L. 30995 
| 3000 zł. w dniach 17 listopada 1896 i 22] 
j grudnia 1896 w sądzie o godz. 10 rano re- | wiadomości, że dnia 9 listopada 1896 od- 
| alność lwh. 266 ks. grunt. Wieliczka objęta będzie się w podpisanej c. b. Dyrekcyi okrę- 
i Löbla Kornbausera własna przez publiczną ' gu skarbowego publiczna licytacya zapomo- 
| licytacyę sprzedaną będzie. | cą pisemnych i ustnych ofert celem wydzier- 
Cena wywołania wynosi 2814 zł., zakład , żawienia 16 kilormmetrowych stacyi mytniczych 
zł. w Iwanowcach i Kołomyi na lata 1837 i 
Wyciąg hipoteczny, akt szacunkowy oraz | 1898. 4 
resztę warunków licytacyjnych przeglądnąć Stacye te umieszczone są na gościńcu 
| można w Registraturze sądu podbeskidżkim i na takowych pobiera się 
| O tem zawiadamia sąd interesowanych, | należytość mytową od jednej sztuki bydła 
| tych, którymby rezolucya licytacyjna na czas, pociągowego w zaprzęgu 4 ct., od jednej 
„doręczoną być nie mogła, lub którzyby po, sztuki bydła pędzonego ciężkiego 2 ct. Í od 
dniu 24 czerwca 1896 do hipoteki weszli do ; jednej sztuki bydła pędzonego lekkiego 1 et. 
rąk e. k notaryusza p. Kazimierza J. Przy- | austr. wal. ; 
chockiego w Wieliczce. Cena wywołania rocznego czynszu dzier- 
„0. k. Sąd powiatowy. żawnego wynosi za stacyę mytaiczą W Iwa- 
Wieliczka, dnia 30 czerwca 1896. nowcach kwotę 2450 zł., zaś za stacyę my- 
; jtmiczą w Kołomyi kwotę 5542 zł. a. w. 
L, 4198 (8014 3-3) Pisemne oferty należycie wystylizowane 
| ©. k. Sąd powiatowy w Wieliczce 2a- | 
| 


| i zaopatrzone w markę stemplową na 50 et. 
: wiadamia, że w celu rozdziału wspólnej | do których też należy dołączyć wadyum w 


, własności realności pod 1. 251 w Wieliczce ! gotówee lub w papierach wartościowych któ- 
w dniach 10 listopada 1896 i 9 grudnia |re według szczegółowych postanowień admi- 
11896 w Sądzie o godz. 10 rano realność  nistracyi skarbowej mogą być przyjęte na 
pod lk. 251 w Wieliczce lwh. 248 ks. gr. |kaucyę w wysokości 1/6 części ceny wywo- 
Wieliczka Konstantego Kruczkowskiego, Ku- | łania, mają być wnoszone pod opieczętowa- 
,negundy  Kruczkowskiej, Kaspra  Scigały ze kopertą na ręce c. k. Dyrektora okręgu 
(własna przez publiczną licytacyę sprzedaną | skarbowego w Kołomyi najpóźniej do dnia 
, będzie. 19 listopzda 1896 do godz. 9 rano. 

| Cena wywołania wynosi 1260 zł. Przy ofertach ustnych należy przed 
| Zakład 126 zł. rozpoczęciem  lieytacyi złożyć wadynm na 

l. Wyciąg hipoteczny, akt oszacowania i | ręce komisarza lieytującego. s 
¿1 resztę warunków licytacyjnych przeglądnąć | Licytacya ustna trwać będzie dnia 9 
można w registraturze sądu. listopada 1896 od godz. 9 rano do 1 po- 

; ADS Sąd powiatowy. południu. 

Wieliczka, dnia 20 lipea 1896. Oferty wniesione po terminie licyta- 
RM m ceyjnym względnie w drodze telegraficznej 


aw. z pn. licytacyg realności Demka Hoło- 


i L. 18153 


Niniejszem podaje się do powszechnej 


| 281 


L. 4i77 i (8010 3—3) | nie będą uwzględniane. 
C. k. Sąd powiatowy w Ropczycach Bliższ3 warunki lieytacyjne i dzierża- 
ogłasza, że na zaspokojenie wierzytelności 


wne można przejrzeć w podpisanej e. k. 
Dyrekcyi okręgu skarbowego i w e. k. nad- 
zorach straży skarbowej w Kołomyi, Delaty- 
nie, Zaleszezykach, Sniatynie, Uścieczku, 
Horodence, Kosowie, Tłustem i Obertynie w 
godzinach urzędowych. 
C. k. Dyrekcya okręgu skarbowego 
Kołomyja dnia 23 pażdziernika 1896 


L. 38130 (8086) 
Stanisławowska c. k. Dyrekcya okręgu 
skarbowego rozpisuje ponowną licytacyę ce- 


Lejzora Weintrauba w kwocie 7 zł. 60 et. 

„odbędzie się w dniu 20 listopada 1896 i w 
dniu 22 grudnia 1896 każdym razem o go- 
dzinie 10 rano egzekucyjna sprzedaż! połowy 
realności lwb. 34 gm. Klęczany objętej, 
dłużnika Walentego Drozda własnej. 


Cenę wywołania stanowi wartość sza- 
eunkowa 100 zł. 


Wadyum 10 zł. 
Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
ustanowiony został adwokat dr. Ujejski w 


Ropczycach, lem wydzierżawienia prawa poboru podatku 
Ropczyce, 18 maja 1896. spożywczego od mięsa w okręgu dzierżawnym 
Tłumackim i od wina w okręgu dzierżawnym 
L. 17817 (8004 3—3) į Kałuskim na lat trzy t. j. od 1 stycznia 
” B= zaspokojenia wierzytelności gal. | 1897 do 31 grudnia 1899. 
anku hi 


potecznego w kwocie 170 zł 40 et. Cena wywołania podatku spożywczego 
ele. a. W. z pn. zostanie realność pod lk. |od mięsa w okręgu Tłumacz jest roczna 
264 m. Stryja Józefa Auerbacha vel Awer- | kwota 4064 zł. ceną wywołania zaś podatku 
į bacha dnia 84 listopada i 24 grudnia 1896 |od wina w okręgu Kałuskim jest roczna 
{o godz. 10 przedpołudniem na pierwszym ! kwota 335 zł. 

terminie tylko wyżej lub za cenę wywołania Licytacya ustna odbędzie się w Stanil- 


Gazeta Lwówska Nr. 247 z dnia 28 października 1896. 


(8084) 


(1973 3—3)! października 1896 1. 65.441 w osobie adw.!11 000 zł., na drugim terminie także niżej j sławowskiej Dyrekcyi ekregu 


liezkowego w Sokalu sumy 130 zł. 41 et.|L. 2709 


WOW Z Z A z EAC TO Z A EE 


skarbowego 
dnia 20 listopada 1896 o 9 godz. rano. 

Pisemne oferty, zaopatrzone w wadyum 
w wysokości 100/, ceny wywołania należy 
wnosić na ręce e. k. Dyrekcyi okręgu skar- 
bowego do 1 godz. z południa dnia 19 listo- 
pada 1896. 

Otwarcie ofert pisemnych nastąpi o 1 
godz. dnia 20 listopada 1896. 

Bliższe warunki licytacyjne przejrzeć 
można w e. k. Dyrekcyi okręgu skarbowego 
i Nadzorach straży skarbowej. 

Stanisławów, d. 20 października 1896. 


(8116 1—3) 
C. k. Sąd powiatowy w Peczeniżynie 


wacza własnej wyk. hip. 18 gm. kat. Beze- | podaje do wiadomości, że w celu zaspoko- 


jenia wierzytelności Michała Biławicza w 
kwocie 36 zł. 90 ct. z pn. odbędzie się w 
zabudowaniu tegoż Sądu w sali rozpraw w 
w dniach 9 listopada 1896 i 14 grudnia 
1896 każdym razem o godz 10 rano publi- 
czna przymusowa sprzedaż realności w Be- 
rezowie położonej, wedle whl. 235 B. poz. 
1 ks. gr. gm. kat. Berezów wyżny własność 
Maryi Ilniekich Kiceluk sianowiącej. 

Cena wywołania wynosi 110 zł. zaś re- 
slność sprzedaną zostania na pierwszym ter- 
minie za lub wyżej ceny szacunkowej, zaś 
na drugim terminie także pon żej takowej 

Wadyum ustanowiono na kwotę 10 zł. 
10 ct. 

Nabywca obowiązany będzie te wierzy- 
telności których zapłatę wierzyciele przed 
terminem zapłaty lub umówionem wypowie- 
dzeniem przyjąćby nie chcieli, przyjąć do 
zapłaty z hipoteki za potrąceniem z eeny 
kupna o ileby z takowej wedle porządku 
tabularnego do zapłaty przypadały, 

Resztę warunków licytacyjnych wolno 
przejrzeć w Sądzie tut. 

0. k. Sąd powiatowy 

Peczeniżyn, dnia 4 września 1896. 


L, 5255 (8076 1—3) 

O. k. Sąd powiatowy w Wieliczce za- 
wiadamia, że w celu zaspokojenia wierzytel- 
ności Powiatowej kasy oszezędności w Wie- 
liezce w kwocie 63 zł. z pn. w dniach 8 
listopada 1896 r. i 1 grudnia 1896 w Sądzie 
o godz. 10 rano realność pod lk. 6 i 79 w 
Byszycach objęta przez publiczną lieytacyę 
sprzedaną będzie. 

Cana wywołania wynosi 2220 zł. 50 et. 

Zakład 222 zł. 5 et. 

Wyciąg hipoteczny, akt szacunkowy 
oraz resztę warunków licytacyjnych przeglą- 
dnąć można w registraturze sądu. 

O tem zawiadamia sąd interesowanych 
tych którymby rezolucya licytacyjna na czas 
doręczoną być nie mogła lub którzyby po 
dniu 18 stycznia 1896 do hipoteki weszli 
de rąk e. k. notaryusza p. Kazimierza Przy- 
choekiego w Wieliczce. 

C. k. Sąd powiatowy. 

Wieliczka, dnia 1 sierpnia 1896. 


L. 12320 (8074 1—3) 

W tut. Sądzie odbędzie się o godz. 10 
rano dnia 28 listopada 1896 powyżej ceny 
szacunkowej, zaś dnia 11 stycznia 1697 na- 
wet poniżej takowej licytacya realności o- 
bjętych wyk. bip. 1. 128, 289, 450, 451, 
466, 486, 491, 510, 527 i 554 gm. kat, Do- 
braczyn Kseńki Góral, Iwana Kaniuki syna 
Jacka, Hapki Kaniuka, Mikołaja Czernija 
niel Ahafi z Góralów Kaniuka, Salamona 
Semeta, Abrahama Szumana, Hrycia Sokoł, 
Jacka Hnatiuka, Parańki Spodaryk i Hnata 
Hnatiuka syna Jędrzeja własnych na rzecz 
Banku krajowego Król. Galic. i Lodom. z 
NS Ks. Krak. we Lwowie pto 26 zł. 

et. 

Cena wywołania wszystkich realności 
1000 zł. 

Wadyum 100 zł. 

Resztę warunków i wyciąg tabularny 
wolno przejrzeć w tus. registraturze. 

Dla nieznanych z Życia i miejsca po- 
bytu i dla wierzycieli hipotecznych ustano- 
wiono kuratorem adw. dr. Wejdę. 

Sokal, 30 sierpnia 1896. 


L. 13367 (7619 1—3) 

C. k. Sąd powiatowy w Brodach w ce- 
lu wydobycia wywalczonej przez Maryskę 
Kut wierzytelności w kwocie 45 zł. w. a, 
z pn. dozwolił publicznej przymusowej liey- 
tacyi realności whl. 288 gm. kat. Jazłow- 
czyk Harasyma Feszczuka własnej. 

Licytacys odbędzie się dnia 28 listo- 
pada 1896 i dnia 23 grudnia 1896 każdym 
razem o godz. 10 przedpołudniem w biurze 
numer 2 

Cena wywołania 450 zł. 

Wadyum 45 zł. w. a. 

Na pierwszym terminie realność ta 
tylko wyżej ceny szseunkowej lub za tęże, 
na drugim zaś nawet poniżej ceny szacun- 
kowej sprzedaną będzie, 

Resztę warunków licytacyjnych można 
przejrzeć w tus. registraturze. 

Kurator nieznanych wierzycieli adw. 
dr. Wagner. 

Brody, dnia 11 września 1896. 


L. 21363 (8085) 

Dnia 5 listopada 1896 o godziwie 9 
rano odbędzie się w lokalu urzędowym pod- 
pisanej Dyrekcyi publiezna ustna licytacya 
z dopuszezeniem ofert pisemnych, na której 
prawo poboru podatku spożywczego od wina, 
moszezu winnego i owocowego w okregu 
dzierżawnym stryjskim połączonym z byłym 
okręgiem dzierżawnym sokołowskim na bez- 
warunkowy przeciąg trzech lat t. j od 1 
stycznia 1897 do końca grudnia 1899 lub 
na bezwarunkowy przeciąg jednego roku 
1897 z milezącem przedłużeniem na dalsze 
dwa lata 1898 i 1899 najwięcej ofiarujące- 
mu wydzierźawionem zostanie. 

Cena wywołania wynosi 2026 zł. 50 et 
słownie: dwa tysiące dwadzieścia sześć zł 
50 et. aw. 

Biorący udział w ustnej licytacyi mają 
złożyć tytułem wadyum 100/, ceny wywo- 
łania. 

Oferty pisemne mają być również w 
wądydtm powyższej wysokości zaopatrzone. 

Dzierżawca obowiązany będzie w myśl 
ustawy krajowej z 15/4 1894 Dz. n. kr. Nr. 
33 pobierać na rachunek funduszu krajowe- 
go 300/, dodatek krajowy do podatku spo- 
żywczego od wina, moszczu winnego i owo- 
cowego i za prawo poboru tego dodatku 
uiszczać 3800/ czynszu dzierżawnego za pra- 
wo poboru podatku państwowego ofiarowa- 


0. 
Bliższe warunki licytacyjne i dzierźa- 
wne przejrzeć można w podpisanej Dyrekcyi 
tudzież w Nadzorach c. k. straży skarbowe 
w Samborze, Drohobyczu, Stryju, Chyrowie 
Rudkach i Turce. 
C. k. Dyrekcya okręgu skarbowego. 
Sambor, 21 października 1896 


L. 6528 (7919 1—2) 


AVISO. 


Behufs dicherstellung der contractli- 
chen Verfrachtung militärärarischen Güter 
einschliesslich jener der k. k. Landwehr anf 
Strecken zu Lande, sowie in den Garnisons- 
orten und zu den Cantonierungsstationen im 
Bereiche des 11 Corps für das Jahr 1897 
wird am 9 November 1896 um 10 Uhr 
Vormittags betreffs der Locoverfiihrung in 
der Station Lemberg und Streckenverfrach- 
tung im Corpsbereiche im Amtsłocale des 
Militär- Verpflegs - Magazins in Lemberg, be- 
treffs der Locovertiihrung in der Station 
Złoczów im Amtslocale des Militar - Ver- 
flegs - Magazins in Złoczów, betreffs der 

ocoverfihrung in den anderen Stationen in 
den Amtslocalen der beziglichen Militär - 
(Landwehr) - Stations - Commauden eine öfen- 
tliche Verhandlung mit Entgegennahme 
schriftlicher Offerte stattfinden. 

Die näheren PA Ret sind in der 
Kuudmachung welche im Nr. 244 dieses 
Blattes vom 34 October 1896 vollinhaltlich 
verlautbart wurde, enthalten. 

Von der k. u. k. Intendanz des 11 Corps. 

Lemberg, am 20 October 1896. 


L. 5577 (8077 1—3) 

C. k. Sąd powiatowy w Wieliczce za- 
wiadamia, że w celu zaspokojenia wierzytel- 
ności Katarzyny” Batkowej z Wieliczki w 
kwocie 8 zł. 86 et. z pn. w dniach 11 li- 
stopada 1896 i 18 grudnia 1896 w Sądzie 
o godz. 10 rano 1/8 część realności pod 
lk. 51 w Lednicy solnej objęta przez publi- 
czną licytacyę sprzedaną będzie. 

Cena wywołania wynosi 15 zł. 80 ct. 

Zakład 1 zł. 58 et. 

Wyciąg hipoteczny, akt szacunkowy 
oraz resztę warunków licytaeyjnych przeglą 
dnąć można w registraturze sądu. 

O tem zawiadamia sąd interesowanych 
tyeh którymby rezolueya licytacyjna na czes 
doręczoną być nie mogła lub którzyby po 
dniu 2% czerwca 1896 do hipoteki weszli do 
rąk e. k. Notaryusza p. Kazimierza Przy- 
chockiego w Wieliczce” 

C. k. Sąd powiatowy. 

Wieliezka, dnia 3 sierpnia 1636. 


L. 13557 68086 1—3) 

C. k. Sąd powiatowy w Białei ogłasza, 
że w sprawie egzekucyjnej arcyks' państwa 
Żywieckiego przeciw: Antoniemu Bóhn pto 
11 zł 26 ct. odbędzie się w dniach 14 li 
stopada 1 16 grudnia 1896 zawsza o 10 
rano w tut. sądzie egzekucyjna sprzedaż re- 
alności lw. 222 w Komorowicach pod wa- 
runkami w ts. rezolucyi z dnia 2 maja 1896 
1. 5660 wymienionych. 

Cena wywołania 1400 zł. 

Wadyum 140 zł. 

Kurator niewiadomych wierzycieli adw. 
dr. Jan Cieszyński w Białej, 

Resztę warunków przejrzeć można w 
sądzie. 

C. k. Sąd powiatowy. 
Biała, 9 października 1896. 


L. 22241 (8037 1—3) 

C. k. Sąd powiatowy w Drohobyczu 
podaja do publicznej wiadomości, że na za- 
spokojenie sumy 100 zł. wa. z pn. odbędzie 
sią w Sądzie tut. przymusowa sprzedaż przez 
publiczną licytacyę powyższej wierzytelności 
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na hipotekę służącej realności objętej wyka- II. Na posadę nauczycielki starszej przy 
zem l. 52 ks. gr Dereżyce Iwana Kuncia i 6-klasowej szkole żeńskiej w Nowym Targu 
Maryi Kuacicwej własnej na 'zecz kasy po-:z płacą 450zł. i 45 zł. na mieszkanie, (wy- 
życzkowej cowiatowejw Drohobyczu w dniach ; magany kurs fachowy kobiecych robót rę- 
28 listopada 1888 i 28 grudnia 1896 każ- ; cznych). 
dym raxm o godzinie 10 przed pałudniem. ; III. Na 2 posady młodszych nauczy- 
Reżlneść ta sprzedaną zostanie w ter- | cieli z płasą 400 zł. i 40 zł, wa. mieszkanie, 
minie tylko za iub wyżej ceny wywołania ! a mianowicie przy 5-klasowej szkole męskiej 
517 zł. wa., w drugim terminie i niżej tejże | w Nowym Targu, 8 klas. szkole w Kro- 
ceny z zastrzeżeniem przepisów ustawy z 10 | ścienku. 
czerwca 1887 1. 74 Dz. u. p. IV. Na posady młodszych nauczycieli 
Zakład wynosi 100/, ceny wywołania. {z płacą 300 zł. i 80 zł. na mieszkanie przy 
Kuratorem nieznanych wierzycieli mia- | szkołach 2-klasowych a) w Poroninie, Białce, 
nowano adw. dr. Apfla w Drohobyczu. | Tylmanowej, Ochotnicy przy kościele, b) 4-kla- 
Resztę warunków licytacyjnych, wyciąg ;sowych w OQzarnym Dunajcu i Szezawnicy 
tabułarny i akt oszacowania można w tus. jjedna posada starszego, druga młodszego na- 
registratvrze przejrzeć. ;uczyciela z dodatkiem miejscowym po 50zł. 
Č. k. Sąd powiatowy. : V. Na posady nauczycieli przy 1-kla- 
Drohobycz, 20 września 1896. +sowych szkołach ludowych. z płacą 850 zł. 
- (i welnem pomieszkaniem w 1. Bukowinie, 
L. 5688 (8072 1—3),2. Dębnie, 3) Dłrgopelu, 4. Dziale, 5. Gro- 
W tnt. sądzie odbędzie się o godzinie | niu, 6. Gronkowie, 7. Harklowej. 8, Jawor- 
10 rano w dniu 19 listopada 1896 powyżej | kach (rus.), 9. Kluszkowcach, 10 Knurowie, 
ceny szacunkowej, zaś dnia 17 grudnia 1896 11. Krauszowie, 14. Lasku, 18. Leśniey, 14. 
nawet niżej takowej licytacya realności we- | Maruszynie, 15. Morawczynie, 16. Pieniąż 
| zowesch, 17. Podczerwonem, 18. Ponicach, 
19. Ratułowie, 20. Rogoźnikn, 21. Sromo 
| weach miżnich, 22. Szlachtowej (rus.), 23. 
Cena wywołania 350 zł. j Szlembargu, 24. Waksmnndzie, 25. Wróbłó- 
Wadyum 35 zł. | wee, 26 Zubsuchem na Zębie, 27. Cichem II 
Resztę warunków, akt oszacowania i: 28. Starembystrem I. 
wyciąg tabularny wolno przejrzeć w tus. re- Ubiegający się o powyższezposady mają 
gistraturze. wnieść mależycie udokumentowane podania 
za posrednictwem swych przełożonych Władz 
szkolnych do tutejszej e. k. okręgowej Rady 
szkolnej najdalej do dnia 20 listopada 1896. 
Z e. k. okręgowej Rady szkolnej. 


dług wyk. hip. 352 ks. gr. gm. kat. Utoro- 
py Andryja Solińskiego własnej na rzecz A- 
rona Oeigera pto 14 zł. 50 et. z pn. 


Dla nieznanvch z życia i miejsca po- | 
bytu wierzycieli hipotecznych ustanowiono | 
kuratorem adw. dr. Korpińskicgo w Kosowie. 
Kosów, 15 czerwca 1896. | 


i Nowy Targ, dnia 9 października 1896. 
L. 7068 (8118 1—3) p 


Ztarazki c. k. Sąd powiatowy uwiada- jn. 961 (8024 2—3) 
mia, że celem zaspokojenia preiensyi Krzy- ; W bieżącym roku szkolnym z dniem 1 
sztofa Zacharyasiewicza przeciw Teofili Si. | lipca b. r. się rozpoczyuającym nadane zo- 
korskiej w kwocie 400 zł aw. z pn. odbę- | stanie z fundacyi utworzonej przez Repre- 
dzie się dnia 19 listopada 1896 i dnia 17 |zentacyę powiatową dąbrowską ku uczczeniu 
grudnia 1896 każdym razem o godzinie 10 | 40 letniej rocznicy wstąpienia na tron Naj- 
rano przymusowa sprzedaż realności wyka- | jaśniejszego Pana stypendyum © rocznych 
zem hipotecznym 176 księgi gruatowej dla |50 zł. czyli 100 koron. 
gminy kat. Zbar«ż Teofili Sikorskiej własnej. Stypendyum powyższe przeznaczone jest 
Na pierwszym terminie realność rze- | tylko dla uczniów pochodzenia włościańskie- 
czona sprzedaną będzie tylko wyżej lub za igo z powiatu dąbrowskiego oddających się 
cenę szacunkową 580 zł. zaś na drugim ta- |z dobrym postępem nauce rolnictwa lub 
kże niżej takowej. przemysłu w jednej z publicznych szkół w 
Wadyum wynosi 58 zł, | obrębie Królestwa Galicyi z Wielkiem Księ- 
Akt oszacowania i bliższe warunki mo-, stwem Krakowskiem. 
żna w tus. registraturze przejrzeć. Prawo nadania tego stypendyum służy 
Dla niewiadomych wierzycieli ustano- | Wydziałowi powiatowemu w Dąbrowie tylko 
wiono kuratorem adw. dr. Steina ze Zbaraża. 'na przedstawienie Dyrekcyi szkoły kaudy- 
Zbaraż dnia 80 września 1896. data, który wszytkim warunkom przyjęcia 
do szkoły zadość uczynił i na tej podstawie 
L. 22242 (8038 1-—3) | do szkoły przyjętym został Inb przyjęty być 
0. k. Sąd powiatowy w Drohobyczu | może, albo też który na wyższym oddziale 
podaje do publicznej wiadomości, że na za- | nauki się znajduje. 
spokojenie sumy 130 zł. wa. z pn. odbędzie | Nadano przez Wydział powiatowy sty- 


publiczną licytacyę powyższej wierzytelności | czywistego ukończenia rozpoczętej nauki, wy- 
na hipotekę słożącej realności objętej wyk | płacane zaś będzie przez Wydział powiato- 
hip. l. 47 w Dereżycach położonej Tymka i wy za pośreduiectwem Dyrekcyi szkoły do 
Jewki Steciuk własnej na rzeez kasy pożyez- | której kandydat uczęszcza. 
kowej powiatowej w Drohobyczu w dniach! Kandydaci winni wnieść podania swo- 
23 listopada 1896 i 23 grudnia 1896 każ- | je za pośrednictwem Dyrekcyi Zakłsdu do 
dym razem o godzinie 10 przed połu-| którego na nauki uczę zez:ją, do Wydziału 
dniem. | powiatowego w Dąbrowie najpóżniej 15 li- 
R-alność ta sprzedaną zostanie w pier- i stopada b. r. i załączyć metrykę urodzenia 
wszym terminie tylko za lub wyżej ceny świadectwo ubóstwa 1 świadectwo szkolne 
wywołania 784 zł. wa, w drugim terminie | z ostatniego półrocza. 

Z Wydziału Rady powiatowej 
w Dąbrowie, 19 września 1896. 
Sekret.: Różycki 


i niżej tejże ceny z zastrzeżeniem przepisów | 
ustawy z 10 czerwca 1887 | 74 dz. u. p.: 
Zakład wynosi 1007, ceny wywołania. ! Prezes: Konopka 
Kuratorem nieznanych wierzycieli mia- ; 
nowano adw. dr. Apfia w Drohobycza. lL. 1587 
Resztę warunków licytacyjnych, wyciag , Golom stałego obsadzenia posad nau- 
iabularny i akt oszacowania można w tus.; czyciełskich ogłasza się niniejszem konkurs 
registraturze przajrzeć, (Jia nssiępuiące posady. 

C. k. Sąd powiatowy. ; I. Przy szkoie 4 klasowej w Narolu 
Drohobycz, 26 września 1696. 


L. 11014 (8106 1—3) ; na mieszkanie. 
C. k, Sąd powiatowy miej. deleg. w; II Przy szkole dwuklasowei w Oleszy- 
Sanchi podaje do wiadomości. że w celu jeach etarych posada młodszego nauczyciela 


zaspokojenia wierzytelności Estery Rabner ; (ki) z roczną płacą 300 zł. i 10°% dodat-i 


w kwocie 88 zi. z pn, odbędzie się w zabu- į kiem na mieszkanie. 
dowaniu tegoż sąłu w sali Nr. 34 w dniach } 
27 listopada 1893 i 28 grudnia 1896 każ-, ną płacą 350 z8., w: lnem pomieszkaniem i 
dym razem o godzinie 9 rano publiczna ; ogrodem w 1) Dzikowie nowym, 2) Futorach, 
przymusowa sprzedaż 8/4 aząści realności |5) Gorzjcu, 4) Krowiey, 5) Lnhl'ńeu starym, 
wedle wykazu h:voteeznego l. 54 poz. 3 14,6) Łówczy, 7) Milkowie, $) Moszezaniey, 9) 
księgi grunt. gminy Btroże wielkie własność į Narolu wsi. 10) Niemstowie, 11) Op'ce, 12) 


się w Sądzie tut. przymusowa sprzedaż przez | pendyumn zatrzyma stypendysta aż do rze-' 


i Ci nakoniec, 


i miastecsaku posada młodszego nauczyciela | 
| (ki) z roczną płucą 400 zł. i 100/, dodatkiem 


II Przy szkołach 1 klasowych z rocz- | 


Romana Zadorożnego stanowiącej. 

„Cena wywołania wynosi 750 zł. 25 et 
niżej której na pierwszym terminie sprzedaż 
nie nastąpi. 

Wadyum ustanowiono na kwotę 75 zł. 
Resztę warunków lieytacyjnych wolno 
przejrzeć w sądzie tutejszym. 

Sanok, dnia 16 sierpnia 1896. 


Konkursa. 


czycielskich w tutejszym okręgu, ogłasza się 
niniejszem konkurs: 

I. Na dwie posady nauczycieli religii 
rzym. kat. a to przy 6-klasowej szkole żeń- 
skiej i 5-klasowej męskiej w Nowym Targu 
z płacą 450 zł. i 45 zł. na mieszkanie. 


| Podem=zczyźnie, 13) Rudzie różanieckiej, 14) 
| Suchejwoli, 15) Freifeldzie. j 
| W szkołach pod I H i7, 8, 9, 10, 13i 
M 15 jezyk wykładowy polski, we wszystkich , 
(innych ruski. 

Na posadę w Narolu miast. wymaga, 
się uzdołnienia do uczenia języka niemiec- ! 
kiego. | 

Kandydaci lub kandydatki ubiegające , 


nia należycie udokumentowane za pośrednie- 


się o powyższe posady winni wnieść poda- | 
| 


twem swej władzy przełożonej do e. k. Ra-| 
7984 3—3) | dy szkolnej okręgowej w Cieszanowie w ter- j cerów zastrzeżoną posadę wnosić należy do 
Celem stałego obsadzenia posad nau- | minie do 10 grudnia 1896. 


Z e. k. Rady szkolnej okręgowej 
Cieszanów, 22 października 1896. 
Przewodniczący e. k. Starosta. 


| ra | 
š (3 


K. 66961 (8083 2—38) 

W celu nadania jednego stypendyum 
w kwocie 500 zł. w. a. rocznie z fundacyi 
ś. p. Ludwiki z hr. Duninów Borzewskich 
Niezabitowskiej ogłasza sie  niniejszem 
konkurs. 

Stypendya z tej fundacyi są przezna- 
czone dla ubogiej uczącej się młodzieży ob- 
rządku rzymsko-katoliekiego i grecko-katoli- 
ckiego, uczęszczającej do szkół średnich i 
wyższych w obrębie królestwa Galicyi i Lo- 
domeryi wraz z Wielkiem Księstwem Kra- 
kowskiem. 

Prawo nadawania tych 
służy Wydziałowi krajowemu. 

Podania należy wnosić za pośredni- 
ctwem przełożonej władzy szkolnej do Wy- 
działu krajowego najpóźniej do dnia 15 li- 
stopada 1896 i załączyć do nich metrykę 
chrztu, świadectwo ubóstwa i ostatnie świa- 
dectwo szkolne. 

Z Wydziału krajowego 
Królestwa Galicyi i Lodomeryi z Wielkiem 
Ks. Krakowskiem. 

We Lwowie, 22 października 1896. 


stypendyów 


L. 65.736 (8081 2—3) 
Ogłoszenie konkursu. 

Celem nadania stypendyów z fundacyi 
| pod nazwą: „Ustanowienie stypendyjne Ja- 
ina Towarnickiego“ ogłasza się niniejszem 
konkurs. 

Stypendya te przeznaczone są w części 
dla krewnych i imienników ś. p. fundatora, 
w części zaś dla innych ubogich uczniów 
kryjowych szkół publicznych a w szczegól- 
ności dla synów ubogich mieszczan miasta 
Rzeszowa, lub też niższych urzędników pu- 
blicznych, krajowców, k órzy przynajmniej 
przez pięć lat pełnili służbę w b. obwodzie 
Rzeszowskim, a nareszcie dla synów ubo- 
gich urzędników prywatnych, z zachowaniem 
atoli pierwszeństwa co do dwóch stypen- 
dyów dla synów lub dalszych potomków 
kuratorów fundacji. 

Każde stypendynm dla krewnych lub 
imienników wynosić będzie rocznie 150, 
200 lub 300 zł., każde zaś inne 120, 150 
lub 200 zł, w. a. roeznie, a to stosownie 
do okoliczności czyli obdarzony niem uczę- 
szcza do szkół początkowych, średnich lub 
wyższych. 

Chcący się ubiegać o nadanie rzeczo- 
nych stypendyów, winni wnieść podania 
swoja na ręce przełożonej władzy szkolnej 
do Wydziału krajowego najdalej do 15 li- 
| stopada b. r. i załączyć metrykę chrztu lub 
urodzenia, ostatnia świadectwo szkolne i po- 
świadczenie od właściwej Ziwierzchności 
' miejscowej, że ani kandydat, ani jego ro- 
| dzice nia posiadają takiego majątku, który- 
iby wystarczał na przyzwoite utrzymanie 
kandydata w szkołach. 
| Nadto winni ubiegający się o stypen- 
dya przernaczone dla krewnych udowodnić 
swoje pokrewieństwo z fundatorem ś. p. 
àr. Janem Towarnickim , byłym fizykiem 
„obwodowym rzeszowskim, a to za pomocą 
metryk, albo przynajmniej za pomocą wy- 
' danego przez czterech wiarygodnych mężów 
,piśmiennego i należycie legalizowanego po- 
świadczenia tej treści: iż kandydata o sty- 
pendyum, jako krewnego ś. p. fundatora 
„znają i uważają. 

BL: koni którzy według tego co 
wyżej powiedziano, mają mieć pierwszeń- 
stwo do reszty stypendyów, winni dotyczące 


' własności swoje wiarygodnie udowodnić. 
(8055 2—3) i 


Stypendyści powyższej fundacyi, któ- 
rzy pozończyłi nauki w szkołach kraju 
istniejących, zatrzymać mogą stypendya je- 
szcze przez półtora roku, jeżeli składają 
ścisłe egzamina dła uzyskania stopnia aka- 
demiekiegn, lub też przez dwa lata, jeżeli 
dla wyższego wykształcenia udają się za 
' granicę. 
Z Wydziału krajowego 

Królestwa Galieyi i Lodomeryi z Wielkiem 
Księstwem Krakowskiem 

| We Lwowie, 19 października 1896. 


l 


L. 174 (8059 2—8) 
Posada dyetaryusza podatkowego do 
czyuności egzukucyjnych za wynagrodzeniem 
dziennych 1 zł. jest do obsadzenia od dnia 
'2 listopada 1896. 
C k. Urząd podatkowy 
Dukla, dnia 24 października 1896. 


L. 9030 (1987 8—8) 

Przy sądzie krajowym wyższym w 
Krakowie opróznioną została posada woźnego 
kancelaryjnego z obowiązkiem pełnienia słu- 


| żby portyera, z płacą roczną 300 zł, dodat- 


kiem aktywalnym 250/, umundurowaniem 
AE 1 prawem postąpienia ma wyższą 
y acę. n 

Podania o tẹ dla wysłużonych pođofi- 


28 listopada 1896 do Prezydyum sądu wyż- 
szego w Krakowie. 
Prezydyum sądu wyższego 
Kraków. 21 października 1896. 


<K auc Ah e 


L. 66121 (8082 2—3) krajowego najpóźniej do 15 listopada r. b. 
- Celem nadania stypendyum z fnndzegi|i zawiersć metrykę chrztu, świadectwo 
S. r. Antoniego Dydyńskiego, ogłasza się ;ubóstwą i ostatnie świadectwo szkolne, a 
niniejszem konkurs. è względnie również dowody pokrewieństwa 
. Mtypendya te są przeznaczone dla ubo-iz Ś. p. fundatorem. 

Bich uczniów szkół publicznych lub tež! Z Wydziału krajowego 

szkół posiadających uprawnienie szkoły pu- | Królestwa Galicyi i Lodomeryi z Wielkiem 
blieznej. Księstwem Krakowskiem 

Pierwszeństwo mają ubodzy kandydaci | We Lwowie, dnia 6 października 1896. 
Z rodziny fundatora ś. p. Antoniego Dydyń- 


skiego po nich następują ubodzy kandydaci | L. 3,478 (7.812) 
2 tej gałęzi rodziny BRosnowskich z której KORE Urs. 
małżonka $. p. fundatora pochodziła, a gdy- Celem obsadzenia przy władzach 


by i tyck nie było, wówczas kcrzystać mo- skarbowych w obrębie e. k galicyjskiej 
Są z fundacyi ubodzy kandydaci pochodze- | krajowej Dyrekcyi skarbu jednej posady 
nia szlacheckiego, a przedewszystkim Dy-; Dyrektora urzędów pomocniczych i jednej 
dyńscy i Rosnowcy. . |posady adjunkta kaneslaryjnego w IX kla- 
Każde stypendyum wynosić będzie į sie rangi, dalej kilku posad oficyałów kan- 
300 zł, 450 zł. lab 600 zł. w. a. rocznie  eelaryjnych w X Klasie rangi, wreszcie 
a to stosownie do okoliczności, czyli obda- | kilku posad kaneelistów w Al klasie rangi 
Tzony niem uczęszcza do szkół początkowych |z systemizowanymi poborami służbowymi *). 
średnich lub wyższych. Kompetenci o te posady wiuni wnieść 
Uczniowie szkół specyalnych odpowia- | podania zaopatrzone w dowody dokładnej 
dają stanowisku szkół rzeczonych. znajomości służby „kancelaryjno -manipula- 
Kandydaci winnni wnieść podanie swo- | cyjnaj, tudzież znajomości języków krajo- 
je na ręce przełożonej władzy szkolnej do | wych i języka niemieckiego w drodze prze- 
Wydziała krajowego najdalej do 15 listopa- | pisanej do Prezydyam c. k. krajowej Dy- 
dą r. b. i zełączyć metrykę chrztu, Świsde- | rekcyi skarbu we Lwowie w przeciągu 
ctwo ubóstwa, ostatnie świadectwa szkolne, į ezterech tygodni. A 
Wreszcie dowody pokrewieństwa z fundato- | W podaniach należy nadmienić, czy 
rem lub małżonkę jego a względnie dowody |i w jakim stopniu są kompetenci spokre- 
szlacheckiego pochodzenia. wnieri lub spowinowaceni Z tutejszokrajo- 
Z Wydziału krajowego |wymi urzędnikami skarbowymi w czynnej 
Królestwa Galicyi i Lodomeryi z Wielkiem į służbie. l 
Księstwem Krakowskiem. Ukwalifikowanym podoficerom, posia- 
We Lwowie, d. 19 października 1896. | dającym wymogi przepisane ustawą z 19 
„kwietnia 1878 Dz. p. p. Nr. 60 tudzież 
(7985 3—8) | wyżej wymienione warunki, którzy nadto 
|wykażą się świadectwem z odbytej z do- 
brym wynikiem trzech względnie sześcio- 
miesięcznej praktyki kaneelaryjno manipula- 
cyjnej, przysługiwać będzie pierwszeństwo 
na posady kancelistów przed innymi kom- 
petentami, którzy nie pozostają w czynnej 
ryczałt kancel. . i - 40 „ |służbie na posadach urzędników państwo- 
i wynagrodzenie ak wych, ani też nie są urzędnikami kwiesko- 
na posłańca pieszego raz na dzień do dworca | wanymi. p. } 
kolei żelaznej w Starem siole i nàpowrót. i Prezydyaum ©. k. krajowej Dyrekcyi 
Podania należy wnieść najpóźniej de | skarbu. PR 
9 listopada br. w e. k. Dyrekeyi poczt i te- We Lwowie, d. 15 października 1896. 
legratów we Lwowie. l i aam i 
: Lwów, dnia 19 prżdziernika 1896. *) W skutek pomyłki drukarskiej w 
nr. 240 ogłasza się ponownie. 
(8080 1—3) 
Ogłoszenie konkursu. i 64.429 


L.g78937 
KONKURS 
na posadę ekspedyenta przy e. k. urzę- 
dzie pocztowym w Tołszezowie, w powiecie 
Lwowskim za koniraktem służbowym i kau- 
cyą w kwocie 200 zł. 
Płaca rocznych . 


L. 63.969 
(8058 1—3) 
Celem nadania stypendyum z fundacyi Ogłoszenie konkursu. 
pod nazwą: „Zapiy ś. p. Bazylego Lewie- | W eelu nadania jednego stypendyum 
kiego* o rocznych 100 zł. ogłasza się nić o rocznych 90 zł. w. a, a ewentualnie 
niejszem konkurs. więcej Btypendyów z fundacyi p. n. „sty- 
Stypendynm to przeznaczone jest dla | pendya chłopskie z fundacyi księdza Szczę- 
należących do rodziny ś. p. fundatora mło- | snego Skibińskiego proboszcza Zarszyńskie- 
dzieńeów uczęszczających do szkół publi- | go“ ogłasza się niniejszem konkurs. 
cznych, ludowych, średnich lub wyższych, Stypendya te udzielone będą przede- 
a odzn-czających się moralnością, pilnością, | wszystkiem synom ubogich włościan to jest 
zdrowiem i zdolnościami, aż de ukończenia | chłopów, zamieszkałych na wsi w Króle- 
nsuk w szkołach publicznych, stwie Galieyi i Lodomeryi lub we Wielkiem 
Ponieważ rodzina $. p. fundatora po- j Księstwie Krakowskiem, bez różnicy religii, 
mimo wezwania ogłoszonego sposobem kon- obrządku i narodowości uczęszczającym do 
kursu, zastępcy swago dla spraw fundacji publicznych szkoł średnich lnb wyższych, 
nie wybrała, przeto służy Wydziałowi kra- |z wyjątkiem szkół początkowych, czyli tak 
jowemu wyłączne prawo nadawania stypen- zwanych normalnych. ] 
dyów z niniejszej fundacyi aż do czasu- Jedynie w braku takich kandydatów 
kiedy rodzina ś.p. fundatora zastępcę ta, | mogą otrzymać niniejsze stypendya synowie 
kiego wybierze, a ten do spełniania swych | rzemieślników mieszkających na Ws), to jest 
czynności się zgłosi. A rzemieślników chłopskich, posiadający zre- 
Kompetenci winni wnieść podania |sztą powyższe warunki. R 
swoje na ręce przełożonej władzy szkolnej | Synowie szłachty, księży, urzędników 
do Wydziału krajowego najdalej do 15 li- | rządowych lub prywatnych, mieszczan, rze- 
stopada r. b. i załączyć metrykę chrztu, mieślników nie mieszkających na wsi, prze- 
świadectwo ubó-twa, świadectwo zdrowia, | mysłoweów, szynkarzy i karezmarzy wyklu- 
dowody dotychczasowych postępów W na- | ezeni są zupełnie od korzystania z niniej- 
ukach, tudzież wiarygodne dowody pokre- | szej fundacyj, a” , 
wieństwa swego z & p fundatorem, który 4 Między kandydatami posiadającymi 
był profesorem grmuazyalnym i właścicie- | wadie powyższego równe prawa do ubie- 
lem realności pod 1. 76%, we Lwowie. | genia €lę o niniejsze stypendya ma pierw- 
Z Wydzisłu krajowego | Szenstwo najuboższy a względnie sierota. 
Królestwa Galicyi i Lodomeryi z Wiel. Obdarzeni pobierają stypendyum aż do 
Ks. Krukowskiem. ukończenia nauk. 
We Lwowie. dnia 13 października 1896. | _ Bezpłatne przyjęcie do zakładu vāv- 
| kacyjnego lub do seminaryum, opuszczanie 
(6050 1—3) í szkoły, zły postęp w naukach lub złe ohy- 
Ogłoszenie konkursu. czaje pociągają za sobą utratę stypendzurn. 
Celem nadania dwóch stypendyów T ów Prawo madawavia stypendyów z pi- 
„Ojańskiej* o rocznych 150 zł. jniejszej fumdacyi służy Wydziałowi kra- 


H 
$ 


L. 61.577 


fundacyi , E ; 
w.a ogłasza się ziulejszem KOBXUFS. WAR i 
Stypendya (e przeznaczono SĄ przede- | Podania należy wnosić za pośrednie- 


Terleskich, krewnych, zalo- | twem przełożonej władzy szkolnej do Wy- 
s p. Marcelego Wincen- } działu krajowego najdalej do dnia 15 listo- 
tego Leopolda ir. im. z Uniehowa Terlec- pada b. r. i załączyć do nich metrykę 
kiego, a w brakn tychże dia iunyeh itan] chrztu, zaświadczenia szkolne, a w szezegól- 
ników jego. Gdyby i tych zie było, nosów- | OGOL także cstatnie Swiadectwo szkolne, 
czas otrzymać mogą styp"ndya POW ubóstwa, a wreszcie poświad- 
młodzieńcy urodzeni z rodziców polskich, r przełożonego parafii podpisane przez 
w krajach, które przed rokiem 1772 stano- j trze „członków gminy, że ojciec ubiegają- 
wily królestwo Polskie. cego SIĘ o stypendyum ucznia jest obyczaj- 
Kandydaci winni wykazać, że z do- | nym, religijnym i że: wódki i innych upa- 
brym postępem w naukach i obyczajach |jającyot trunków nigdy nie pija. | 
uczęszczają do jednej ze szkól publicznych | l an ydaci osieroceni po ojcu, winni 
w Gslicyi, lub do którego z zakładów agro- | w miejsce tego poświadczenia przedłożyć 
nomicznych galicyjskich niemniej, iż wspar- dowód EA ojca. l 
cia rzeczywiście potrzebują. | Wydziału krajowego ue | 
Prawo nadawania stypendyów tych | Ki gala licy i Lodomeryi z Wielkiem 
wykonywa na propozycyę Wydziału RE] 7 sięstwem Krakowskiem r 
wego Wny Adam Marceli Aleksander tr.| We Lwowie dnia 14 października 1896. 
im. Terlecki, właściciel dóbr Ożańska. | 
Podania mają być wniesione na ręće | 
przełożonej władzy szkolnej do Wydziału 


wszy-tkiem ula 
Życiela fuodacyi 


[rza Rady powiatowej z terminem do | fandaogi. 
|dnia 15 grudnia 1896 z płacą roczną | 
11200 zr. 
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L. 64855 (8052 1—3) ; etwem przełożonej władzy szkolnej do Wy- 
| W celu nadania jednego stypendyum ? działu krajowego najdalej do dnia 15 listo- 
o rocznych czterdziestu (40) zł. wa. z fun- | pada r. b.izałączyć do nich metrykę chrztu, 
dacyi stypendyjnej imienia Bereźnickich, į świadectwo ubóstwa i ostatnie świadectwo 
utworzonej przez ś. p. Józefa Bereźniekiego | szkolne. 
Abrahamowicza byłego właściciela realności 
w Błażowie, ogłasza się niniejszem konkurs. 
Stypendyum to jest przeznaczone dla 
ubogich uczniów krajowych szkół ludowych, 
średnich lub wyższych, którzy wyznają re-f 
|ligię grecko-katolickę, pochodzą ztak zwanej | L. 11876 | (8022 1—2) 
drobnej ruskiej szlachty zagonowej, a zasłu- Odnośnie do konkursu w Nrze 245 
gują na pomos ze względu na dotychczasowy | Gazety Lwowskiej ogłoszonego oznajmia się, 
postęp w naukach. W równych zresztą oko- że konkurs na szesnaście posad prowadzą- 
licznościach służy pierwszeństwo uczniom | cych księgi gruntowe przy e. k. sądach po- 
iz rodu Bereźmickich lub wykazującym  po-j wiatowych w Buczaczu, Busku, Ohodorowie, 
krewieństwo z rodziną ś. p. fundatora. Cieszanowie, Glinianach, Gródku, Halicza, 
Podania należy wnosić za pośrednictwem | Jarosławiu, Obertynie, Przemyślanach, Snia- 
przełożonej władzy szkolnej do Wydziału kra- | tynie, Szezereu, Tłumaczu, Uhnowie, Zabło- 
| owego, któremu służy prawo nadawania ni- |towie i Zborowie z dniem 10 listopada 1896 
niejszego stypendyum najpóźniej do dnia 15 | upływa, - i nes ] 
listopada br. i załączyć metrykę chrztu, świa- Lwów, dnia 22 października 1896. 
dectwo ubóstwa i ostatnie świadectwo szkolne, 
tudzież legalne dowody pochodzenia z tak 
zwanej drobnej ruskiej szlachty zagonowej, 
w braku zaś iakich dowodów, poświadczenie 
Zwierzchności gminnej, potwierdzona przez |; Agenora. hr. y 
właściwy gr. kat. Urząd parafialny,- że ojea | przez gminy byłego powiatu Radymieńskiego 
petenta jako ruskiego zagonowego szlachcica | ogłasza się niniejszem konkurs. 
znają i uważają. Kandydaci z tytułu pokre- 
wieństwa winni nadto przedłożyć wiarygodne się mogą młodzieńcy ubodzy, którzy po 
dowody swego pokrewieństwa z ś. p. funda- | ukończeniu nauki w jednej ze szkół ludowych 
torem. i gmin byłego powiatu Radymieńskiego do 
Z Wydziału krajowego | szkół wyższych uczęszczają. Pierwszeństwo 


Z Wydziału krajowego 
Królestwa Galicyi i Lodomeryi z Wiel. 
Ks. Krakowskiem. 
We Lwowie, dnia 13 października 1896. 


L. 63072 (8051 1—8) 

Celem nadania jednego stypendyum o 
rocznych 60 zł. w. a. z fundacyi imienia 
Gołachowskiego utworzonej 


O nadanie tego stypendyum ubiegać 


Królestwa Gel i Logia, z Wiel. | mają A c , m. 
s. Krakowskiem. | rawo nadawania tego stypendyum 
We Lwowie, dnia 17 października 1896. | służy Wydziałowi krajowomu, ć 
azja $ Kandydaci winni wnieść podania swoje 
L. 65734 (8054 1—3)|na ręce Dyrekcyi zakladu, do którego na 
W celu nadania stypendyów z fundacyi | nauki uczęszczają, do Wydziału krajowego 
imienia Stupniekich i Jankowskich, ustano- | ki p A e r. b. i załączyć 
jonej przez śp. Marcelego Stupnickiego, į; metrykę el:rztu, świadectwo ubóstwa należy- 
oala Te atija ARA 5 e8 | cie zatwierdzone, tudzież świadectwa akde 
| W fundacyi tej istnieją stypendya wy- |tak ze szkół początkowych byłego powiatu 
noszące po 300 zł. wa. rocznie, przeznaczone RBadymieńskiego, jakoteż z ostatniego półro- 
dla uczniów ad wo Ok m me- | rocza | Wi b ' 
o e. k. Uniwersyte we Lwowie owe uprawniające 
Zakonie i Wiedniu, ziet stypendya pe | ubiegania się o powyższe sti ETAn Anie 
200 zł. wa. rocznie, przeznaczone dla uczniów 7 Pon, saa e = 
u ; icach, Stnbnie i Sośnicy. 
Z Wydziału krajowego 
Królestwa Galicyi i Lodomeryi z 
Wielkiem Księstwem Krakowskiem 
We Lwowie, dnia 9 października 1896. 
I 


szkół gimnazyalnych w kraju. 

Ubiegić się mogą 0 te stypendya 
uczniowie wspomnianych zakładów nauko- l 
wych, urodzeni w Galieyi, wyznania rzymsko- 
lub grecko-katoliekiego, polskiej lub ruskiej | 
narodowości, jeżeli są dziećmi niezamożnych 

rodziców i wykażą się celującym postępem | L. 64857 (8049 1—8) 
w naukach i wzorowymi obyczajami. Celem nadania stypendyów z zapisu ś. 
Uczniowie pochodzący z rodzin spokrew- | p. Andrzeja Zalchoekiego ogłasza się niniej- 
nionych z fundatorem, a mianowicie tacy, i szem kenkors. 
którzy wykażą pokrewieństwo z Andrzejem „Jedno z tych stypendyów w rocznej 
Stupniekim, ojcem śp. fundatora, lub z Mar- ; kwocie 168 zł. w. a. przeznaczone jest prze- 
celą z Jankowskich Stupnicką matką Ś p.j dewszystkiem dla członków rodziny Żelcho- 
fundatora, chociażby nie wykazali eelujących  ckich tak z męskiej jak z żeńskiej linii, po 
postępów w naukach będą mieli pierwszeństwo | nich zaś dla członków rodziny Gizińskich. 
przed innymi kandydatami, między sobą zaś | „Dalsze stypendya po 115 zł. 50 et 
w miarę bliskości pokrewieństwa z rodziną Ko o ODRZE dla ubogiej uczącej 
l iiaa E młodzieży, synów szlachty polskiej, uczę- 
Kandydaci winni wnieść podania na |szezających do szkół publicznych w kraju 
ręce przełożonej władzy szkolnej do Wydziału | istniejących, z pierwszeństwem w równych 
krajowego najdalej do dnia 15 listopada r. b. zresztą okolicznościach dla krewnych fanda- 
i załączyć metrykę chrztu, świadectwo ubó- | tora i jego spadkobierców Józefa Žalchoc- 
stwa i ostatnie świadectwo szkolne, a ewen- | kiego i Aleksandra Gizińskiego. 
tualnie także dowody pokrewieństwa z Ś. p. | Kandydaci winni wnieść podania swoje 
fundatorem. | za posrednictwem zakładu, do którego na 
Z Wydziału krajowego _, ¡nauke uczęszczają, do Wydziału krajowego 
Królestwa Galicyi i Lodomeryi wraz z Wiel. najdalej do 15 listopada r. b. i : ałączyć 
Ks. Krakowskiem. | dowody „pochodzenia z rodziny Żslehockich 
We Lwowie, dnia 19 października 1896. | lub Gizińskich, a wzylędnie wywód szlache- 
| twa polskiego, dalej metrykę chrztu, świa- 
"a (8188 1—3) | dectwo ubóstwa należycie zatwierdzone , 
KONKURS, tudzież ostatnie świadectwo szkolne. 
Przy Wydziale powiatowym w Kol- | Stypendyści tei fundacyi winni nauki 


JA alrotą_ | Swe cdbywać w kraju i nie mogą równocze- 
buszowej jest otwartą posada sekreta- | šnje pobierać wsparcia z jakiejkolwiek innej 


L. 4278 


Z Wydziału krajowego 

Królestwa Galicyi i Lodomeryi z 
Wielkiem Księstwem Krakowskiem 

We Lwowie, dnia 17 października 1896. 


Kompetenci mają przedłożyć me- 

| trykę chrztu na nieprzekroczony 40 rok 
życia, świadectwa ukończonych siudyów 
prawniczych, odbycej praktyki przy 
i Władzach autonomicznych, politycznych 


Upadłości. 
| lub sądowych, w nc:aryacie lub Bdwo- | p 


R ROZNE ; SEA OR (7995 3—3) 
katurze, świadectwc obyczajności i opis 0. k. Sąd obwodowy jako konkursowy 
dotychczasowego życia. w Tarnowie zawiadamia, iż wdrożone u- 

Posada jest na razie prowizoryczną. | chwałą z dnia 24 września 1896 |. 15220 


p jo j 7 że j 80 majątku M. L. Spenadla postepowanie 
je że : ] ję 
spi AWA Z POBIŁ, Ro konkursowe jako ukończone w myśl $ 189 


. w» k ust. konk. uchwałą z dnia 15 pażdziernika 
Kolbuszowa 28 października 1896. $ 


k 1896 I. 21412 zniesione zostało. 
Wiceprezes: Tyszkiewicz. Tarnów, 15 pażdziernika 1806. 
L. 63965 (8079) PF 


W celu nadania stypendyum z fundacji 
jubileuszowej ś. p. księdza Józefa Nowako- 
wskiego o rocznych 90 zł. w. a. ogłasza się 
niniejszem konkurs. 

Stypendyum to przeznaczone jest dla 
ubogich uczniów Szkół ludowych, średnich 
lub wyższych, religii katolickiej, bez różniey 
obrządku i stann, pochodzących z dawnego 
obwodu Zółkiewskiego. 

Prawo nadawania tego 
służy Wydziałowi krajowemu. 

Podania należy wnosić za pośredni- 


L. 41736 (8095) 

©. k. Sąd krajowy jako handlowy w 
Krakowie ogłasza, że na podstawie wyboru 
w dniu 19 października 1896, jednomyślnie 
uskutecznionego mianuje Jakóba Jadkiewicza 
zarządcą, a Zygmunta Przeworskiego zastępcą 
zarządcy masy konkursowej protokołowanej 
firmy Dawid Mandelbaum w Ruszczy i ma- 
jątku osobistego Dawida Mandelbauma. 

Kraków, dnia 20 października 1896. 

stypendyum RP PF. 


L. 53616 

C. k. Sąd krajowy we Lwowie ogłasza, 
niniejszem, iż dla wierzycieli niewiadomych 
z życia i miejsca pobytu Obischa vel Adol- 


fa Anbaucha, Fryderyki Igel, M. Mahlera w | dächtige Thiere“, podobnie jak bywają | 


(8020 3—3); 


10 


2. Wagony dla bydła, do których takie Co się podaje do powszechnej wiadomości 
zwierzęta będą załadowane, muszą być ozna- odnośnie do tutejszego obwieszczenia z dnia 
czone nalepieniem kartki z napisem: Zwie-, 13 października 1890 1. 87234. 
rzęta podejrzane 0 zarazę, (Seuchenver- ; Z c. k. Namiestnictwa. 

Lwów, dnia 26 października 1896. 


sprawie krydalnej Ryfki Bodek kuratorem į oznaczane wagony przewożące bydło rogate 


L. 56934 48 | (1821 1—3) 

O. k. Sąd krajowy dla spraw cywil- 
nych we Lwowie, wzywa wskutek prośby 
, Spirydyona Wachowicza de praes. 10 lipca 
1896 1. 44511 posiadacza kuponów z 4 pre. 
listów zastawnych galic. Towarzystwa kre- 


adw. dr. Tennera z substytucyą adw. dr. 
Kohna został ustanowiony. 
Lwów, 8 października 1896. 


Kurateje. 


L. 13168 (8002 3—3) 
Zofia Peryn rolniczka z Pacykowa u- 
znaną została za marnotrawczynię a kurato- 
rem dla niej! ustanowiony Wasyl Tracz z 
Pacykowa. 
C. k. Sąd powiatowy. 
Dolina, 31 sierpnia 1895. 


L. 3942 (7972 3—8) 
Antoni Wasyłyszyn rolnik z Bohatkowiee 
uznany został za marnotrawcę. 
Kuratorem ustanowiony jest Mikołaj 
Lewicki gospodarz z Bohatkowiec. 
C. k. Sąd powiatowy. 
Wiśniowczyk, dnia 16 lipca 1896. 


L. 21381 (7960 3—3) 

Naścię Dachniewiez córkę Kseńki Da- 
chniewicz 8 ślubu Onysków z Dołżanki uznano 
za umysłowo chorą i ustanowiono dla niej 
kuratora Mikołaja Chudobę naczelnika gminy 
w Dołżance. 

Co do wiadomości podaje. 

C. k. Sąd powiatowy miej. deleg. 

w Tarnopolu, dnia 3 stycznia 1896. 


L. 4349 (7970 3—3) 
C. k. Sąd powiatowy w Rudkach uznał 
ks. Jana Kuryłę obłąkanym ustanawiając 
dlań kuratorem Mikołaja Kuryłę z Podhaj- 
ezyk. 
C. k. Sąd powiatowy. 
Rudki, dnia 12 czerwca 1896. 


Wyroki prasowe. 


L. 22882 (8061) 


0. k. Sąd krajowy jako prasowy naj nionych rzeźni w oznaczonym dniu (t. j. w į Skutki zaniedbania sami sobie będą musieli 
wniosek e. k. Prokuratora Państwa orzekł, | sobotę) będzie bozwarunkowo przepędzone | przypisać. 


podejrzane o zarazę płucną na centralną tar- 
gowicę bydła we Wiedniu (czyli t. zw. 
Contumaz platz). 

3. Tego rodzaju bydło może być wpro- 
wadzane na targowicę celem sprzedaży, 
l jedynie w piątki kazdego tygodnia. 

i 4. Wyładowanie takiego bydła odby- 
wać się będzie na dolnej części rampy słu- 
żącej do wyładowywania bydła a gdy bydło 
zostanie przy oględzinach weterynarskich 
uznane za zdrowe, będzie przepędzone naj- 
krótszą drogą przez plac kontumacyjny i 
bramę prowadzącą do rzeźni w St. Marx, 
do stajen znajdujących się przy tejże rzeźni. 

Droga którą pędzono bydło, ma być 
oczyszczoną i dezinfekowaną. 

5. Przy wyładowaniu i przepędzie by- 
dła będzie czynnym osobny personal, który 
stanowczo nie może być używany w innych 
oddziałach targowicy. Po ukończeniu wyła- 
dowania takich zwierząt personal ma się 
poddać nejgruntowniejszemu oczyszczeniu i 
odrażeniem pod nadzorem i kierownictwem 
weterynarza. 

W tym celu będzie dotyczący perso- 
nal zaopatrzony w osobną odzież (z drelichu) 
podobnie jak to w myśl $ 9 rozporządzenia 
wykonawczego do ustawy z dnia 19 lipca 
1879 r. (Dz. u. p. Nr. 108 i 109) zarządzono 
dla robotników używanych do cdrażania 
Wagonów. 

6. Przypędzone zwierzęta muszą być 
sprzedane w sobotę w czasie od 9 rano do 
2 godz. popołudniu i następnie przewiezione 
na wozach o zaprzęgach końskich do rzeźni 
w (iumpendorf, Meidling lub Hernals, gdzie 
zostaną umieszczone w wyłącznie na to prze- 
znaczonych oddziałach stajen (w stajni kon- 
tumacyjnej). 

Wozy użyte do przewozu muszą być 
w każdym razie przed opuszczeniem obrębu 
rzeźni poddane przepisanemu oczyszczeniu 
i desizfekcyi pod nadzorem weterynarza. 

Wykonanie dezinfekcpi ma być uwi- 

| doeznione w sposób przepisany wyżej powo- 
aną ustawą. 

7. Bydło nie wywiezione do wymie- 


iż treść umieszczonego w Nrze 20 pisma | do rzeźni w St-Marx i tamże oddane na 
„Chochlik krakowski“ z davy Kraków 1896 | rzeż. 


artykułu z napisem „Zbrodnia zgwałcenia 


8. W ogóle wszystko bydło ma być 


JMÓ pani Konstytucyi" w ustępach od słów | w ciągu tygodnia wybite. 


„JM pani Konstytucya Austryacka* do 


słów „policyjną z fotografią" oraz od słów: | lieyjskich powiatów zamkniętych z powodu | sca pobytu Antoniego i Zofię Polków, że 
Świń- | zarazy pyskowo-racieowej, wprost przez rze- | w sporzo drobiazgowym Józefa i Antoniny 
| Stęparów przeciw nim pto 45 zł, ustanowiono 


„i wykonali na niej* do „słuchajcie! 
stwo!“ stanowi 


9. Sprowadzanie bydła rzeźnego z ga- 


rzedmiotową istotę zbrodni | źników i nadal jest dozwolone przy zacho- 


zaburzenia spokojności publicznej z $. 65 a | waniu istniejących w tym względzie przepisów. 


uk. i z art. II ust. z 17 grudnia 1862 Nr. 


Przywóz świń przeznaczonych na 


| L. 9081 (7704 3—3) dytowego ziemskiego we Lwowie a to je- 
C. k. Sąd obwodowy jako handlowy w , dnego listu zastawnego tegoż Towarzystwa 
Rzeszowie zarządził wpisanie z dniem dzi-, Serya I. Nr. 1851 na 10000 zł, 4 sztuk 
siejszym, w rejestrze handlowym dla firm: listów zastawnych tegoż Towarzystwa Ser. 
| pojedynczych firmy „Jan hr Zamoyski wy-: II. nr. 650, nr. 651, nr. 662 i nr. 653 po 
rób okowity wypas bydła w Trzebusce* z: 5.000 zł, i jednej sztuki listu zastawnego 
tem uwidocznieniem, że na mocy przedłożo- į tegoż Towarzystwa Ser. III. nr. 15161 na 
nego pełaomoeniectwa z daty Sokołów dnia, dniu 30 czerwca 1896 płatnych; ażeby ku- 
15 sierpnia 1896 r. Władysław (Qinciała ; pony od pomienionych 4 pre. listów zasta- 
prokurantem powyższej firmy ustanowionym | wnych w przeciągu jednego roku, 6 tygodni 
został i że tenże mocen jest podpisywać po-| i 8 dni liczące od dnia ostatniego ogłoszenia 
wyższą firmę w ten sposób, że pod stampi-; edyktu w „Gazecie Lwowskiej“ urzędowej 
lią: „wyrób okowity i wypas bydła w Trze- | tem pewniej Sądowi przedłożył, ile że ta- 
busce* swe imię i nazwisko z dodatkiem | kowe po bezskutecznym upływie tego ter- 
per procura podpisywać będzie. minu za umorzone zostaną uznanymi, 
Rzeszów, 10 września 1896. Lwów, dnia 12 września 1896. 


| ua. Z 
(7994 3—8)| L. 6086 (7826 1—3) 
Na karcie C. realności lwh. 21 w An- 
drychowie będącej własnością Teresy Wie- 
t trznej jest w poz. 1 a) następujący wpis: 
kowi Cieplemu i tow. pozew l. 10073 ptoj „Zi 474 Eingereicht 9 December 1844 Auf 
100 zł. wa. wniosło i dla niewiadomych ze; Grund des Kauivertrages vom 11 Mai 1844 
życia i pobytu pozwanych Jurka Suwały ij wird das Pfandrecht fir den Kaufschillings- 
Jana Romana kuratorem adw. krajowego | rest per 400 fl O. M. für die Verkaufar Jo- 
dr. Flakowicza z substytucyą dr. Bendla w | hann und Bartholomaus Antecki, Kordula 
Sanoku ustanowiono i do drobiazgowej roz-| Handzlik, Ludwika Żubirska und Marianna 
prawy termin na 7 grudnia 1896 wyzna- | Antecka auf der Realität Nr. 11 G. 0. Z.21 
czono, pozwany przeto potrzebnej intormacyi in Andrychaa Stadt einverleibt*. 
PP ga WSE ak samo ma. p" Wzywa się wazy” kipi ara z 
„k. Sąd miejsko deleg y ie prawa do tej wierzytelności aby ta- 
Sanok, dnia 31 sierpnia 1896. ; kowe zgłosili do dia 1 EE. 1897 
| gdyż inaczej umorzenie i wykreślenie tego 
L. 15181 p (7744 3—3), wpisu ORA a m 
C. k. Sąd obwodowy w Przemyślu za- . k. Sąd powiatowy. 
wiadamia niniejszem Boca Amadę i Leibę Andrychów, KR BA. 1896. 
Littmanna, iż dla nich jako niewiadomych 
z miejsca pobytu w sprawie przekazania ka-| L. 10407 l (7825 1—3) 
| pitata propinacyjnego za zniesione w do- Zawiadamia się niewiadomego z miejsca 
brach Czelatyce whl. 169 adw. dr. Ludwik į pobytu Franciszka Kudielkę, że przeciw nie- 
Büsswein w Przemyślu kuratorem mianowa- | mu wytoczyła Honorata Skórska pozew dro- 
ny został. | biazgowy o zapłacenie kwoty 10 zł. zpn. na 
Zarazem wzywa się Leizora Amadę ij skutek którego termin do rozprawy na 25 
Leibę Littmanna, aby co do swego zastęp- | listopada 1896 wyznaczono, a kuratora dla 
stwa z ustanowionym kuratorem tem pew- | niego adwokata dr. Chwaliboga w Jaśle usta- 
niej się porozumieli, lub też innego zastępcę | nowiono. ' 
sobie ustanowili ileże w razie przeciwnym I Ma się przeto Franciszka Kudielkę, 
y na termin powyższy stanął, lub kurato- 
rówi informacyę udzielił lub sobie innego 
pełnomocnika ustanowił, gdyż inaczej skutki 
zaniedbania sam sobie przypisze. 
C. k. Sąd pow. miej. del. 
Jasło, 29 września 1896. 


L. 17147 (7824 1—3) 
C. k. Sąd obwodowy w Tarnopolu za- 


L. 10073 

C. k. Sąd powiatowy m. del. w Sanoku 
podaje do wiadomości, że powiatowe Towa- 
rzystwo zaliczkowe w Sanoku przeciw Pań- 


C. k. Sąd obwodowy. 
Przemyśl, 19 września 1896. 


L. 1108 (5009 3—3) 
Zawiadamia się niewiadomych z miej- 


dla nich kuratorem ad actum adw. dr. Ujej- 
skiego i że termin do rozprawy na dzień 2 


8/863 Dz. p. p. i dalsze rozszerzanie inkry- | rzeź z gmin niezapowietrzonych zarazą | listopada 1896 wyznaczono. 


minowanych ustępów zostaje wzbronione. 


pyskowo-racicową a leżących w powiatach 


Wzywa się ich zatem, ażeby się z usla- 


wyżej wymienionych, do Wiednia, St.-Marx  nowionym dla nich kuratorem porozumieli 


Kraków, 23 października 1896. 
jest również i nadal, dopuszezalny przy za- 
L. 23077 (8060) | chowaniu postanowień punktu IV. al. b.i e. 
C. k. Sąd krajowy jako prasowy na | obwieszczenia e. k. Namiestnictwa Niższo- 
wniosek e. k. Prokuratoryi Państwa orzekł, | austryackiego z dnia 14 listopada 1895 r. 
iż treść umieszczonego w Nrze 242 „Dzien-| |. 109167 wząlędnie w reskrypcie Wysokiego 
nika krakowskiego“ z daty Kraków 21 paź-| c. k. Ministerstwa Spraw wewnętrznych z 
dziernika 1896 artykułu z napisem: „Nowy j dnia 18 listopada 1895 r. 1. 32493 (tutejsze 
wyzysk* (str. 1) zawiera w całej osnowie | obwieszczenie z 22 listopada 1895 r. 1. 94784) 
przedmiotową istotę występków z $. 300 i 
802 uk, i dalsze rozszerzanie inkryminowa- | razy pomoru świń w Galicyi przywóz 


Natomiast ze względu na stan za-| 


nego artykułu zostaje wzbronione. 
Kraków, 23 października 1896. 


Rozmaite obwieszczenia. 


L. 91892 
OBWIESZCZENIE. 


do Austryi Niższej nierogacizny prze- 
znaczonej do chowu (t, zw. Futter- Lau 
fer - Handelsschweine) wzbroniony jest 
i nadal z całej Gtalicył 

Przekroczenia niniejszego zakazu, który 
obowiązuje od 25 października 1896 r. 
w miejsce zakązu ogłoszonego tutejszem 
obwieszczeniem z dnia 10 pażdziernika 1896 


Ze względu na obecny stan zarazy py-|r. 1. 86099 karane będą według ustawy z 
skowo-racicowej w Galicyi, c. k. Namiest- | dnia 24 maja 1882 (Dz. u. p. Nr 51). 


niectwo dla Niższej Austryi, znosząc swe I 


Coj się podaje do powszechnej wia- 


rozporządzenie z dnia 3 października 1896 | domości. 


r. 1. 92682, ogłoszone tutejszem rozporzą- 
dzeniem z dnia 20 października b. r. l. 
86099, wzbroniło rozporządzeniem z dnia 20 


października 1896 1. 938601 wprowadzać do | L. 91889 


Austryi Niższej zwierzęta racicowe (bydło 
rogate, owce, kozy i świnie) z następujących 
zarazą pyskowo-racicową nawiedzionych po- 
wiatów politycznych Galicyi a mianowicie: 
Biała, Bóbrka, Brzeżany, Brody, Chrzanów, 
Cieszanów, Dobromil, Dolina, Drohobycz, 
Gorlicej Gródek, Grybów, Husiatyn, Jawo- 
rów, Jarosław, Jasło, Kałusz, Kamionka, 
Kołomyja, Limanowa, Lisko, Lwów, Mościs- 
ka, Nsdwórna, Nowy Sącz, Nowy Targ, 
Podhajce, Przemyśl, Przemyślany, Podgórze, 
Rawa Ruska, Rohatyn, Rudki, Stanisławów, 
Stare miasto, Stryj, Tłumacz, Turka, Zbaraż, 
Złoczów, Żółkiew, Żydaczów i Żywiec. 
Jednakże przywóz bydła rogatego prze- 
znaczonego na rzeź, z wyżej wymienio- 
nych powiatów do Wiednia, St. Marx, do- 
zwolony jest pod następującymi warunkami: 
1. Na paszportach bydlęcych wetery- 
narz urzędowy ma potwierdzić nie tylko nie- 


Z c. k. Namiestnietwa. 
Lwów, dnia 26 października 1896. 


OBWIESZCZENIE 

C. k. Namiestnictwo w Pradze rozpo- 
rządzeniem z dnia 20 października 1896 1. 
165456 wzbroniło wprowadzać do Czech od- 
żuwacze i świnie z następujących zarazą 
pyskowo-racicową nawiedzonych powiatów 
Galicyi, a mianowicie : Boborodczany, Brody, 
Dolina, Gorlice, Grybów, Jarosław, Kałusz, 
Limanowa, Lisko, Nadwórna, Nowy Sącz, 
Przemyśl, Rohatyn, Sambor, Stanisławów, 
Stryj, Tłumacz, Turka, Złoczów, Żydaczów i 
Żywiec. 

Co do wprowadzania do Czech odżu- 
waczy i świń z innych powiatów Galicyi 
obowiązują i nadal postanowienia zawarte w 
rozporządzeniu e. k. Namiestnictwa w Pradze 
z dnia 7 października b. r. 1. 161195 ogło- 
szonem tutejszem obwieszczeniem z 13 paź- 
dziernika 1896 1. 87224. 

Przekroczenia niniejszego rozporządze- 


podejrzany stan zdrowia bydła, ale też że ' nia, które obowiązuje od 25 października 


bydło pochodzi z miejscowości wolnej od 
zarazy. 


"1896 r. karane będą według ustawy z dnia 
F24 maja 1882 (Dz. u. p. Nr. 51). 


lub innego zastępce przedstawili. 
Ropczyce, 9 sierpnia 1896. 


L. 15.328 , (8069 1-3) 

W sprawie drobiazgowej Naftalego 
Kamma przeciw niewiadomemu z miejsca 
pobytu Chaninie Kornowi o 25 zł., ustana- 
wia się kuratorem tegoż Chaniny Korna 
Adw. dr. Szancera z Dąbrowy. 

Zarazem de rozprawy ustnej wedle 
postępowania drobiazgowego wyznacza się 
termin na dzień 4 listopada 1896 o go- 
dzinie 9 rano, na który się strony wzywa. 

C. k. Sąd powiatowy. 
Dąbrowa 7 października 1896. 


L. 139 (8121 1—3) 

Wydział samborskiej Izby Adwokatów 
podaje do wiadomości, iż pan dr. Marceli 
Fraenkel wskutek przesiedlenia się z Czer- 
niowiee wpisany został do listy adwokatów 
samborskiej Izby z siedzibą urzędową w 
Drohobyczu, tudzież, że pan dr  Jakób 
Fruchtmann adwokat w Drohobyczu adwo- 
katurę złożył i swoim substytutem pana dr. 
Marcelego Fraenkla adwoksta w Drohobyczu 
ustanowił. 

Wydział Izby Adwokatów 
Sambor, dnia 24 października 1896. 

L. 8.677 (8070 1—3) 
Obwieszezenie. 

C. k. Sąd powiatowy we F'rysztaku 
zawiadamia niewiadomego z miejsca pobytu 
Leona Frodymę, że Jan Fortuna wniósł 
przeciw niermu pozew sumaryczny o zapłatę 
100 zł. w. a., na który wyznaczono termin 
dy rozprawy sumarycznej na dzień 26 paź- 
dziernika 1896 godzinę 9 rano. 

Wzywa się zatem pozwanego Leona 
Frodymę, aby na powyższym terminie albo 
osobiście się stawił, albo porozumiał się z 
ustanowionym dla niego kuratorem Józefem 
Ogorzałkiem lub innego zastępcę Sądowi 
przedstawił, w przesiwnym bowiem razie 
skutki z tego zaniedbania wyniknąć mogące 
sam sobie przypisze. 

j Frysztak, dnia 10 sierpnia 1896. 


a i O Z Z a e e ee PY am, 


wiadamia nieznanych z życia i miejsca po- 
bytu pozwanych Franciszka i Elżbietę mał. 
żonków Schlama, że na pozew Salamona i 
Hermana Sigallów przeciw nim de praes 22 
września 1896 1. 17147 o wykreślenie zwy- 
kazu bip. 1. 799 księgi gruntowej gminy 
kat. Tarnopol obowiązku utrzymywania płotu 
między realnościami spod lk. kons. 1320 i 
698 w Tarnopolu, ustanowiono dla nich ku- 
ratorem p. adwokata dr. Pohoreckiego, za- 
s'ępcą tegoż p. adw. dr. Glogiera, pozew ku- 
ratorowi doręczono, i temuż do rozprawy su- 
marycznej na dzień 5 listopada 1896 godz. 
10 z rana w sądzie tutejszym wyznaczono. 

Wzywa się przeto Franciszka i Eiżbietę 
małżonków Schlama, by albo sami na po- 
wyższym terminie stanęli, lub kuratorowi 
potrzebnej informacyi udzielili, lub wreszcie 
innego zastępcę sobie obrali, gdyż wyniknąć 
mogące z zaniedbania złe skutki samym s80- 
bie przypisać by musieli. 

Tarnopol, 3 pażdziernika 1896. 


L. 23540 (7676 1- 3) 
Stanisławowski c. k. Sąd obwodowy 
jako bandlowy zawiadamia z miejsca pobytu 
niewiadomego Wincentego Balickiego, że na 
prośbę Reginy Balickiej wydano przeciw nie- 
mu dnia dzisiejszego nakaz zapłaty sumy 
wekslowej 50 zł. wa. zpn. i doręczono ta- 
kowy ustanowionemu dla niego kuratorowi 
tutejszemu adwokatowi dr. M. Sokalowi z za- 
stępstwem tutejszeg adwokata dr. Krobi- 
ekiego z wezwaniem, aby w czasie należy- 
tym udzielił ustanowionemu kuratorowi po- 
trzebną do zarzutów informacyę, lnb innego 
zastępcę sobie obrał i takowego Sądowi wy- 
mienił, inaczej bowiem skutki prawne z jego 
zaniedbania wynikłe sam sobie przypisze. 
Stanisławów, 3 października 1896. 


L. 11013 „ (7874 1—3) 
C. k. miej. del. powiatowy Sąd w Sa- 
noku ustanawia w sprawie egzekucyjnej Mi- 
chała Łabudy przeciw Janowi Florczak pto 
160 dolarów dla nieobecnego egzekuta ku- 
ratorem adwokata dr. Flakowicza ze substy- 
tucyą adw. dr. Bendla i doręcza knratorowi 
uchwałę z 14 września 1896 1. 11013 oraz 
wzywa egzekuia z życia i pobytu nieznanego, 
aby dostarczył kuratorowi informacji. 
Sanok, dnia 14 września 1896. 


li 


L. 8599 (8032 2—3) Pp. Franciszkowi, Ludwikowi i Maryi He- 
„0. k. Sąd powiatowy w Borszczowie za- ; benstreit, Juliuszowi i Herminie Hebenstreit, | 
Wladamia z życia i miejsca pobytu niezna- | Rudolfowi i Juliuszowi Zuber, że przeciw 
nego Mojżesza Dawida Michaleńskiego, że nim przez Arons Kisensteina o wykreślenie 
w celu doręczenia mu ts. uchwał z dnia 6 | prawa zastawu dla sumy 300 zł. wa. z pn. 
lutego 1894 1. 1513 i z 15 stycznia 1895 |ex majori 2000 zł. w. a. z pn. wniesionym 
. 1513 i zastępywania go w sprawie Józefa | został. 
Buchberga przeciw Alterowi Noach Micha- Gdy miejsce pobytu powyżej wymie- 


eńskiemu o oddanie tory lub zapłatę 300 | nionych pozwanych nie jest wiadomem, usta- | 


zł. kurator adw. dr. Dorundiak ustanowiony | nawia się dla pierw pozwanego Franciszka | 
Został, i że do rozprawy sumarycznej termin į Hebenstreita kuratorem sd actum adw. dr. 
na dzień 13 Sierpnia 1898 został wyzna- | Rogalskiego a tegoż zastępcą adw. dr. Piąt- 


wotniego użytkowania 1/7 części tej realności 
e k. Sąd powiatowy w Dębicy celem dorę- 
czenia Alce Zelee Fett rezolucyi hipotecznej 
z dnia 14 stycznia 1896 1. 12002/95 usta- 
nawis dla niewiadomej z miejsca pobytu 
Alty Zelki Fett kuratora w osobie Ssmuela 
Fetia z Rzeszowa i rzeczoną rezolucyę do 
rąk jego doręcza. 
Dębica, 4 września 1896. 


L. 7342 i 4 
Zawiadamia się z miejsca pobytu nie- 


| 
(7840 2—3) 


nazy, kuratorem adw. dr. Horowitza, a sub- 
stytutem tegoż adw. dr. Aschkenazego do- 
ręczając pierwszemu pozew celem wniesienia 
pisemnej obrony w przeciągu 90 dni. 

O tem zawiadamia się niewiadomych 
z miejsca pobytu przypozwanych z wezwa- 
niem, aby temu kuratorowi potrzebną infor- 


'macyę udzielili do swej obrony stosowne 


kroki uczynili i o tem Sądowi donieśli. 
Lwów, dnia 19 września 1896. 


L. 17893 (7871 2—3) 
C. k. Sąd obwodowy ustanowił w spo- 


czony. 


kowkiego, zaś dla reszty powyżej wymienio- 


wiadomych Jana Bisowskiego i Teklę Biso | 


A Wzywa się! zatem tegoż, by odnośne | nych pozwanych kuratorem ad actum adw. |wską z Rudy, iż w sprawie egzekucyjnej rze pisemnym Jana Kleskiego młodszego i 
informacya temuż kuratorowi udzielił, lub į dr. Ilewicza z substytucyą adw. dr. Godle- | zakładu kredytowego włościańskiego w likwi- Borucha Weisera przeciw niewymienionym 


lun-go pełnomocnika sobie ustanowił. 
Borszczów, dnia 9 czerwca 1806. 


L. 2039 (8039 2—3) 


C. k. Sąd powiatowy we Frysztaku za- | rubra zaś kuratorowi reszty pozwanych się 


wiadamia niewiadomych z miejsca pobytu 
Apolonigę Kręglowską, Wojciecha Stadnickie- 
go, Katarzynę Pieprzną i Karolinę Stadnieką, 
że Maryanna Rutkows wniesła przeciw nim 
i małoletnim Antoninie, Maryannie, Eleo 
norze i Piotrowi Stadnickim pozew sumarj- 


| wskiego i powyższy pozew wyznaczając ter- | dacyi przeciw Janowi Bisowskiemu i wspólni- 

min de wniesienia obrony na dzień 23 li- | kom peto 28 rat po 12 zł. celem doręczenia 

stopada 1896 godzinę 11 przed południem ; Janowi i Tekli Bisowskim rezolucyi tabular- 

| mianowanemu kuratorowi pierwpozwanego, | nej z dnia 4 lutego 1896 1. 12376 oraz w 
tej sprawie dalszych zapaść mogących, usta- 

doręcza. nowionym został dla nich kuratorem adwokat 

Wzywa się zatem powyżej wymienio- | Orliński w Radonyślu. 

nych pozwanych, aby ustanowiouym dla nich C. k. Sąd powiatowy. 

kuratorom służące do swej obrony środki Radomyśl, dnia 80 sierpnia 1896 

dostarczyli lub innego zastępcę sobie obrali, 

gdyż inaczej ze zaniedbania wyniknąć mo.| G. 20146 (7870 3—3) 


z imienia i nazwiska byłym poddanym dóbr 
Werbiąż wyżny i Werbiąż niżny i ich pra- 
' wonastepcom o wykreślenie obowiązku w 
stanie biernym dóbr Werbiąż wyżny, Wer- 
biąż niżny i Werbiąż część, tudzież w stanie 
biernym ciała hipotecznego wyk. hip. 1. 491 
, gminy Werbiąż niżny, zaintabulowanego dla 
(pozwanych kuratorem adw. dr. Staubera i 
jdoręczył mu odnośny pozew z 26 sierpnia 
;1896 1. 17393 celem wniesienia do dni 90 
pisemnej obrony. 
Kołomyja, 5 września 1896. 


C. k. Sąd obwodowy w Kołomyi usta- 


termin do rozprawy sumarycznej na dzień | pisać będą musieli. to 
26 października 1896 godzinę 9 rano. Lwów, dnia 3 października 1896, 
Wzywa się zatem pozwanych Apolonię | 

Kręglowską, Wojciecha Stadnickiego, Kata-; L. 17664 „ (7750 2—3) | 
rzynę Pieprzną! i Karolinę Stadnieką, aby C. k. Sąd powiatowy miej. deleg. xi 
na powyższym terminie albo osobiście się ; Tarnopolu zawiadamia niewiadomego z miej | 
stawili, albo porozumieli się z ustanowio- | sca pobytu Leona Zabawskiego z Zarebek : 
nym dla nich kuratorem Michałem Kosiem | szlacheckich, że celem doręczenia mu tus. ! 
lub innego zastępcę sądowi przedstawili, w | uchwały tabularnej z dnia 29 maja 1896 1.; 
przeciwnym bowiem razie skutki z tege za- ; 5040 ustanowił kuratora w osobie adw. dr 
niedbania wyniknąć mogące sami sobie przy- | Pohoreckiego z Tarnopola. 


ezny o zapłatę 82 zł. na który ga diś | szkodliwe następstwa sami sobie przy- 


piszą. i Tarnopol, 27 sierpnia 1896. | 
Frysztak, 30 czerwca 1896. =s E 
L. 2998 
L. 2080 18043 2—3) i 0. k. Sąd powiatowy w Baligrodzie po- ` 


C. k. Sąd powiatowy w Nisku zawia- | daje do wiadomości. że dnia 14 msrca 1895; 
damia niewiadomego z życia i miejsca po-|w Rostokach dolnych zmarł bez pozostawie- 
bytu Walentego Kluka, ża Szymon Jakobi i | nia ostatniej woli rozporządzenia Teodor Gó- 
Eliasz Lieblich wnieśli przeciw niemu po-|ra właściciel realności. — 
zew ustny de praes 4 marca 1896 1. 2080 Gdy temu sądowi nie wiadomo czyli i 
o zniesienie współwłasności realności lwh. | którym osobom przysłuża prawo do jego 
283 gminy Nisko objętej, że termin da roz- | spadku, przeto wzywa się wszystkich którzy , 
prawy na 24 listopad» 1896 wyznaczono a zamierzają z jakiegokolwiek powodu prawne- 
kuratorem dlań dr Wacława Dandaczka a-| go wnieść pretensye, ażeby swe prawa do! 
dwokats w Nisku ustanowiono. | spadku w przeciągu jednego roku licząc od | 

Wzywa się go, by kuratorowi potrze-: poniżej położonego dnia, sądowi temu oznaj- | 
bnych informacji udzielił, lub innego pełno- | mili i z wykazaniem swego prawa, dziedzi- | 
moenika sądowi wskazał. |eznie swoją deklaracyę wnieśli, w przeciw- | 

Nisko, dnia 20 marca 1806. nym bowiem razie spadek z tymi, którzy í 

się do spadku oświadczyli, i z tymi, którzy ; 
L 8275 (7724 2—3) 


0. k Sąd powiatowy w Pilznie zawia- | 
damia Stanisława Bartkowicza z Mokrego. | przyznany, dla niewiadomych i niepewnych 
p W drobiszgowym  Meilecha Tesse | spadkobierców ś. p. Teodora Góry tymcza- | 
z Mokrego, 
ustaDow jeno dlań kuratora ad actum w 08So- | ustanawia. | 
bie Wojciecha Kierasia Przełożonego gminy | Baligród, 16 maja 1898. 

w Mokrem i temuż przeznaczony dlań tutej- i i 
szo sądowy wyrok zaoczny z dnia 16 czer- | L. 18754 (7701 2—3) į 
wea 1896 1. 4264 w tej sprawie doręczono. C. k. Sąd obwodowy w Przemyślu 

| uwiadamia z miejsca pobytu nieznanego ; 


Pilzno, dnia 81 sierpnia 1896. 
Mosesa Dresnera, że na prośbę Mosesa, 


| 


L. 19001 
C. k. Sąd obwodowy w Przemyślu u-j uchwałą z dnia 10 października 1896 l.i 


wiadamia z miejsca pobytu nieznanego Mo-|1875% nakaz zapłaty sumy wekslowej 100 ; ręczenia tejże uchwały tabularnej z 18 czer- L. 4954 


sesa Dresnera, że na prośbę Bernharda Rap- | zł. aw. z pn. i 
paporta wydano przeciw niemu tusądową U- Oraz ustanowił Sąd d'a tegoż pozwa- | 
chwałą z dnia 10 października 1896 1. 19001 | nego kuratora w osobie adw. dr. Süssweina | 
nakaz zapłaty sumy wekslowej 150 zł. aw.;l poleca pezwanemu, ażeby co do swej obro- | 
Z pn. Ę z kuratorem się porozumiał lub innego 

Oraz ustanowił Sąd dla tego pozwane: 


nowił w sprawie wekslowej Kasy oszezędno- : 


ści miasta Kołomyi przeciw Emiłowi Hołyń- 
skiemu i tow. o 85 zł. dla nieznanego z 
miejsca pobytu pozwanego Juliusza Rawskie- 
ge adw. dr. Kraśnickiego kuratorem z sub- 
stytucyą adw. dr. Hullesa i doręczył kurato- 
rowi adw. dr. Kraśnickiemu nakaz zapłaty 2 
5 września 1896 i. 17948 dla Juliusza Raw- 
skiego przeznaczony. 
Kołomyja, 10 października 1896. 


L. 4793 i (7806 2—3) 
C. k. Sąd powiatowy w Wieliczce po- 


(7758 2—8)' daje do wiadomości, iż dnia 19 marca 1895 L. 6062 


zmarł Antoni Dzido z Podstolie. 

Sąd nieznając miejsca pobytu Wojcie- 
cha Dzido syna Antoniego Dzido wzywa 
tegoż, żeby w przeciągu jednego roku, licząc 


l od dnia niżej wyrażonego, zgłosił się w tu-: 
'tejszym Sądzie i wniósł oświadczenie przy- 
'jęcia spadku, w przeciwnym bowiem razie 


spadek byłby przeprowadzony z dziedzicami 
zgłaszającymi się i z kuratorem Franciszkiem 
Aywasem dla niego ustanowionym. 
C. k. Sąd powiatowy. 
Wieliczka, dnia 24 lipca 1896. 


L. 4808 (7843 2—3) 
C. k. Sąd powiatowy w Strzyżowie w 
sprawie Jakóba Schütza przeciw Stanisławowi 


Godowy ustanawia dla niewiadomego z miej- 
sca pobytu Stanisława Moskala celem dorę- 


przeciw niemu o 2 zł. z pn., j sem Pawła Boczana z Rostok dol. kuratorem  czema mu uchwały z dnia 23 kwietnia L. 5352 


1896 1.;2996 kuratorem ad actum Wojciecha 
Gorczycę i o tem go zawiadamia. 
Strzyżów, 29 sierpnia 1896. 


L. 4234 (7888 2—3) 
C. k. Sąd powiatowy w Bukowsku mla- 
nuje p. Eugeniusza Kowalskiego z Buko- 


(17181 2—3) | Pf fera wydano przeciw niemu tusądową wska kuratorem dla nieznanej z miejsca po- ; 


bytu Julianny z Pituchów Piech w celu do- 


wca 1895 1. 4338 i o tem ją zawiadamia. 
Bukowsko, dnia 18 czerwca 1895. 


20200 (6882 2—3) 
C. k. Sąd powiatowy w Bukowsku za- 


L. 6094 (7827 2—3) 
i Uwiadamia się niewiadomego z miejsca 
pobytu Stanisława Sujdaka, że w sporze su- 
marycznym Wojciecha Szymaszka przeciw 
niemu o 100 zł. z pn. ustanowiono dla niego 
kuratorem adw. dr. Fischlera z Dębicy i 
„wzywa się go, aby unikając RE ah 
skutków kuratorowi temu intormacyi udzielił 
lub innego pełnomocnika sobie ustanowił. 

| C. k. Sąd powiatowy. 

Dębica, 31 sierpnia 1896. 


I 
l 


(7790 2—3) 
C. k. Sąd powiatowy w Dąbrowie po- 
daje do wiadomości, że dnia 20 lutego 1898 
zmarł w Odmęcie Marcin Kuknła z pozosta- 
wieniem pisemnego i ustnego kodycylu 
Ponieważ miejsce pobytu spadkobierców 
zmarłego a to bratanków: Józefa, Pawła i 
Rozalii Kukułów, tudzież dzieci po siostrzeńcu 
zmarłego Józefie Sowińskim nie jest sądowi 
znanem, przeto wzywa się tychże, aby w 
przeciągu roku od dnia daty edyktu zgłosili 
się w tutejszym Sądzie i deklaracyę do 
spadku wnieśli, gdyż inaczej spadek Marcina 
Kukuły będzie pertraktowanym z dziedzicami 
zgłaszającymi się, i z kuratorem powyższych 
niewiadomych z miejsca pobytu dziedziców, 
w osobie Macieja Orszulaka z Odmętu usta- 


się do spadku oświadczą i swój tytuł pra-| Moskalowi o wpis prawa zastawu dła kwoty nowionym. 
wny udowodnią będzie pertraktowany i im | 250 zł. na realnoś:i lwh. 267 objętej w | 


Dabrowa, dnia 14 października 1896. 


(1795 2—3) 
Zawiadamia się niewiadomego z miej- 
„sea pobytu Szezepana Mikulskiego, że prze- 
'znaczoną dla niego rezolucyę z 30 czerwca 
'1896 1. 417 doręczono ustanowionemu dla 
niego kuratorowi ad actum Józefowi Posta- 
wie w Starej wsi, któremu Szczepan Mikulski 
ma dostarczyć środków swej obrony. 
Grybów, 24 sierpnia 1896. 


1 
1 


(771 2—3) 
| Wzywa się Salomona i Izaaka Kurz- 
,weilów, aby w przeciągu jednego roku 
"oświadczyli się do spadku po Sosi Kurzwei- 
lowej 20 lutego 1890 bez pozostawienia osta- 
tniego woli rozporządzenia zmarłej, gdyż 


| pełnomocnika Sądowi w czas przedstawił, | wiadamia niewiadomego z miejsca pobytu inaczej pestraktacya z kuratorem  Leilem 


go kuratora w osobie adw. dr. Süssweina i | inaczej skutki zaniedbania sam sobie przypi- | Afianazego Capa, że w celu doręczenia a Kurzweilem bęizie przeprowadzona. 


poleca pozwanemu, ażeby co d; swej obrony | sać będzie musiał. 
z kuratorem się porozumiał lub innego peł- Przemyśl, 10 paźd iernika 1896. | 
nomoenika Sądowi w czas przedstawił, ina- ; | 
czej skutki zaniedbania sam sobie przypisać | L. 18882 = = 1(7000*2=3)]] 
będzie miał. O. k. Sąd obwodowy w Przemyślu u-| 

Przemyśl, 10 października 1896. 


L. 5566 (7849 2—8) | wydano przeciw niemu tusądową uchwałą z 


uchwały tabularnej z 6 sierpnia 1895 l. 52: 

w sprawie Feśka Szypuły przeciw niemu o 
wpis prawa zastawu dla kwoty 66 zł. zpn 
na reslności objętej; wyk. hip. 1. 8 ks. gr. 
gminy Wola sękowa dla niego kuratora w 


GŁONO. 


k. Sąd powiatowy. 
j Ulanów, dnia 20 marca 1896. 
"L. 62906 (TY 2—8) 
i 0. k. Sąd krajowy we Lwowie wzywa 


| wiadamia z miejsca pobytu nieznanego, Mo- | osobie Hrycia Sołtysa z Woli sękowej usta- niniejszem posiadacza wkładkowej książeczki 
i sesa Dresnera, że na prośbę Mosesa Pf.ffera į nowiono, i temuż powołaną uchwałę dorę- do 1. 9870 na imię p. Bazylego Bileckiego 


| przez Bank krajowy dla król. Galicyi i Lo- 


C k. Sąd powiatowy w Uhnowie po- 
daje do wiadomości, że dnia 28 Grudnia 
1892 zmarł Hryć Drobotij syn Jacka (star- 
szy) w Wulce mazowieckiej bez pozostawie- 
nia ostatniej woli rozporządzenia. 

Gdy miejsce pobytu jedynej spadko 
bierczyni tegoż córki l 
nieznane wzywa ją, ażeby w przeciągu roku 
jednego licząc od dnia ogłoszenia zgłosiła 
się w tutejszym Sądzie i wniosła oświadcze- 
nie do spadku, w przeciwnym bowiem razie 
spadek ze zgłaszającymi się i z kuratorem 
Janem Demków z Wulki mazowieckiej dla 
niej ustanowionym będzie przeprowadzony. 

Uhnów, 25 sierpnia 1886. 


L. 7190 (7843 2—3) 

C. k. Sąd powiatowy w Uhnowie uwiś- 
damia z miejsca pobytu niewiadomą Nastkę 
Kotowicz z Wierzbicy, że ustanowił dla niej 
Mikołeja Puszkara z Wierzbicy kuratorem 
celem doręczenia tusądowej uchwały z dnia 
15 maja 1896 l. 3441. 

Uhnów, dnia 16 września 1886. 


L 58751 (7737 2—3) 
C. k. Sąd krajowy cywilny we Lwowie 


oznajmia nieobecnym z życia i miejsca po-, 


bytu niewiadomym spadkobiercom i nastę- 
pcom s. p. Jakóba Hebenstreit, mianowicie 


| Sączu 
| miejsca pobytu Jachwetę, 


| dnia 10 paździer-nika 1896 1. 18882 nakaz 


Oraz ustanowił Sąd dla tegoż pozwa- 


gc sumy weksłowej 50 zł. a. w. z pn. 


| nego kuratora w csobie adw. dr. Stissweina i 
| poleca p: zwanemu, ażeby co do swej obrony z 


kuratorem się porozumisł, lub innego peł- 


Paraszki Drobotij jest | nomocnika Sądowi wezas przedstawił, inaczej 


skutki zaniedbania 
dzie musiał. 


Przemyśl, 10 pażdziernika 1896. 


L. 6759 


| Ces. król. Sąd obwodowy 
zawiadamia 


sam sobie przypisać bę- 


(1780 2—3) 
< w Nowym 
niewiadomego z życia 
i Rasę, i Gitlę 
| Meche 2 im. Spatzów, iż na pródkę Salka 
Spatza i Hinde Mariem Spatz, zezwolił na 
į ntabulacyg prawa własności 1924 części 
ui alności whl. 852 gm'ny Nowy Sącz Izaaka 
, Bpatza własnej na rzecz Hindy Mariem Spatz 
bw 2/5 Szęściach, zaś na rzecz ich po 1/5 
części i że odnośna uchwała 7 dnia 12 wrze- 
goia 1896 l 6759 ustanowionemu dla nich 
kuratorowi p. adw. dr. Dawidowi w Nowym 
Sączu doręczoną została. 


i Nowy Sącz, 12 września 1896. 


L. 8667 , (7829 2—3) 
' W sprawie Keili Fett o zaintabulowanie 
na realności pod lwh. 46 w. Dębicy doży- 


Bukowsko, 6 sierpnia 1895. | domeryi z Wielkiem ks. Krakowskiem wy- 


stawionej, której stan z dniem 1% września 
Ü T See gab go) 1896 aa. a. i ośm zł. 96 
. K. Bąd obwodowy w Kosomyi usta- ef, aw., aże akową w przeciągu jednego 
nowił w sprawie egzekucyjnej Kasy oszczę- į roku, TK me i tezes m sd ala 
Ak miasta Kołomyi przeciw Antoninie trzeciego ogłoszenia niniejszego edyktu w 
aręba o 90 zł. wa dla nieznanej z miejsca Gazecie Lwowskiej w tut. Sądzie złożył, w 
pobytu dłużniezki adw. dr. Trachtenberga | przeciwnym MA razie Sąd Ca tę 
kuratorem i doręczył temuż uchwałę z dnia na żądanie Bazylego Bileckiego za umorzoną 
14 marca 1896 1. 2506 dla Antoniny Zaręba ; i nieważną uzna. 72 
przeznaczoną. aż Lwów, dnia 10 października 1896. 
Kołomyja, 8 sierpnia 1896. pa 
| L. 217 (8025 3—3) 


L. 51529 (7820 2—3) Dr. Boguław Hawliczek wpisany został 
C. k. Sąd krajowy we Lwowie wsku- ; na listę Adwokatów z siedzibą w Dobromilu. 

tek wniesionego dnia 8 sierpnia 1896 do | Z Wydziału Izby adwokatów 

l. 61529 pozwu Edwarda Blausteina przeciw ; Przemyśl, 19 pażdziernika 1896. 

Małce Blaustein zam. Kurzer, Herschowi 

Leibie Lau izr. Towarzystwu Marbicei Thora L. 14860 

i niewiadomym z miejsca pobytu Deborze | C. k. Sąd powiatowy w Sokalu ustano- 

Ettnger, Mindli vel Hendli Ettinger, zam. wił celem doręczenia uchwały tabularnej z 

Follmann, Blimie Papern, Freidzie Aschke- dnia 3 października 1895 1. 16305 dla nie- 

nazy, Mindli Aschkenssy, Samuelowi Aschke-. wiadomego z życia i miejsca pobytu Filipa 

nazy, o zniesienie współwłasności realności Periha, kuratorem p. adwokata dr. Pawło- 

whl. 818 gm. Lwów śródmieście przez pu-! wskiego, o czem się go celem strzeżenia 

bliczną sprzedaż takowej, ustanawia dla nie-! swych praw zawiadamia. 

wiadomych z miejsca pobytu przypozwanych | Sokal, 25 października 1896. 

Debory Ettinger, Mindli vel HendligEttinger | a OE. 

zam. Follmann, Blimy Papern, Freudy Aschke- ; 

nazy, Mindli Aschkenazy, Samuela Aschke- 


(7728 2—3) 


L. 419 

C. k. Izba notaryalna w Tarnowie wzy- 
wa wszystkich interesowanych, aby swe pre- 
tensye, jakieby sobie z § 25 ord. not. do 
zaspokojenia z kaucyi dr. Henryka Hanasje- 
wicza jako byłego zastępcy c. 
Jana Pogonowskiego w Rzeszowie rościli — 
w przeciągu sześciu miesięcy cd trzeciego 
ogłoszenia tego edyktu w urzędowej „Ga- | 
zecie Lwowskiej“ licząc, do tut. e. k. Tuby 


notaryalnej zgłosili, gdyż inaczej po upływie | 3 października 1895 du |. 


tego terminu kaucya ta jako wolna od wszel 
kiej odpowiedziałności dewinkulowaną i ze: 
zwolenie na wydanie tejże jej właścicielowi 


Teatr hr. Skarbka. 


We środę dnia 28 października 


ko raz drugi 


Sprzedana Narzeczona 


opera w 8 a F. Smetany słowa K. Sabiny 
(z repertuaru teatrów w Pradze i Oc 
080BY: 


Kruszyna wieśniak Kiosman 
Katinka jego żona Kasprowiczowa 
Marynka ich córka Bohussówna 
Michał gospodarz Kratochwil 
Agnieszka jego żona Skalska 
Tomek ich syn - Orzelski 
Janek syn Michała po pierw 

szej Żonie Jerzyna 
Keral swat Boguoki 


Skoezek, dyrektor komedyantów Lelewiez 


Esmeralda tancerka Kliszewska 
Muffi komedyant pagerna ZA 
Indyanina Jednowski 


Rzecz dzieje się w Czechach. 
Reżyser J. Myszkowski 
Nowe kostyumy podtug oryginalnych wzorów. 
Nowe dekoracye. 
Jntro we Śro po raz drugi Sprzedana 
arzeczona. 


W antraktach powinno się palić papierosy 
PS w tutkach aane ieee: 


Drobne agłaszanią 
od wyrazu petitem centa, tłustym petilem 
ŚR centy. 


Jo cva na garderobę męską, damską m 
(polskie, liber,ę i różna rusholmośei odbędzie 
się dnia 27 październiką od godz. 9 rano w znanym 
powszechnie handlu Jaszozyszyna, Lwów, a Tea- 
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"e pokoje frontowe w parterze dla ™s^®]- 
nyss osób zaraz do wynajęgsi+, ul. św. Miho- 

taja 1 14 obok Uniwersytetu. 1243 


trał na Dom Narodny. 


iece żelazne, rozmailych s*stemów, cd 
zł. 4— do 50.—, Przystawki do pieców 
od et. 90 do zł. 10.— poleca Piotr Chrzą- | 
stowski, handel żelazny we Lwowie, plac 
Kapirulny l1 laa SA Dogi: 1242 


Who sprzedania rozzniki „Revus des Mondta’ 


EP od roku 1872—1591. Wiadom-ġó w Admini- 
stracyi Gazety Lwowskiej. 

W EA F 
W obrębie dóbr kuratelarnych 


Rzemień - Rzochów. 


do wydzierżawienia są od, 1 marca 1897 r. 

a) dwa folwarki z gorzelnią i obszerpemi 
budynkami gospodarczemi w najlepszej; rę- 
dzinnej ziemi w ogólnej objętości 500 mor i 

b) dwa f:lwarki w glebie piaszczystej u- 
rodzajnej a 155 i 150 morgów z odpowie- 
dniemi zasiewami zimowemi i edsypem në- 
Bienia jarego. 

Folwarki te położone przy gościńcu rzą- 
dowym i przy sztrece kolejowej w odległa- 
ści 1 a najda'ej 2 silom*try od stacyi kole- 
jowej wydzierżawione być mogą pojedynczo 
po dwa, lub też wszystkie 4 razem. 

Bliższych wyjaśnień informacyi i wyka- 
zów udzieli, tudzież zgłoszenia przyjmuje. 


Sądowy administrator dóbr 
Rzemień - Rzochów. 


Toaletowe lustra 


poleca w najlepszej jakości w olbrzymim 
wyborze po najtańszych cenach 


Ludwik Feigl 


pozostaje familja M, 


aimarstynów. 


k. notaryusza . 


Lwów, pasaż Hausmana 8. | 


Prze 


rowadzenia 


(7986 8—3) | p. Janowi Pogonowskiemu c. k. notaryuszowi 


w Rzeszowie wydanem zostanie. 
C. k. Izba notaryalna. 
w Tarnowie, dnia 10 września 1896. 


L. 11459 (7748 3 


sea pobytu Aleksandra Chamińskiego, Że wy- 
dany na pozew Zygmunta Chajesa de praes 
13527 uchwałą z 
dnia 5 paźlziernika 1895 1. 18527 nakaz za- 


płaty sumy ¥ ekslowej 100 zł. z pn. doręcza 
w osobie adw. dr. Humieckiego z substytn- 


zę, 
p. KOM: mafi nen pn te. 5, 


CANLLGE 
Biar, ROAN A 


Dwa medale Ai 


Proszę żądać tutek 
NIEMOJOWSKIEGO 
wszędzie do nabycia. 
Nowość: Tutki egipskie „Orient“ 
Uznanie 


Lwowskiego Laboratorynm 
chemicznego. 


ANTO N I GUDIENS 


skład płócien i szifonów 
we Lwowie, 
Hote! d'Europe, plac Maryacki 
poleea najtaniej 

8 chustki zimowe Himalaja barchany 
kolorowe i białe w naj ięsszym vy- 
ta borze, orsz bielizuę stołową. poście, 
$ bieliznę męską i dziecinaą, bielizne dr. 
3 Jigera , ciepłe pończochy i skarpetki 
pa cenach najtańszych. 


1107 


= 


AK AO 4 A A 0 R 4 M M A OK M 


50 ct. Wypróbowano 50 ct. 


bardzo piekne na sposób franenski 


ATRAMENTY 


i nznano powszechnie jako nadzwy: zajnie 
EA 1215 
ATRAMENT 

Antracenowy (n'eb. czarny) litr 50 et 
wice (zielono-czarny) , zj aa AA 
cj do kopiowania > ŻE 
Antracenvowy i e PE 
Czarny wielokopijny TA 
1 tuzin do pisania we fiaszeczkach 10 et. «odu 
1 tuzin do pisania we flaszeczkach 6 et. — 45 z 
Zamówione atramenta dustarcza się do biur, 


szkół, 


urzędów ete, p» cenach pozyżsajch 
miy wyrób atramentów 


W. Sołtysa 
w Zamarstynowie pod Lwowem. 


Zamówienia na prowineyę wysyła począwszy 0d 
2 liter nie iiękae spisowauja, 


Słabość męska 

$ skutki szczególwiej tajnpob grzesków włudości 
| oraz innych nadużyć niszczących cdrowie, jak 
pewno i traala usuDąć, pore jadynie 7 


Gena wrdania po! skiego Gim do 

izua wydania nikmieckiego i. 2. 
Tysiące snalazio w niej chjaszienie owysh 
cierpień, R ża użyciem kurueji w Rsiążce taj 
saleconaj, kopii OWĄ siłę maeng odz) LE 
Za nadeecłaniora franko pależptośsi, 
ke w kopotsie franbè prat 


e F. Bieęroy w I.ipaku (Varlugs-Magazi 
Teiyzig, Neumarkt 34 jw Niemetneh]). 504 


1222 


Konkurs. 


W browarze Biała około miasta Ty- 

czyma jest wolną posada pisowara, śię 

wiedni kandydaci mają się zgiesić do 10 li 
stopada 1696 pisemnie. przyjętemu zostaną 
koszt» podróży wynagrodzone. Świadectwa 
i pisma należy przesłać na ręce L. Tanen- 
pauma w Tyczynie. Obcgcy „przystąpić do 
spółki z msłą częścią tego interesu, kędą 
mieli pisrwszeństwo. 


koleją, okrętem z zaoszczędzewiem opakowania uskuteczniają pod 


najkorzystniejszymi warunkami 


CAROiJELLINEK 


BWSdYtOTZY 
Budapeszt, Arany Janos utcza 34. 


Lwów, ul. Sykstuska 46, Telefon 408. 


Wiedeń I.. Bórsegassa 9. 


Z drukarni WŁ Rozińskiego ul. Czarnieckiego l. 12 dom Wernera. 


1094 BE 


licznych  wydaninch rorpowaseuhojona już 
książka ilustrowana: l 5 l 
Dr. Retau'a R 
(chrara własaa 


WETA Wł. J. Weher.) 


cyą adw. dr. Aleksandrowicza ustanowion=- 
mu kuratorowi. 

Wzywa się zatem Aleksandra Chomin- 
skiego ażeoy kuratorowi potrzebną do obro- 
uy informiczę udzielił lub innego zastępcę 


ileże w razie pr zociynp m niepomyślno skut- 
ki z zamiećbania wrnikające własnei winie 
przypisać musi. 

Sambor, 29 sierpnia 196. 


L. 1018 (7705 3—3) 


C. k. Sąd obwodowy w Rzeszowie Zà- 
wiadamia niewiadomą z 


Życia i miejsca ne- 


będzie odtąd wyrabiać. oprócz 


przędziwa, 


1 sztuka 3 matry długa 12 cent. 
Dyrekcya : 


DS DREDZIZLAE PI 


OE". TA e x 
CZE e Na A ZSEE 


SEZ 


KOGA KG A 


Chcąc wyrugować zupełnie lichy towar powroźniezy, 

wany po różnych sklepach R 
Towarzystwo powroźnicze w Radymnie 
dotychozasow 
 postronki z tak zwanego przędziwa klubo- 
wego nieco gorsze od tamtych, a 


Michał Gruszka, 


i. CONGO . zł. 1.60 Portorico uł. 9.— 'jąkg.—.90 
SOUCHONG czarna an 2— Guba gruboziarnista „ 9.50 „ — 95 
zbioru maj. „ 38.— Ceylon zielona nO — p t 
KAYSOW czarna „ 4— : przednia,10.40 „104 
MELANGE de Lond „ 4 — k „ grziam.„107%5 „ 1.06 
WYBIEWKI herhac. „ 13 „ połowa „1. (OS VEO 
n najlepszych Movca arabska arom. n10 75 „ABE 
herbat » 160 Jawa złota „10.75 a alu: 


Opakowanie unie liczy się. 
Zamówienia z prowincyi wysyla się odwrotną pocztą. 


bytu Józefę Gawukowską, iż z powodu wnie- 
šlouego przez OQzyasza Śchorra podania de 
praes i8 kwietnia 1896 1 5770 o wydanie 
zžożcnej w masie Ozyasza Scherra przeciw 
Janowi i Józefie Gawlikowskim pto 117 zł. 


—8) | zamianował i Sądowi podał do wiadomości, i 40 ct. awoty 55 zł. w. a. ustanowiono kvu- 
C. k. Sąd obwodowy jako handlowy w 
| Samborze zawiadaraja niewiadomego z miej- 


ratorem p. adw. dr. Reinera w Rzeszowie i 
poleca jej ażeby temuż knratorowi odpowie- 
dniej informacyi udzieliła, lub inrego pel- 
i Romoenika Sądowi wskazała, inaczej bowiem 
skutki z zaniedbania tego wyniknąć mogą- 
ce sama sobie przypisze, 
Rzeszów, 17 września 1896. 
| 


„LEONARDÓWKA: 


niezrównanej dobroci wódka, cała flaszka 1 zł., pół flaszki 50 ct. 
do nabycia w handlu 
Leonarda Soleckiego 
we Lwowie, ul, Batorego L 2. 


Dla uuilnięcia naśladownictwa, 
ochroną i napisem „Leonardówka*. 


korek, kapsła i etykieta zaopatrzone są marką 
1197 
RE aj 


za lichą cenę, naby- 


ych postronków z czesanego 


ale po nadzwyczaj niskiej cenie 
| sztuka 1.6 metry długa 8 ct. 


Ks. Leon Pastor. 


Feslawskie winogrona 
karacyjne, szezepu włoskiego, co dnia świeże, poleca handel 


KAROLA BAŁŁAŻANA 


zamówienia z Zp prawincy odwrotną pag. 


1049 


Handel henhaiy i kóz 


EDMUNDA RIEDLA 


we Lwowie, piae Marzacki I. 10 


poleca najleps:e gatunki 


o smaku czysto aromatycznym, które 
rozsyłw franko opłacone do każdej 
stacyi poczt 47, kg. w woreczku. 


we 


Drogistów i Pryzycrów znajduje 


MAGAZYN NOWOSCI 


|5. MACHAYSKIEGO 


we Lwowie, róg ulicy Trzeciego Maja i Jagiellońskiej 


poleca : 
Parasole angielskie nowego systemu (aromat paragon) po zł. 6.50, 7.50, 13 itd. 
Wielki wybór najmodniejszej konfekeyi damskiej: 


PALETOTY z różnych modnych ang matoryałów. 
ROTUNDY z angielskich piateryułów, oraz futrem 
f podszyte. 
IB Najmodniejsze PŁASZCZE, OKRYCIA BALOWD, 
MATINE i SZLAFROKI. 
j Angielskie PELGRYNY szkockie i w ciemnych 
| i kolorach (Shotland caps). 
i- ECHARPS CHUSTECZKI koronkowe, sznelowe i 
jedwabne w różn. kol. po zł. 4, 6, 8, 10 itd. 
| KAPELUSZE i CZAPECZKI futrzane 'gla dam po 
zł 8, 5 itd. 
$ GORSETY francuskie po zł. 6.50. 
J Wie:ki wybór WACHLARZY po zł. 2,3, 4 do naj- 
i bogatszy: h z piór strusich po a i „80. F0, 61. 
4 CHUSTKT włóczkowe po zł. 1.50, ki, 
A REKAWICZKI damskie o 4, 6, 10 F 26 guzikach. 
E RĘ KAWICZRI męskie zwan: z dobrego. gatunku 
| po zł. 1.50, 
E BLUZKI dla dam najnowsze po zł 5, 6 std. oraz 
i pzski angielskie skórzane do tychże. 
KAPELUSZE męskie fileowe, najnowszego fasonu. 
Ę eZATNe, bronzowe po zł. 2,415. 
| CYLINDRY Habiga składane. 
| KOSZULE męskie białe, pięknie wykończone po 
i zł. 250 Najmodu'ejsze kołnierze i mankiety. 
i Wielki wybór KRAWATEK męskich, 
4 CHUSTKI batystowe, płócienne i fularowe, pół 
$ tuziua od zł. 2 də naj-ieñszych 
PONCZOCHY francuskie kolorowe Fil d'ecos e we 
$ wszystkich najn. kol. jedwabne od zł. 1.50 


Ceny bardzo przystępne 


wszystkich skłądzueh Perfum, 


PARYZ, 9, 


— Zamówienia zamiejscowe uskuteczniają się odwrotną pocztą. 


Aptekiwzy, 


ryżowy specyalnie 
PRZYGOTĘWARY Z BIZMUTEM 


Przez GH" FAY, Fabrykanta Perfum 


pow de a ez 9, SDE 
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SKARPETKI angielskia Fii d'ecosse wełniane i 
jedwatne tuzin zł. 6, Onich 

KAFTANIKI Fii d'etos“e dis , począwszy od 
zł 1 do najlepszych jedwabny ch. 

KAFTANIKI, SPODNIE i SKARPETKI systemu 
prof. dr. Jaegera. 

SZALE angielskie, Himalaya, tartan itp, szkockie 
różnokolor., wielki wybór po zł. s, A 10 itd. 

KOŁDRY i PLEDY angielskie. 

ALBUMY i RAMKI w wielkim wyborze od naj- 
tańszych do bogato zdobnych. 

WYROBY ze SKÓRY angielskie, t į porteigar, 
portmonetki, pularesy, necosserki itp. w wiel- 
kim wyborze 

KUFRY i NECESAIRY do podróży. 

TORBY angielskie do podróży próżne i z nrządze - 
niem po zł. 25, 30, 40, 50, 60,80, 1001 129 

KALOSZE n meskie i damskie. 

SZCZOTKI, gi: „ebienie, lusterka, gąbki, 
ryki, brzytwy i nożyczki angielskie. 

HERB ATA Souchong tylko w jedeyin gatunku 
bardzo dobra 1 funt 4 zł., "a ft 1 zł. 


seyzo- 


WYROBY Z BRONZU, zecary i kandelabry, eta- 
żerki, kupy na kwiaty, garuitury na biurka. 

Wielki skład prawdziwej PERFUMERYI FRAN- 
CUSKIEJ i ANGIELSKIEJ tylko z fabryk 
renomowanych za granicą. 

Skład WODY KOLOŃSKIEJ po et.50,zł.1, 1.5013. 


Papier z fabryki papieru J. Fijałk wskich. 


